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Urzędowa agencja sowiecka potwierdza frondę Trockiego i Zinow-
jewa.—Zbuntowani wodzowie próbowali przenieść agitację na ulicę. 

Rodzina Trockiego uciekła z Rosji sowieckiej. 
Warszawski korespondent „Republi­

ki" (B) telefonuje: 
Warszawski oddział urzędowej agen 

cji telegraficznej sowieckiej T.A.S.S. (te 
legraficzeskoje agentstwo sowieckagó 
sojuza) rozesłał w dniu wczorajszym sen 
sacyjny komunikat, składający się z 
dwu depesz. 
\ Pierwsza z nich brzmi dosłownie: 

„Zhiowjew wraz z kilkoma swoim? 
twolennikaml, zamierzając wykorzy­
stać dawne stanowisko Zlnowjewa w Le 
ningradzie, zamierzali wystąpić na ze­
braniach komunistycznych w fabrykach 
w Leningradzie. 

Usiłowania te skończyły słe taktem 
samem niepowodzeniem, jak w Moskwie 

Komuniści zakładów Putiłowsklch 1 
hmych jak cała (eningradzka organiza­
cja w przyjętych rezolucjach oświadczy 
li o zupeinem poparciu centralnego ko­
mitetu I bezwzględnie potępili czyny o-
pozycjonlstów*. 

Druga żak wręcz sensacyjna — zapo 
włada poprostu represjo wobec niedaw­
nych wodzów bolszewlzmu 

Trockiego i Zmowjtwa: 
„Pol>'fbiuro C. K. partji komunlstycz 

nej Z.S.R.R. konstatując fakt pogwałce­
nia dyscypliny partyjnej przez czoło­
wych przedstawicieli opozycji, który 
znalazł swój wyraz w usiłowaniu roz­
poczęcia nowej dyskusji wbrew uchwa­
łom partji, postanowiło sprawę partyj­
nych represji wobec Trockiego, Zlno­
wjewa 1 Platakowa przekazać na najblrż 
sze posiedzenie plenum CK.W. Kom. 
Partji. 

W swojej uchwale „Politbluro" kon­
statuje z zadowoleniem wyjątkowy 
zwarty opór okazany Zlnowjewowl 
przez komunistycznych robotników w 
Leningradzie". 

VI 

Tekst obu depesz, rozesłanych przez 
urzędową agencję sowiecką, stwierdza 
że nieprawdą były od trzech już miesię­
cy lansowane wiadomości, że w łonie 
partji komunistycznej w Rosji wszystko 
dzieje się jaknajlepiej. 

W prost przeciwnie 11 
Wynika z nich, że 

Zlnowjew 1 Trocki nietylko nie zaprze­
stali działać wewnątrz „kompartjl", ale 
zdecydowali się również na wystąpienia 

publiczne, w fabrykach. 
Zjawienie się „Zinowjewa i zwolen­

ników", jak podaje TASS., właśnie w 
słynnych zakładach Putiłowsklch, któ­
rych, uświadomiony żywioł robotniczy 

Przyspieszone narady budżetowe. 
Budżet zostanie przesłany rjrj sejmu w przyszłym tygodniu 

Ambasador Chła­
powski 

w drodze do Warszawy. 
Paryż, 9 października. 

Ambasador Chłapowski wraz z mał­
żonką odjechał na 2-tygodniowy pobyt 
do kraju. 

Dziennikarze czescy 
w Poznaniu . 
Poznań, 9 października.' 

Wycieczka dziennikarzy czechosło­
wackich przybyła tu dziś rano o godz. 
6.30. O godz. 8-ej odbyło się uroczyste 
powitanie na dworcu, gdzie zebrali się 
członkowie prezydjuip syndykatu dzień 
nikarzy wielkopolskich, w im. m. Po­
znania dr. Zaleski, konsul czechosło­
wacki dr. Gloss, członkowie tutejszego 
towarzystwa polsko - czechosłowackie 
go i wielu dziennikarzy Dznańskich. W 
czasie śniadania, które się odbyło na 
dworcu kolejowym, przemówienia powi 
talne wygłosił prezes syndykatu dzień 
nikarzy wielkopolskich Powidzki i kon­
sul Gloss. W imieniu gości odpowie­
dział sen. Pichl. Następnie uczestnicy 
wycieczki udali się na zwiedzenie 
miasta. 

Nowy ruch rewolu­
cyjny 

w Por tuga l i i . 
Lizbona, 9 października. 

Stworzył się tu nowy ruch rewolu­
cyjny, na którego czele stoi pułkownik 
Almeida. Ruch rewolucyjny skierowany 
Jest przeciwko obecnemu rządów*. Przy 
wódca tego ruchu, b. minister wojny, 
miał stanąć w tych dniach przed sądem, 

Sprawozdawca parlamentarny „Re­
publiki" (B) telefonuje; 

Stwierdzona przez nas w telefonogra 
mach wczorajszych znaczna różnica 
zdań pomiędzy ministerstwem skarbu i 
prezydjum rady ministrów z jednej stro 
ny, a poszczególnymi ministerstwami z 
drugiej na temat budżetu na rok 1927/28 
w dalszym ciągu powoduje zwlokę w 
ostatecznem ustaleniu jego sumy. 

W ciągu dnia wczorajszego trwały 
w Belwederze i w gmachu prezydjum 
rady narady ministrów z wicepremie­
rem Bartlem i ministrem skarbu, p. Cze 
chowiczem. Wobec • niedoprowadzenia 
ich do końca potrwają one również 

przez dzień dzisiejszy. Z tego też powo 
du wieczorem już odwołany został zapo 
wiadany przez nas wyjazd wicepremje 
ra Bartla do Wilna i wygłoszenie tam 
mowy politycznej. 

Również I marszałek Piłsudski nie 
wyjedzie jak zwykle na niedzielę do Su 
lejów ka. istnieje bowiem tendencja prze 
słania budżetu do sejmu jaknajprędze] 1 
dlatego rada ministrów zbierze się dla 
zatwierdzenia go już w poniedziałek za 
miast we wtorek. 

Oczywiście jeżeli narady niedzielne 
doprowadzą do uzgodnienia poglądów i 
stworzą możliwość nieprzekroczenia su 
my 2 miliardów w budżecie.,. 

Kiedy ogłoszony będzie 
tekst noty do rządu sowietów? 

Sprawozdawca parlamentarny „Re­
publiki" (B) tlefonuje: 

Zapowiedziana na dzień wczorajszy 
konferencja prasowa w ministerstwie 
spraw zagranicznych, mająca na celu 
poinformowanie opinjj o stanow!sku rzą 
du polskiego wobec zawarcia traktatu 
litewsko - sowieckiego oraz o treści no­
ty polskiej, wysłanej do Moskwy zosta 

ła odwołana. 
Minister spraw zagranicznycn uznał 

za stosowne wybrać inny sposób zapo­
znania opinji z tern pierwszorzędnej dla 
państwa. wagi zagadnieniem. 

Udzielił mianowicie wywiadu jedne 
mu z blisko rządu stojących pism, który 
na specjalne. życzenie ukaże s!ę tylko 
w tern piśmie. 

Protest posła Baczewskiego 
w sejmie pruskim przeciwko praktykom nacjonalistów 

Berlin. 9 października. 
Na dzisiejszem posiedzeniu sejmu 

pruskiego poseł polski Baczewski zgło­
sił do przewodniczącego protest prze­
ciwko praktykom na komisji dla spraw 
wschodnich, dzięki którym uniemożli­
wiono mu przysłuchiwanie się obradom 
nad zagadnieniami zasadniczej wagi, a 
dotyczqcemi bezpośredniej doli polskiej 
mniejszości w Prusach. 

Poseł Baczewski zaznaczył ze sko­
ro przedstawiciel rządu pruskiego u-
znał' za stosowne odmówić wygłosze­
nia swejjo referatu w obecności przed­
stawiciela polskiej ludności, w takim 

razie wolno przypuszczać, że miano o-
mawiać zarządzenia, zmierzającego do 
pozbawienia polskiej mniejszości przy­
sługujących jej praw. 

pierwszy dawał hasło do wszystkich r& 
wolucjl ostatnich w Rosji ma znaczenie 
całkiem już specjalne. 

Dowodzi bowiem, że opozycja pod 
wodzą Trockiego I Zlnowjewa zdecydo 
wała się „wyjść na ulicę"-

Że tak jest w rzeczywistości I że rzą 
dzące Rosją koła neo - komunistyczne 
zdaję sobie sprawę z niebezpieczeństwa 
jakie to pociągnięcie dla nich stwarza — 
dowodzi właśnie druga depesza. 

Zapowiada ona represje wobec... Troc 
kiego I Zlnowjewa, wobec dwu bogów 
bolszewlzmu, Jeszcze przecież przed 
dwoma laty... 

Jakiej natury mogą być te represje 
— nietrudno domyśleć się... 

Przecież wystąpienia opozycji skwa-
lifikowano Już Jako „kontrrewolucję", » 
z kontrrewolucją proces jest krótki... 

Dlatego dziwić już nie może depesza 
innej agencji rosyjskiej (nie sowieckiej) 
„Russpress", donosząca, że 

rodzina Trockiego, 
tj. żona jego i dzieci w obawie przea a-
resztowaniaml opuściła granice Rosił f 
przebywa od kilku dni w Rydze— 

Podwyżka płac ro­
botniczych 

w Rosił sowieckie! . 
Moskwa, 9 października. 

Agencja Wschodnia. 

Rada komisarzy ludowych powzięła 
uchwałę w sprawie podwyższenia płac 
w górnictwie, przemyśle tekstylnym Itd. 
Podwyżka obejmuje również robotni­
ków transportowych I kojclowych. 

Ponieważ podwyżka ta sięga 10 do 
20 proc, przeto opozycji odpadł gruby 
atut, jakiem była sprawa niedostatecz­
nego wymiaru Tilac, z którym to atutem 
wystąpić zamierzała na najblitszem 
zgromadzeniu partji. 

Mussolini naczelnym 
wodzem 

milicji faszystowsk ie j , 

Rzym, 9 października. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Dziś o godzinie 5-ej rano ukończyła 
swe obrady wielka rada faszystowska. 
Na wniosek wiceministra Grandi'ego u-
chwalono rezolucję, witającą objęcie 
przez premjera Mussoliniego naczelne­
go dowództwa milicji narodowej. Rada 
wyraziła zadowolenie z obywatelskie­
go stanowiska robotników, zdających 
sobie sprawę z potrzeb. Jakie odczuwają 
przedsiębiorstwa, przemysłowe. I kur­
nie przestrzegających wskazań syndyka 
tow. 

Minister Volpi wygłosił na posiedzę* 
nlu dłuższe expose o sytuacji walutowej 
kraju, dając przyterji wyraz swemu op 
tymizmowl. 



Czy kopalnie angiel­
skie 

będą zatopione. 
Londyn, 9 października. 

Wczorajsza konferencja górników 
postanowiła wstrzymać się narazie z 
wykonaniem uchwały o wycofaniu gór 
ników czuwających nad bezpieczeń­
stwem kopalń. Sprawę tę postanowio­
no poddać pod głosowanie w poszcze­
gólnych okręgach. Ponieważ głosowa­
nie potrwa przypuszczalnie około 10 dni 
można przypuszczać, że rząd w myśl 
S w / c h zapowiedzi w porozumieniu z 
właścicielami kopalń zdoła przygoto­
wać odpowiednie rezerwy dla obsadze­
nia pomp w kopalniach w razie porzu­
cenia ich przez górników. 

Moskwa, 9 października. 
(ATE). „Prawda" omawiając odrzu 

cenie propozycji rządowych przez an­
gielskich górników pisze, Łż wodzowie 
ruchu strejkowego okazują niejednokrot 
nie wahania. Jednak wśród górników 
panuje niesłabnący zapał do walki. 
Strejk górników znajduje się w chwili 
obecnej w niezwykle ciężkiej fazie i od 
bija się na pracy zagranicznej rządu an­
gielskiego 

Demonstracja komu­
nistów 

przeciw prezydentowi Finlandii . 
Kopenhaga, 9 października. 

Na przedstawieniu galowem, wyda-
nem na cześć prezydenta finlandzkiego 
Relendera w „Operze Królewskiej", do­
szło do demonstracji komunistycznych. 
Z galerji, ponad lożą królewską rozrzu­
cono ulotne pfema z napisem „precz z 
krwawym finlandzkim psem, Relende-
rcm, precz z mordercą robotników fin­
landzkich". Publiczność oburzona tą ma 
ii iestacją, urządziła kontrdemonstrację, 
oddając cześć królowi i prezydentowi. 

cja aresztowała 7 demonstrantów, 
przeważnie młodych ludzi. 

Tłum zlinczował 
murzynów 

Skutk i kontrabandy a lkoho lowe j 
Londyn, 9 października. 

„New York Herald" donosi, te w miej 
scowoścl Aiken w Kalifornjł, tłum wdarł 
się do więzienia I zlinczował trzech mu­
rzynów, oskarżonych o zabójstwo sze­
ryfa, który poszukiwał kontrabandy al­
koholowej. ««_«.- . .^««. 
o s a a a s s o s s s s s s s s s s s s s s s s s — s s s 

Demonstracje uliczne we Francji 
przeciwko spłacie długów wojennych Ameryce. 

Francja nie chce się oddać w niewolę kapitału 
amerykańskiego. 

Paryż, 9 października. 
(ATE). Rozpoczęły się tu demon­

stracje uliczne przeciwko spłacie dłu­
gów wojennych. Z gazet stoi na czele 
tego ruchu „Union Financlerre". Zapo­
wiedziała ona kampanię przeciwko spła 
Je astronomicznych sum. które pogrą­
żyłyby Francję na lat 6? w niewole ka 
pitału amerykańskiego i angielskiego. 
Godnością narodu francuskiego będzie 
sprawę tę Inaczej załatwić.' 

Program rządu . 
Paryż, 9 października. 

Na wczorajszem posiedzeniu rady ml 
nlstrów minister spraw zagranicznych 
Briand złożył obszerną deklarację w 
sprawie położenia polityki zagranicznej 
Francji. 

Następnie minister spraw wewnętrz 
nych określił program decentralizacji, 

który ma być przeprowadzony w admi­
nistracji francuskiej. 

Minister wojny Painleve omawiał re 
formy armjj francuskiej, a zwłaszcza za 
prowadzenie jednorocznej służby' w ar­
mji francuskiej. 

Minister Tardieu w swojem expose 
poruszył pewne oszczędnościowe za­
rządzenia, które mają być zaprowadzo­
ne w administracji pocztowej, tlefonlcz-
nej i telegraficznej. 

Zmiany na placówkach 
dyplomatycznych. 

Paryż, 9 października. 
Agencja Wschodnia. 

Ostatnie decyzje Polncarego przewi 
dują zmiany na stanowiskach ambasa­
dorów francuskich w Berlinie, Waszyng 

tonie, Rzymie I Bukareszcie. Poważne 
zarzuty wysuwane są przeciwko amba 
sadorowi francuskiemu w Berlinie, de 
Marguerie. W obronie tego ostatniego 
stanął Briand. Ambasadorowi dę Mar­
guerie zarzuca się, iż jest on zbyt skłon 
nym do ustępstw na rzecz Niemiec. W, 
rezultacie dłuższej dyskusji sprawa dy 
misji ambasadora francuskiego w Berli­
nie stała się kwestją przesądzoną. P. de 
Marguerie zostanie cofnięty do Paryża 
już w dniach najbliższych. 

Poincare zastanawia się poważnie 
nad sprawą powierzenia stanowiska am 
basadora francuskiego w Rzymie, chcąc 
umieścić w Rzymie wytrawnego polity 
ka, któryby potrafił usunąć skutki ostat 
nich waśni franko-wlosklch. 

i 

Radio-
o d b i o r n i k i ! 

P. T. R. 
Polsttłe Tow. Radiotechniczne 

Sp. Akc. w Warszawie. 
„Marconi"s Wirel les 

l Telegraph Co L td" w Londynie 
„Societe Francaise Radio-

Electr iąue" 
oraz części składowe do budowy 

odbiorników poleca 
Biuro Techn. H a n d l o w e 

„ E N E R G J A " 
Sp, z ogr, odp, 

Łódź, Dl. Piotrkowska 56. Tel. 14-33. 
i t ł a s s s s s s s s s s o s s s s s s s s s s s s i 

Radjo-Słuchawki 

Szczyt 

Dostać 

wszędzie. 

Ex-cesarz Wilhelm 
myśli o powrocie do Niemiec. 

Berlin, 9 października. 
Wczoraj została podpisana umowa 

przedwstępna rządu pruskiego z rodziną 
Hohenzollernów w sprawie odszkodo­
wania za wywłaszczenie. — Sensację 
wzbudzi* punkt 7 umowy, według które­
go rząd pruski zgodził sfę pozostawić 
dożywotnio do dyspozycji ex-cesarza 
Wilhelma pałac I zamek w Homburgu 
pod Wlesbadenem. Punkt ten świadczył 
by o tem, iż w Niemczech liczą sle z 

ewentualnością powrotu Wfflhelma z Ho 
landji do Niemiec, 

Berlin, 9 października. 
Na miejsce gen. von Seeckta komen 

dantem „relchswehry" mianowany zo­
stał von Heye, dotychczasowy dowód­
ca okręgu królewieckiego. 

Gen. von Heye dał się poznać tuż po 
ukończeniu wojny na stanowisku ko­
mendanta związku obronv kresów 
wschodnich (Ostschutzu). 

D Z I E C K O W A S Z E J E S T W N I E B E Z P I E C Z E Ń S T W I E 
D O P Ó K I K U R Z B Ę D Z I E W M I E S Z K A N I U . 

Kurz — io największy wróg 
społeczeństwa. Kurz znosi bak-
terje do mieszkania. Powietrze, 
którem wy i wasz. dzieci od-" 
dychanie, jest niemi przepeł­
nione.—Milusińskie zaś bawiąc 
się na dywanach i poduszkach, 
są w ciągiem niebezpieczeń­
stwie. 
Matka, dbająca o zdrowie swe) 

rodziny, znajduje istotną odchro 
n c w Electroluxic. Electrolux 
jest podstawą najnowocześniej­
szej metody odkurzania. Jego' 
zastosowanie w gospodarstwie 
domowem przybiera coraz wiek 
sze rozmiary. 

J a k z a m ó u / U 
pokaz u a l c b l e 

w domu? 

Wystarczy zatele* 
tonować lub prze­
stać pocztówkę do 
naszego Oddziału 

A to dlatego, ze Electrolux 
nie tylko doszczętnie odkurza 
cale mieszkanie, lecz także od­
świeża powietrze i niszczy 99,99 
proc. zarazków cliorobo-twór-
czych. 

Dzięki Elcctroluxowi można 
dokładnie oczyścić każde tniesz 
kanie w sposób najłatwiejszy, 
w najkrótszym czasie. Electro. 
huc wprowadza w każde gospo 
darstwo domowe zupełnie no­
wy zwrot w pojęciu o utrzymy­
waniu w czystości mieszkania. 

Żądajcie bezpłatnego poka­
zu u siebie w mieszkaniu bę­
dziecie zachwyceni tym cu­
downym wynalazkiem, 

ELECTRDLUX 
CENTRALA: Warszawa, Krak.-Przedmieście 4. 

Teł ?6-14. 25-54. 25-74 I 25 84. 
O D D Z I A Ł Y : ŁÓDŹ, Piotrkowska 53, 

tel. 44-66, 49-49, 45-45. 
LWÓW, Leona Sapiehy 28. -
KATOWICE, Dyrekcyjna 10. 
KRAKÓW, Główny Rynek 25. 
POZNAŃ, Al. Marcinkowskiego 3b 
WILNO, Mickiewicza 5. 
LUBLIN, 1 .r.i..-!',• zedmieścii 60. 
BYDGOSZCZ, lagielońska 12. 

Przesilenie rządowe 
w Gdańsku. 

Gdańsk, 9 października. 
.Agencja Wschodnia, 

Niemiecka frakcja ludowa wystoso­
wała do wszystkich frakcji w sejmie 
gdańskim memorjał, w którym m. In. 
domagr- się: bezwzględnego przyjęcia 
postulatów Ligi narodów, zmniejszenia 
liczby senatorów do sześciu, zaś liczby 
członków ,Volkstagu" ze 120 do 60, re­
dukcji tysiąca urzędników, podwyżki 
płac urzędniczych od 6 do 10 proc, .mo­
dyfikacji postępowania przy wyborze 
prezydenta, oraz udzielenie mu prawa 
rozwiązywania gdańskich Izb ustawo­
dawczych. Pod tymi Jedynie warunka­
mi niemiecka gdańska partja ludowa go 
tową Jest współpracować i obecnym 
rządem gdańskim. 

Komuniści włoscy 
w Moskwie . 

Moskwa, 9 października. 
(ATE). „lzwiestja" podają, Iż do Mo 

skwy przybyła delegacja włoskich kc^ 
munistów w liczbie 27 osób. Są to przed 
stawiciele tajnych Organizacji komuni­
stycznych, którzy wobec prześladowań 
komunistów we Włoszech wybierani 
byli na tajnych zgromadzeniach, odby­
wających się w ustronnych lasach. De­
legaci przekradli się z Alp do Szwajcarji 
skąd przez Wiedeń przybyli do Mos­
kwy. 

Min. Benesz 
Jedzie do Francji . 

Praga, 9 października. 
Minister spraw zagranicznych, dr. Be 

neśz, rozpoczyna w dniu jutrzejszym 
dwumiesięczny urlop. Czas urlopu spę­
dzi min. Benesz na południu Francji. 

Jako powód wyjazdu podaje czecho­
słowacki dyplomata konieczność ratowa 
nia stanu zdrowia. Zasadniczym Jednak 
powodem wyjazdu jest chęć uniknięcia 
zetknięcia się z opozycją, która przygo­
towuje gwałtowne wystąpienia przeciw 
min. Beneszowi. 

Tragiczny wyścig 
autobusów. 

8 osób rannych. 
Wilno, 7 października. 

Dziś o godz. 3 popoł. na ulicy Anto-
kol miała miejsce katastrofa autobuso­
wa. Dwa autobusy firmy Ford i Berliet 
usiłowały wzajemnie się wyprzedzić. 

Wskutek zderzenia jedno auto wpa­
dło na.parkan boiska sportowego. Mo­
tor został zdruzgotany, 8 osób rannych.. 
Szofer zbiegł. Wśród poszkodowanvch 
osób znajduje się trzech oficerów. We­
zwane pogotowie udzieliło pierwszej 
pomocy. 
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Woiennejlarmy. 
Ludzie, którzy lubią straszyć bliźnich 

sensacjami, a równocześnie chorują na 
manję polityczną, wymyślili ostatnio 
wspaniały temat do plotek: wojna z 
Litwą i Rosją... 

Na ten temat snuje się już najdalej się 
gające domysły, oblicza się siły i wa­
runki, komponuje się aljansy polityczne, 
robi się, jednem słowem „wielki ruch w 
interesie". Rezultatem tych niezwykle 
pilnych zabiegów jest przedewszyst-
kiem orgja fałszerstw w prasie zagra­
nicznej, która już oddawna nie miała tak 
świetnej okazji podstawienia nam nogi 
w ciężkim momencie, a pozatem owo­
cem drzewa plotek jest zamieszanie na 
giełdzie, gdzie kurs dolara poszedł w 
górę o kilka groszy najniepotrzebniej w 
świecie. 

Na świecie dzieją się wielkie rzeczy 
Dokonywa się przegrupowanie sił poli­
tycznych w Europie, tworzy się olbrzy­
mi blok kontynentalny, koncentruje się 
produkcja podstawowego surowca cywi 
lizacjl —• żelaza, toczy się potężna wal 
ka socjalna w Anglji o historycznem 
znaczeniu, a my nie mamy innych zmar-
'fwień, niż... wojna... 

Wojna — to dziś zbyt mała rzecz, 
W porównaniu z kolosalną rewolucją po­
lityczną, odbywającą się w Europie, 

Doskonale ujmuje sytuację w zamiesz 
tzonym w „Frele Presse" wywiadzie, 
znany polityk p. Lednicki: 

— Nie trzeba lekceważyć — zda­
niem p. Lednickiego — zawartego nie­
dawno traktatu rosyjsko-litewskiego, 
lecz również nie należy go przeceniać. 
Rządy bolszewickie są w znacznej czę­
ści oparte na sztuce utrzymywania urny 
słów w ciągiem podrażnieniu. Nłebezpie 
czeństwo wojny — oczywiście fikcyjne 
— albowiem rzeczywistego już dawno 
niema, jest najważniejszym fundamen­
tem rządu sowieckiego. Nic dziwnego 
więc, że właśnie prasa sowiecka przy 
każdej sposobności podaje awanturnicze 
pogłoski o rzekomych zamiarach wojen 
nych innych państw, a zwłaszcza Pol 
skl. — Być może, że ze strony rosyj 
sklej motywem do zawarcia traktatu z 
Litwą, było przystąpienie Niemiec do 
ligi. Rosja sowiecka dopatruje się w 
zbliżeniu niemiecko-francusklem rriebez 
pieczeństwa zupełnego odosobnienia. Po 
Itycy sowieccy mieli łatwe zadanie na 
Litwie, albowiem obecny rząd litewsk 
opiera swoją władzę prawie wyłącznie 
na elementach skrajnie nacjonalistyc* 
nych i skrajnie demokratycznych. Wie 
rzę jednak — mówił p. Lednicki, — że 
naród Htewski okaże się odporny wobec 
eksperymentów bolszewickich. 

Polska zachowa się wobec dalszego 
rozwoju wypadków zupełnie spokojnie 
f bez nerwowości. Pogłoski, jakoby Pol­
ska czyniła przygotowania do wojny, 
są tak niezrozumiałe, że każdy, kto tyl­
ko choć trochę jest obznajmiony z obec­
nym ustrojem w Polsce, odrzuoi wszel­
ką tego rodzaju myśl. 

Polska opinja publiczna uważa woj­
nę za największe nieszczęście, któreby 
kraj nasz mogło dotknąć. Nikt u nas nie 
chce wojny, nikt nie jest tak szalony, 
aby wmawiać w siebie, że akcja wojen 
na mogłaby wzmocnić zagraniczne sta­
nowisko Polski i przynieść jej jakąkol 
wiek korzyść. 

P. Lednicki ma rację. Wojna byłaby 
W Polsce rzeczą najbardziej niepopular 
ną, a wiadomo, że zaszkodziłaby nam 
niezmiernie w całej polityce zagranicz 
nej. 

Jeśli w kołach ludzi nieuświadomio­
nych kładzie się wiele znaczący akcent 
na zasadniczy stosunek Piłsudskiego do 

Sami tworzymy przestępców 
przez stosowanie zbyt surowych kar za drobne przewinienia. 
* _f t* J 

Jedno z pism stołecznych, wyrażające 
oplnjc kól rządowych, zamieszcza poniż­
szy artykuł w sprawie represji poli­
tycznych. Red. 

Z pozoru tylko akcja, rozwijana 
przez „Międzypartyjny Sekretarjat" po­
sła Ballina jest walką o amnestję dla 
więźniów politycznych. W istocie ood 
nazwą „amnestii" rozumie się nie samo 
tylko ulżenie losowi skazańców, lecz i 
żądanie usunięcia zapór prawnych w 
działalności stronnictw skrajnych. 

Są to dwie kwestje rozdzielne. Sze­
roko stosowana, obejmująca parę tysię­
cy osób represja karna, wyjątkowo suro 
wa, niekoniecznie ustać musi dopiero z 
chwilą „zalegalizowania" partji komuni­
stycznej. 

Tamto jest sprawą odrębną, zależną 
od taktyki samej partji komunistycznej, 
od atktyki samej partji komunistycznej. 

Natomiast system stosowania szero­
kiej, tysiące ludzi obejmującej, niesły­
chanie surowej represji karnej winien 
być doraźnie rozważony i zmieniony. 

Odziedziczyliśmy po rządach poprze 
dnich więzienia przepełnione długoletni 
mi skazańcami politycznymi. W więzie­
niach tych wre i gotuje się, jak w kotle, 
— 1 przy długoletniem pozbawieniu wol 
ności, przy powolnem tempie procesów 
sądowych — inaczej być nie może. 

Łagodniejsze i liberalniejsze regula­
miny więzienne, bardziej sumienny i sta 
nowczy nadzór nad śeisłem ich przestrze 
ganiem — w części tylko mogą zmniej­
szyć zło. Słusznie się przypuszcza, że 
ten ostry, zapalny stan rzeczy winien u-
lec zmianie z chwilą, gdy nowi, inni lu­
dzie przychodzą do władzy. 

Jeśli istnieje w stosunku do represji 
politycznej pewne poruszenie sumień, 
jeśli budzi się odruch obrażonych uczuć 
moralnych, to nie dlatego że partja ko­
munistyczna spotyka przeszkody w swej 
działalności, musi działać nielegalnie. 
Nie w tem rzecz, czy ma być wolno bez­
karnie drukować odezwy komunistycz­
ne, wywieszać sztandary, pstrzyć mury 
napisami, urządzać wiece i pochody, or­
ganizować kola i komitey. 

Istnienie takiego zakazu jest sprawą 
dotkliwą dla kierowników akcji komu­
nistycznej, lecz nie to godzi w sumienie 
całego społeczeństwa, w jego ptoczucie 
etyki i sprawiedliwości Najbardziej 
stanowczy przeciwnicy komunizmu, 
skłonni do utrzymywania ad raiinitum 
zakazu działalności komunistycznej, mo­
gą jednak nie godzić się na te ślepe a 
dotkliwe ciosy, jakie zadaje nad miarę 
surowa i nad miarę szeroka represja. 

Z zakazem odbycia wiecu komuni­
stów nie wiąże się konieczność karania, 
jako zbrodni, kilku latami więzienia, 
wyrzuconego na tym wiecu okrzyku. Z 
niebezpieczeństwa agitaefi komunisty­

cznej dla państwa nie wynikną wcale, 
aby zbrodniarzem był robotnik, rozda­
jący odezwy, kończące się sakramental 
nym okrzykiem na cześć „polskiej repu­
bliki rad". Z faktu, że jest zakazanem 
wywieszać sztandary, lub napisy komu­
nistyczne, niekoniecznie wynika wnio­
sek, że trzema latami więzienia ma być 
karany nieletni chłopak, malujący pędź 
lem napis „śmierć prowokatorom', 

Oburza nas i porusza zanik w rep 
resji polityczneij poczucia miary, nie­
uwzględnienie indywidualnych własci-

Prezydent Hindenburg stwierdza, że polityka pokoju 
czyni w Europie postępy. 

Na wczorajszem posłuchaniu, ndzie-
lonem D'Abernonowi przez prez. Hinden 
burga, ustępujący ambasador wyraził 
podziw dla wysiłku Niemiec, dzięki któ­
remu zdołały one przejść od chaosu 
finansowego do stabWzacji waluty, za­
pewnieni równowagi budżetowej { zre­
alizowania przemysłu I handlu w sposób 
zapowiadający dobrobyt materjalny kra 
Jowi. 

Prez. Hindenburg, odpowiadając na 
przemówienie, wyraził się: 

Polityka trwałego pokoju w Europie 
uczyniła znaczny krok naprzód, a w wy 
siłku tym lord D'Abernon położył zasłu­
gi, o których Niemcy nie zapomną. 

Londyn, 9 października. 
Polska Agencja Telegraitczna. 

Lord D'Abernon, dotychczasowy am 
basador brytyjski w Berlinie, wręczył 
wczoraj prezydentowi Hlndenburgowi 
Wsty, odwołujące go z zajmowanego sta 
nowiska. 

Lord D'Abernon opuszcza Jutro Ber­
lin, skąd uda się bezpośrednio do Lon­
dynu. 

O popularności, którą lord D*Aber-
non cieszył się w Niemczech na stano­
wisku ambasadora, świadczyły manife­
stacje tłumów, zebranych wczoraj przed 
pałacem na Willielmstrasse, które pra­
gnęły pożegnać przedstawiciela Wiełkie] 
Brytaujl. 

Pacyfikacja Europy 
w świetle prasy niemieckiej. 

Berlin, 9 października. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

„Tagliche Rundschau" polemizuje z 
poglądami na pacyfikację Emopy, wy-
luszczonymi przez sen. de Jouvenela w 
„Matin" i „L'Europe Nouvelle", zarzu­
cając im, że przesuwają one w zupeł­
ności płaszczyznę rokowań, ustaloną w 
Thoiry, skoro rola Niemiec na rzecz 
Europy miała polegać na ujmowaniu się 
przez Niemcy za Polską w ewentual-

spraw wschodnich, to jest to tylko jesz 
cze jednym dowodem ignorancji, istot­
nie Marszałek przywiązany jest osob'ś 
cle ogromnie do Wileńszczyz.iy, istotnie 
przypisuje kresom właściwe znaczenie 
i dąży do możliwie najściślejszego ich ze 
spolenla z całym państwem, ale nie wy 
nika wszak z tego bynajmniej, abv trak 

nych zatargach tej ostatniej z jej sąsia­
dem litewskim czy sowieckim. 

Również „Vorwarts" w ostrej fornre 
występuje przeciwko postulatom, wysu­
niętym przez de Iouvenela, wychodząc 
z założenia, że niemieckie gwarancje co 
do nienaruszalności granic francuskich 
są wystarczające i że również i Polska 
powinna zadowolić się temi gwarancja­
mi, jakie uzyskała w Locarno, 

wości podsądnego, niewspółmieraość 
drobnych win z ogromnemi karami Rzau 
ko przed kratkami sądowemi pojawia 
się istotnie niebezpieczny dla państwa 
winowajca, szkodliwy agitator, 

Codzienną, powszednią strawą repTe 
sji jest szary tłum małych winowajców. 
Są oni uznani za winnych „zbrodni"! 
karanych na równi z podpaleniem, gra­
bieżą, godzeniem na życie ludzkie — od 
3—4 lat ciężkiego więzienia wzwyż. 
Stopniowanie winy i kary pomiędzy 3 a 
8 latami kaźni staje się urągowiskiem 
tam, gdzie najmniej nawet winni są przy 
gniecend olbrzymim ciężarem kary. 

Bezwzględny zakaz działalności ko­
munistycznej powoduje powstanie szere 
gu drobnych mniej ważnych jego przek­
roczeń. Nazywając każde z nich zbrod­
nią, karząc je z wyjątkową surowością, 
popełniamy oczywistą niesprawiedli­
wość. 

Komunizm posiada pewną dość zre 
sztą ograniczoną sferę wpływów v. 
poleczeństwie. Jego zwolennicy którzy 

zresztą jutro mogą pod innymi wpływa­
mi zmienić swe zapatrywania i często je 
amieniają, stanowiąc ruchomą, odpływa 
jącą i napływającą falę, swą przynależ­
ność do ideologji komunistycznej, wyra­
żają, oczywiście, drobnymi czynami. 

Na każdej demonstracji robotnicze) 
wyławia policja kilkunastu ludzi, niosą­
cych sztandary, wydających okrzyki We 
wsi kresowej można pochwycić u chło-

fiów po kilka, kilkanaście odezw. W ma* 
em miasteczku powstaje koło, debatu­

jące założenia doktryny komunia tycz­
nej. 

Niech te wszystkie czyny stanowią 
przekroczenia zakazów, — ale czemuż 
stawiać je wszystkie, bez różnicy stop­
nia, na jednym niewspółmiernym pozio­
mie — zbrodni? Są to tylko poszczegól­
ne objawy fermentacji umysłów, na któ­
rą niema lekarstwa, a najgorszym, naj-
bezmyślniejszym lekiem jest przerażają­
co surowa represja. 

Dokonywa się ona poza świadomoś­
cią społeczeństwa, które do zimnych sal 
sądowych nie zagląda wcale, gdy nie 
czuje posmaku sensacji. Ale d , którzy 
znają tych sal codziennie życie, przy­
świadczyć mogliby, że wielkie procesy 
polityczne toczą się o małe przewinie­
nia, że ciężki młot represji zgniata drób 
ne szare egzystencje, sieje niepotrzebne 
spustoszenia. 

Nie usuwamy przestępcówi my ich 
dopiero tworzymy w naszych więzie­
niach, w atmosferze buntu, niechęci do 
państwa i jego organów, goryczy, poczu 
cia niesprawiedliwości 

Bo sprawiedliwość zbyt surowa staje 
się istotnie niesprawiedliwością i krzy­
wdą, nawet gdy w jej podstawie kryje 
się pewna doza słuszności. Ze ś r o d o w i s k 
robotniczych, stykających się bezpośre­
dnio z ofiarami represji, a ich nieszczę­
śliwemu rodzinami, oddawna dochodzą 
głosy protestu, który dAk iączy się z 
jedyną akcją przeciwdziałającą: akcją 
posła Ballina, bo innej akcji niema. 

Ale każdy pojedynczy głos protestu­
jący znajduje odrazu szerokie echo, 
świadczące, że jest to sprawa bolesna, 
domagająca się rozwiązania. 

Nie może trwać dłużej dotychczaso­
wy stan rzeczy. Setki robotników, chło­
pów, młodzieży, tysiące członków ich 
rodzin, unieszczęśliwiane surową repre­
sją, często ofiary pomyłki lub złej woli, 
nie mogą być oddawane na pastwę. 

Bardziej ludzka miara w ocenie ich 
winy, ich woli, pobudek, ich świadomo­
ści musi wreszcie być wprowadzona. 
Dłużej tak być nie może. I dłużej o tem 
milczeć — nie można. J. D. 

tował je jako teren wypadowy przeciw 
komukolwiek. 

Wiadomo, kto dziś puszcza wojenne 
alarmy.. Komu zależy na tem, aby dv 
skredytować rząd Piłsudskiego i podwa 
żać jtgo podstawy w kraju przez tuma 
nienie opinji publicznej... W stosunku do 
tych ludzi nie można apelować ani do 

ich zmysłu państwowego, ani do ich ro2 
sadku. Tępa, zawzięta, bezdenna niena­
wiść — oto wszystko, co kieruje ich 
„Hnją polityczną". 

Zdecydowana pokojowa polityka rzą 
du — oto najlepsza odpowiedź na nie­
wczesne a szkodliwe wojenne alarmy. 

«U. S t . 
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I I P H H i „SATURNIA" SP. U L WARSZAWA. 
Przedstawiciel na Łódź i okolice: B. Buchhoitz i S-ka. Ateja Kościuszki 21. 

Bezpłatne pokazy prania Radion&m odb ędą siei 
W poniedziałek, dnia 11 b.m. w składzie Aptecznym S. Majewski, Piotrkowska 124 
We wtorek, dnia 12 b.m. w składzie aptecznym M. Pomeranc, Piotrkowska 16. 
W środą, dnia 13 b.m. w składzie aptecznym St. Pływacka 6-go Sierpnia 2. 
W czwartek, dnia 14 b.m. w perfumerji „Kosmos" Piotrkowska 60. 
W piątek, dnia 15 b.m. w składzie aptecznym H. Rechtmana, Piotrkowska 207. 
W sobotę, dnia 16 b.m. w składzie aptecznym I. Lipiński, Piotrkowska 50. 

Wi a ii o m o ś ci Mm. Fermenty wśród oficerów rezerwy. 
P A Ź D Z I E R N I K 

Dziś: Franciszka Botg. W. 
Jutroi Placydy i Zenajdy 

Wschód słońca o g, 6.87 
zachód o g 5.14 
Wsch. Księżyc, o e 1,37 w 
Zachód o g. 4.03 r 
Długość dni* tj. 12.54 
Ubyło dniu 5.04. 

S T A N B E Z R O B O C I A 
me uległ znaczniejszym 

zmianom. 
Na terenie państwowego urzędu po­

średnictwa pracy w Łodzi (m. Łódź, 
powiaty: łódzki, łaski, łęczycki, brze­
ziński, sieradzki) w dniu 9. 10 26] r. było 
zarejestrowanych 39.24.1 bezrobotnych, 
w tern samej Łodzi 31.021, w Pabiani­
cach 2.435, Zduńskiej - Woli 184, Zgie­
rzu 2.200. Tomaszowie - Maz. 2.484, 
Ozorkowie 446, Konstantynowie 173, 
Aleksandrowie 9. Rudzie Pabjan. 291. 

Z zasiłków korzystało w ubiegłym 
tygodniu 31.011 w tym 1.961 bezrobot­
nych brało zasiłki ustawowe z funduszu 
bezrobocia i 29.040 bezrobotnych za­
siłki doraźne ze skarbu państwa, w sa­
mej Łodzi pobierało 23.843 bezrobot­
nych zasiłki:. 1.387 z funduszu bezrobo­
cia i 22.456 ze skarbu państwa. 

Pracowników umysłowych brało 
zasiłki 3.119 w tym ustawowych 212 i 
doraźnych 2.907. 

W ubiegłym tygodniu straciło pracę 
na terenie P. U. P. P. w Łodzi 300 bez­
robotnych, otrzymało pracę £90 robot­
ników, wysłano do pracy 260 robotni­
ków. 

Dwa zarządy—dawny i nowy—wzajemnie się 
zwalczają. 

W początkach ub. miesiąca odbyło 
się walne zebranie miejscowego zwią­
zku oficerów rezerwy, na którem za­
rząd pozbawiony został mandatów za 
wprowadzenie polityki do związku. Wy 
łoniouy został wówczas nowy zarząd 
z mec. Wodzińskim, jako prezesem. Za­
rząd ten wypowiedział się przeciwko 
prowadzeniu jakiejkolwiek polityki na 
terenie związku. 

Tymczasem były zarząd odmówił 
wydania agend, skupił koło siebie dro­
bną grupę rozpolitykowanych człon­
ków, podejmując nielojalną akcie w pra 
sle 1 starając się obniżyć autorytet za­
rządu związku. 

Wobec tego rodzaju stanowiska zwo 
lane zostało zebranie zarządu, na któ­
rym postanowiono przejść do porząd­
ku nad tymi atakami rozpolitykowanych 
oficerów rezerwy i przystąpić do pra­
cy realnej. 

W tym celu zarząd nawiązuje kon-i 
takt z władzami wojskoweml, organizuj 
je sekcję szermierczą 1 przystępuje do 

urządzenia cyklu wykładów fachowych 
z dziedziny wojskowej. 

Jakkolwiek zarząd obecny wybrany 
został przez olbrzymią większość wal­
nego zebrania, to jednak, poddając się 
zaleceniom zarządu głównego zgodził 
się na zwołanie nadzwyczajnego walne 
go zebrania, na którem zrzekłby się man 
darów I przez to samo odbyłyby silę no­
we wybory. 

W przeciwieństwie do tego, były 
zarząd rości sobie pretensje do manda­
tów 1 do udziału w zwołaniu walnego ze 
brania, domagając się, aby obecny za­
rząd zrzekł się mandatów Jeszcze przed 
walnym zebraniem. 

Wobec takiego stanowiska postano­
wiono nie zwoływać walnego zebrania. 

Władze administracyjne nie mogą 
bowiem cłioćby ze względów formal­
noprawnych zgodzić się na utworzenie 
nowego związku o tej samej nazwie, nie 
mającego prawa zwoływania likwida 
cyjnego zebrania, ponieważ statutowo 
uprawniony jest do tego tyłko zarząd. 

( E ) 

T-wo „(Men et Co" demonstruje 
wyniki swoich prac wobec przedstawicieli 

miast polskich i prasy. 
W dn. 11, 12 1 13 bm. tow. „Ullen et 

C-o." organizuje wycieczkę do Lublina, 
Radomia, Częstochowy i Piotrkowa, ce 
lem zwiedzenia robót Inwestycyjnych, 
wykonywanych przez to towarzystwo 
w wymienionych miastach. 

W wycieczce wezmą udział przedsta 
wicieie związku miast polskich oraz de 
legaci organizacji samorządowych, dele 
gaci zainteresowanych ministerstw o-
raz przedstawiciele syndykatu dzienni­
karzy w Warszawie. 

Uczestnicy wycieczki zwiedzą wy-

1 konywane przez tow. „Ullen et C-o." ro 
'boty inwestycyjne, wodociągi, kaualiza 

cje, rzeźnie i gazownie. 
Z ramienia zarządu m. Łodzi w wy­

cieczce wezmą udział pp. prezydent M. 
Cynarski, który zwiedzi roboty w Lu­
blinie i Radomiu oraz wiceprezydent inż 
W. Wojewódzki, który weźmie udział w 
dalszym ciągu wycieczki, w Częstocho 
wie i Piotrkowie. 

Ponadto przewidziany jest udział de, 
legata z ramienia komitetu budowy ka-1 
uallzacji i wodociągów. 

„Reduta" . 

Czarny Pierrot z Harry 
Pielem. 

Nie ulega wątpliwości, Że wartość* 
artystyczna wyświetlanych filmów sta­
le wzrasta. Na każdym kroku widzimy 
dobre iflmy francuskie, amerykańskie, 
a ostatnio i niemieckie. Tak, że dziś, 
kinoman, wybierając się do kina, zapy­
tać się musi: dokąd iść wszędzie filmy 
pierwszorzędne, pochodzące z najprzed­
niejszych wytwórni światowych. 

Do rzędu takich należy właśnie 
„Cazniy Pierrot". 

Niewątpliwie tak zwany „szlagier4. 
Harry Piel specjalizuje się w wytwa 

rzaniu sensacyjnych obrazów 1 trzeba 
przyznać, że jego obrazy posiadają ak 
cję przebogatą w nadzwyczaj ciekawe 
pomysły. 

Brak poprostu słów na określeni 
zręczności, męstwa oraz pomysłowości 
pięknego Harry Piel'a, jednej z najpięk­
niejszych postaci filmu sensacyjnego, 
słynnego Jeźdźca, sportsmena i zabi­
jaki. 

Film powyższy opuścił przed kilko­
ma miesiącami warsztat I stal się nie-
zwykłem triumfem artystycznym. O-
braz obfituje w cały szereg misternie 
powiązanych zawikłań 1 epizodów, któ 
re stwarzają sensację, w najlepszym 
znaczeniu tego słowa, rozpalającą do 
najwyższego stopnia całą widownię. 

Film ten przynosi zaszczyt nletylko 
niemieckiej, ale 1 europejskiej sztuce fil­
mowej. Świadczy on. że berlińskie wy 
twórnle kinematograficzne doskonalą 
się i europeizują w szybkim tempie. 

„Genre" filmów, do których należy 
powyższy obraz zawsze znajdzie wśród 
publiczności serdeczne przyjęcie i 7a-
wsze liczyć może na powodzenie, o 
czem świadczy wypełniona po brzegi 
sala „Reduty". 

Wata do okien 
na!tan?et d o n a b i c i a 

w składzie aptecznym M Plywack-c^o 
ul Andrzeja 1 1 . 
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m m I WYGODNIE 
fest w kajutach samolotów 

L. o. p. p. 
Otwarta z dniem I-go bm. linja ko­

munikacji powietrznej między Warsza­
wą, Łodzią i Krakowem — cieszy się 

' wielką frekwencją. Czas podróży po­
wietrznej między Łodzią a Warszawą 
wynosi jedną godzinę, z Łodzi do Kra 
kowa, zaś 1 godz." 45 min. W porówna­
niu z drogami kolei żelaznych czas po­
dróży skrócił się 3—4 krotnie. Samolo­
ty, na nowych linjach kursują z regular­
nością 100 procentową. Jak się dowia­
dujemy, samoloty komunikacyjne, po­

dobnie jak w jesieni i w zimie roku u-
Meglcgo, również i w bieżącym roku o-
trzymają centralne ogrzewanie. We 
wnętrzu kajut pasażerskich będzie u-
trzymywana stała temperatura 22 sto­
pni ciepła. 

W S T R Z Y M A N I E E K S M I S J I 
podczas zimowych mie­

sięcy. 
W kołach miarodajnych rozważany 

lest projekt przeciwdziałania srożącym 
się obecnie eksmisjom z mieszkań w 
związku z coraz droższem komornem. 
Jhodzi głównie o zapobieganie tymże 
podczas zimnej jesieni i ostrej zimy. 
lak się dowiadujemy, ministerstwo spra 
wiedliwości ma wpłynąć na sądy, żeby 
wydawano jak najmniej wyroków eks­
misji. O He zaś okaże się to niemożli-
wem 1 strony nie będą chciały się po­
godzić, istnieje projekt aby wyroki eks 
misyjne zaczęły obowiązywać nie wsze 
miej jak z dniem 1 kwietnia 1927 roku, 
ilbo do czasu, gdy eksmitowany będzie 
mógł postarać się o nowy lokal, 

Reiesfracia rocznika 1908 
Jutro zgłoszą się na lit. Z. 

Jutro, tj. w poniedziałek, dnia 11-gu 
października r. b. w kolejnym dniu reje 
Btracji mężczyzn, urodzonych w 1908 r. 
zamieszkałych w Łodzi, winni się sta­
wić pomiędzy godzina 8 rano a 15 w lo 
kalu rejestracyjnym (Traugutta 10), cl, 
których nazwiska rozpoczynają się li­
terą Z. 

R A D N Y M M I E J S K I M 
me może być nauczyciel 
na kursach dokształca­

jących 
Na osłatniem posiedzeniu komisji re-

gulaminowo-prawnej rady miejskiej o-
mawiano między innemi sprawę popeł-
niemia przez radnych miasta płatnych 
funkcji, związanych z urzędami miejski­
mi. 

W rezultacie uchwalono, ie nauczy­
ciel na wieczornych kursach dokształ-
tających nie może pełnić obowiązków 
radnego, b. 

D Z I Ś - O T W A R C I E 
wystawy higjeniczno-gos-

podarskiej. 
W dniu dzisiejszym, o godzinie 11-ej 

przed południem otwarta zostanie w 
gmachu Targu Rzemieślniczego przy 
Al. Kościuszki 73 wystawa gospodar-
«ko-higjeniczna. 

Wystawę otworzy z ramienia mini­
sterstwa handlu 1 przemysłu dyrektor 
departamentu p. Lange. Uroczystości po 
święcenia dokona ks. oficjał Bączek. 

W otwarciu wystawy weźmie rów­
nież udział p. wicewojewoda Ossoliń­
ski, 

Olbrzymi g m a c h s z p i t a l n y 
zacznie budować w końcu października okręgowy związek 

kas chorych. 
Wczoraj został podpisany akt kupna-sprzedaży placu 

Okręgowy związek kas chorych pod­
pisał w dniu wczorajszym kontrakt 
kupna - sprzedaży na 3-morgowy plac 
przy ul. Zagajnikowej 22, na którym 
rozpocznie jeszcze tej jesieni 
budowę szpitala, obliczonego na 650 

łóżek. 
W szpitalu tym między Innemi po­

wstanie wydział rozpoznawczy, chirur­
giczny, położniczy, chirurgiczno - gine­
kologiczny, gabinety lecznictwa spe­
cjalnego i 

oddział dla nieuleczalnych. 

Budowa zacznie się z końcem bieżą­
cego miesiąca, a zarząd okręg. zw. kas 
chorych ma nadzieję, że poważniejsza 
część tych budowli będzie oddana do pu 
blicznego użytku 

już w lipcu 1927 roku. 
W sprawie planu budowy porozu­

miał się okręg, związek z magistratem 
m. Łodzi, od którego otrzymał pisemną 
rezolucję, że wydział regulacji miasta 
nie stawia żadnych przeszkód wznie­
sieniu w tej dzielnicy szpitala dla cho­
rych niezakaźnych. 

W ten sposób rozpoc/yna okręg. zw. 
kas chorych spełniać te obowiązki, któ 
re nań nałożyła ustawa z d. 19 maja 
1920 roku o ubezpieczeniu przymuso-

wem na wypadek choroby, a których ce 
lem jest 

pogłębienie lecznictwa społecznego 
na terenie wojew. łódzkiego i nadania 
mu celowości. 

Wspomniany kontrakt kupna - sprze 
dąży podpisali Imieniem związku — 
przew. zarządu, Józef Danielewicz l dy 
rektor związku dr. Edmund Wieliński. 

yflwinil 
Dziś najefektowniejszy film wytwórni ,>Ufa" 

w którym genialną wprost kreacją stojącą na nieznanych 
dotychczas wyżynach gry aktorskiej, zachwyca najwybitniejsza 
artystka spólczesna, pełna niezwykłego wdzięku 1 zniewalają­

cej potęgi zmysłowej — 

Godnymi jej partne­
rami są słynne „mę­
skie gwiazdy" „Ufy" 

oraz 

in] D W e r . 

• 75 S A M O B Ó J S T W 
w ciągu trzech tygodni. 

Według danych pogotowia ratunko­
wego w ciągu ostatnich trzech tygodni 
.wepopełnipno w ŁtSdzi 75 zamachów sa 
mobójczych. (o) 

SZWEDZKIE 
"CUKIERKI ŚMIETANKOWE 
$Ą NIEDOŚCIGNIONE 

[rĄBRYKA W LESZNIE (WIELKOPOLSKA) 

^ Od 2 do 4 Sc 50 gr. i 1 zł. ^ 

Łodzi dzieje się krzywda! 
Posłowie i senatorowie bronią tylko interesów kupców 

warszawskich. 

„ K O M I S J A P I Ę C I U " 
przesyła memorjał do 

rządu. 
Po piątkowej konferencji przedstawi 

cieli pracowników instytucji użyt. publ. 
z prezydjum magistratu — obradowała 
tegoż dnia wieczorem „Komisja pięciu" 
nad wytworzoną obecnie sytuacją. W 
wyniku dyskusji zadecydowano osta­
tecznie przenieść akcje na teren mia 
spr. wewn. oraz min. pracy. W pierw­
szym rzędzie zakomunikowane zestalą 
oficjalnie wszystkim instytucjom uchwa 
ły odbytego przed kilkunastu dniami w 
fielenowle wiecu pracowniczego. 

W poniedziałek opracowany zostanie 
memoriał, w którym po odtworzeniu 
całokształtu akcji podkreślone będzie 
stanowisko poszczególnych Instytucji 
wobec tych postulatów oraz oficjalne 
stwierdzenie wyczerpania polubownych 
środków osiągnięcia w tych sprawach 
porozumienia. 

Memorjał ten przesłany zostanie w 
początkach przyszłego tygodnia, a nie­
zależnie od tego uda się do Warszawy 
specjalna delegacja związków, która w 
min. pracy oraz w min. spr. wew. inter­
weniować będzie, i obszernie zreferuje 
poszczególne momenty, poruszone \\ 
memoriale, (e) 

T Y D Z I E Ń L O T N I C Z Y 
rozpocznie się dzisiaj. 

Wczoraj wieczorem o godz. 7-eJ odegrały or­
kiestry wojskowa 10 P-K.AP. 1 28 PS.K- cap­
strzyk po ulicach miasta, dając tem samem hasła 
do rozpoczęcia Tygodnia Lotniczego. Zacznie 
się on WŁAŚCIWIE dzisiaj, t. J. w niedzielę, dnia 
17 b- m. solennem nabożeństwem w Katedrze, 
cclebrowanem przez J. E, ks. blsk. Tymieniec­
kiego- Podczas Mszy Świętej śpiewać będą nie­
śni kościelne p. Br. Olecka, śpiew oper. oraz 
chór tow. śpiewaczego „Hleronłmus" przy orga­
nie p- Oorzelnlawskl. 

Dziiś w centrali związku kupców w 
Warszawie, odbędzie się tiarada w celu 
skonkretyzowania dezyderatów kupiec-
twa w bieżącej chwiil. 

Na porządku dziennym znajduje się 
sprawa zryczałtowania podatku obroto­
wego w stosunku do drobnych przedsię 
biorstw handlowych. 

Na naradzie ustalone zostaną żąda­
nia handlu w tym przedmiocie, które zo­
staną przedłożone podczas ministerial­
nej konferencji. Stanowisko rządu oraz 
kupiectwa w przedmiocie przeprowadzę 
nia tej doniosłej reformy podatkowej, 
zostało przez nas już dostatecznie oświe 
tlone. 

Ciekawszą jest natomiast zupełnie iii 
na sprawa, która specjalnie zostanie wy 
sunięta przez przedstawicieli łódzkich 
organilzacji. 

Sprawa ta dotyczy nierównomiernego 
podziału kontyngentów wwozowych. 

W sferach łódzkiego kupiectwa pa­
nuje oburzenie na to, że zapotrzebowa­
nia ich są ignorowane, wówczas, gdy 
podania kupców warszawskich komisja 

do spraw przywozu towarów reglamen 
towanych wyraźnie faworyzuje. 

Mamy przed sobą ciekawy doku­
ment: pismo sekcji -importerów central­
nego stowarzyszenia kupców wojew. 
łódzkiego do prezydjum stowarzyszenia 
protestujące przeciwko pasywnej takty­
ce importowej. 

Dyrekcja tegoż stowarzyszenia wy­
raźnie przed nami zaznaczyła, że sto­
warzyszenia jest zupełnie bezradne gdyż 
kupcy warszawscy posługują się protek 
cjami pp. posłów i senatorów, co jak 
wiadomo, jest najskuteczniejszym środ­
kiem. 

Dzięki podobnym stosunkom, w, 
udziale warszawskiego handlu przypada 
od 80 do 90 procent kontyngentów przy 
wozowych. 

Na konferencji w centrali, przedsta­
wiciele łódzkich stowarzyszeń cyfrowo 
wykażą krzywdę, jaka się dzloje mlejsco 
wemu handlowi w komisji przywozowej 
i zażądają sanacji tych stosunków. 

W związku z tem, w sferach miej­
scowych importerów dzdsśejsz'a narada 
wzbudza wielkie zainteresowanie. 

GENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO 
MA POLSKC I GDAŃSK 

L . K O R Y T K O * > C » 
WARSZAWA. P L A C DĄBROWSKIEGO <Ł T E L , Ą$Ot . 
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TEATR MIEJSKI. 
Dziś dwa przedstawienia: o godzinie 3 m. 30 

po raz 12-ty potężny dramat Stefana Zerom-
iklego „Róża" po cenach popularnych. 

Wieczorem po raz 5-ty przezabawna, śwlet 
nie grana komedja amerykańska Montgome-
ry*ego „Cały dzień bez kłamstwa" z Michałem 
Zniczem w popisowe] komiczne] rol i Boba. 

W poniedziałek przeodstatnle wieczorowe po­
wtórzenie „Róży" po cenach popularnych.' 

TEATR POPULARNY. 
Dziś popołudniu 1 wieczorem „Wesele pod 

ezas rewolucji", pełen pięknych momentów psy­
chologicznych dramat z czasów wielkiej rewo­
lucji francuskiej. 

DRUGIE I OSTATNIE PRZEDSTAWIENI! 
„JASIA I MAŁGOSI". 

Dziś, w niedziele, o godz. 4-ej popołudniu od­
będzie sio w FUharmonJI drugie 1 ostatnie przed­
stawienie prześlicznej opery Humperdtncka p. t 
„Jaś I Małgosia" z udziałem warszawskich ar­
tystów. Na wczorajszem przedstawieniu dziatwa 
bawiła sle wybornie 1 artystów gorąco oklaski­
wała. Niewątpliwie, dziś Filharmonia zapełniona 
będzie po brzegi. 

REWJA MODY W FILHARMONJI. 
Ds-iś, w niedziele, o godz. 12-ej w południe 

w sąjl FUharmonJI rendez-vous całej elity towa­
rzyskiej na prześlicznym pokazie mód, pierwszo 
rzędnych firm stołecznych. Rewja toalet, galeria 
kapeluszy, wystawa bucików, dżungla futer, ma 
zeura dywanów perskich, plejada artystek. — 
Ostatnie modele Paryża. Londynu i Wiednia. 
Bilety w kasie Filharmonii, 

ROBERT CASADESUS W ŁODZI. 

Pierwszy cykl „mistrzowskich koncertów", 
składający się z sześciu koncertów, zbliża tlę 
szybko ku końcowi, gdyt w czwartek, dnia 14 
października, odbędzie clę w FUharmonJI Juł 5-ty 
na którym wystąpi znakomity pianista Robert 
Casadesus, którego stawa obecnie rozbrzmiewa 
po całym świecie. Robert Casadesus Jest francu­
zem i pochodzi ze znane] rodziny muzyków — 
Jest posiadaczem wielu pierwszych nagród I lest 
bezsprzecznie wybitną indywidualnością mużycz 
ii*- Robert Casadesus nie tylko opanowuje in­
strument technicznie, lecz posiada wyjątkowy 
ton I nadzwyczajną ekspresję. Artysta ten pod 
względem wlrtuozowstwa stoi na bardzo wyso­
kim poziomie artystycznym I wszędzie, gdzie 
tylko występuje, publiczność przyjmuje go nad 
wyraz gorąco I entuzjastycznie, 

-CZARNA KAWA DANCING". 
Pod taką nazwą przygotowuj* Towarzy­

stwo Operowe wielki wieczór towarzyski na 
lobołę, dnia 16 b. m. Ł J. nieodwołalnie za ty­
dzień w wykwintnym lokalu Orand Cafe. Bę-
idzie to pierwszy wielkie rendez~vous powakacyj­
ne eleganckiego Świata naszego miasta, które 
s/nloskując z olbrzymiego sukcesu zeszłoroczne­
go, zgromadzi całą elitę towarzyską. Wstęp tyl­
ko' za zaproszeniami, które roześle komitet w 
najbliższych dniach W pro.-amle szereg atrak­
cji s ndziatem artystów Teatru Miejskiego 1 Po­
pularnego-

„CELE I DROGI POLSKIEJ POLI­
TYKI ZAGRANICZNEJ". 

Pod powyższym tytułem odbędzie 
Się w niedzielę 10 października r. b. o 
godz. 5 po pol. odczyt prof. dr.Micha!a 
Sokolnicklego w lokalu wyższej szkoły 
nauk społecznych 1 ekonomicznych w 
Łodzi, Narutowicza 68. Wejście zł. 2, 
1.50 i 1 •— od osoby. Słuchacze szkoły 
płacą zł. 1. Dochód przeznaczony na za 
silenie funduszów Bratniej pomocy W. 
S. N. S. l E. w Łodzi. 

Prelegent, b.' minister pełnomocny 
w Heisingforsie i wybitny znawca poli 
tyki międzynarodowej rozwinie przed 
słuchaczami splot zagadnień polskiej po 
lityki zagranicznej, w związku z ostat-
niemi zmianami w polityce światowej. 

TURYSTYCZNY Zł. 6 7 5 0 -
loco Gdańsk, łącznie z cłem, 
bez kosztów przewozu do 

miejsca przeznaczenia. 
Nazwa Ford jest gwarancją jakości i wydajności. Ni­
ska cena jest rezultatem znanego na całym świecie 

systemu Forda. 
Zwróćcie uwagę na piękny wygląd samochodu Forda, 
zgrabne linje, solidne wykończenie wnętrza, wygod­
ne siedzenia, stalową karoserję i wybór kolorów. 
Nowoczesny Ford posiada czworo drzwi, elektrycz­
ny uruchamiacz j oświetlenie, przednią szybę z dwuch 
części oraz wyposażony Jest w pięć opon balonowych. 

Demonstracje, nie obowiązują do kupna, 
oroz prospekty 1 katalogi u każdego upo­

ważnionego przedstawiciela Forda. 

UPOWAŻNIENI PRZEDSTAWICIELE FORDA 
we wszystkich większych miastach Polski. 

P. 67. 

I 

Wieczne niesnaski w gazowni. 
P. Kowalski żąda, by instytucja ta nie była domeną 

jednej tyiko partji. 
Wśród pracowników gazowni od 

pewnego czasu wzrasta ferment l nleza 
dowolenle z powodu stanowiska, zajęte 
go przez radg nadzorczą w sprawie 
przyjmowania zredukowanych robotni­
ków do prac Inwestycyjnych w ga­
zowni. 

W celu zlikwidowania nieporozu­
mień zwołana została na piątek specjal­
na konferencja, w której wzięli udział 
przedstawiciele dyrekcji oraz pracowni 
ków z p. Kowalskim na czele. 

P. Kowalski poruszył również spra­
wę nlewyplacania dodatków tym niż­
szym pracownikom, którzy zastępują 
niejednokrotnie wyższych funkcjonarju 
szy. Drugim postulatem Jest przyjmowa 
nie robotników w stosunku procento­
wym, ustalonym zresztą w swoim cza­
sie. 

Liczba robotników, przyjętych do 
prac ze związku klasowego winna wy-

nosić 50 proc. I ze zw, „Praca" — rów­
nież 50 proc. 

Sprawa wypłacania wynagrodzeń zo 
stała uregulowana specjalną umową, 
która nadal obowiązuje,- to też dyrekcja 
winna tylko wypełnić odnośne przepisy 
umowy*. 

W odpowiedzi na te wywody przed 
stawiclele dyrekcji oświadczyli, że' na 
zastosowanie dodatków za prace niż­
szych funkcjonariuszy gazowni w za­
stępstwie wyższych — się nie zgadza. 

Co zaś się tyczy przyjmowania zre­
dukowanych pracowników do robót In 
westycyjnych — nie może być taki wła 
śtde rozdzielnik zastosowany. 

Wobec takiego wyniku konferencji 
w najbliższych dniach odbyć się ma wal 
ne zebranie robotników gazowni, na któ 
rem podjęty zostanie plan akcji l ener­
gicznego wystąpienia w sprawie zreali­
zowania tych postulatów, (e) 
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W . E y c h n e r 
choroby kobiece i akuszerja 

Zg ie rska 3 8 , T e l e f o n 3 4 - 7 2 , 
Przyjmuje; Lecznica, Piotrkowska 294 od 12—2, 
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Zazdrość 
x Lyą de Putt l I Wernerem 

Kraussem. 
Sezon 1926-27 rozpoczął trlę w fełntł 

teatrze „Casina" pod dobremi auspicja­
mi. 

„Bracia Schellenlberg", następnie 
„Krysia Leśniczanka", obecnie zad —< 
„Zazdroić". Fdlmy bezwzględnie „szła* 
gierowe" zarówno pod względem arty* 
stycznym jakoteż frekwencyjnym. 

Okazuje 6ię, że ta wyśmiewana, lek* 
ceważona Łódź, miasto zimnych busi­
nessów, wiecznie zapracowana i tkwią­
ca po uszy w kalkulacjach, posiada do­
skonale wyrobione zamiłowania arty­
styczne, zna się na s-ztuce, niezgorzej 
niż na bostonie czy welurze i potrafi o-
cenić wartość tego lu'b owego filmu. 

W zaraniu istnienia kinematograf?!, 
ba, jeszcze przed kilku laty wytwórnie 
filmowe siliły się na frapujące tytuły, by 
ściągnąć do teatrów świetlnych publicz­
ność. Dzisiaj jest już zgoła inaczej. Ty­
tuł: „Zazdrość" zda się nic nie mówić, 
nie intryguje, nie podnieca wyobraźni. 

Jednakże kto był na premierze tego 
bezwzględnie wartościowego obrazu w 
teatrze „Casino", musiał stwierdzić, że 
istnieje coś poza tytułem, co przynęciło 
tłumy publiczności do kasy. Tym 
„czerni" jest Lya de Putti, jedna z naj­
popularniejszych „sympatii" kinomanów 
łódzkich. 

Nazwiska aktorów i reżyserów są 
dziś najlepszą reklamą filmu. Lya de 
Putti, Werner Kraus i niezapomniany 
reżyser „Braci Schelienberg", Karol 
Grume. A pozatem — wytwórnia „Ufa", 

Utalentowana ta trójka mając do dy­
spozycji doskonały scemarjusz, którego 
artystycznie skomplikowana fabuła jest 
jakby wydarta z życia — zdobyli się na 
film pod każdym względem nieprzecięt-
ny. i .. i 1^ 

O grze Lyi de Putti pisać chyba niie 
należy. Dobierzcie sobie, czytelnicy, sa­
mi najefektowniejsze superlatywy i 
obdarzcie niemi bez zastrzeżeń tę ulu­
bioną waszą aktorkę. 

Należy tylko podkreślić, że Lya de 
Putti nie ogranicza 6ie. do samej gry 
twarzy, lecz wtłacza w nią swe młode, 
gibkie, piękne ciało. 

Wyrazem tego jest jej bachiczny ta­
niec, drgający wezbraną zmysłowością 
i nieposkromionemi namiętnościami. 

Taniec ten — jak się przekonacie z 
filmu •— nie stał się omal przyczyną ży*. 
ciowej katastrofy. 

Orkiestra p. Kantora, jak zwykle -
dobra. W. G. 

Co usłyszymy przez radio 
dziś, w niedzielą 

dn. 10 października'* 
PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 
16.30 ~ „Wełna a wojna", odczyt prof. dn 

J. Rostafińskiego. 
17.00 — Program dla dzieci. 
17.30 — Koncert popołudniowy z udziałem 

Marjusza Maszyóskiego (recytacje) I Wandy 
Łosińskiej (śpiew). 

19.00 — „Historja propagandy lotniczej", od­
czyt red. Tad. Gorczyńskiego. 

19.30 — „Ginąca Rzeczpospolita — Niemce­
wicz, Zabłocki, Fredro" (z cyklu „Polska w 
komedji") — dr. Z. Niemojewska-Gruszczyń-
ska, 

19.55 — Rozmaitości. 
20.30 — Wieczór muzyki polsklel 

Część I. 
1. a) Chopin: Polonez A-dur; b) Moniuszko*. 

Uwertura do opery „Hrabina" — ork. 2. Mo­
niuszko: Ar ja z „Halki" — p. M. Saleckl. 

3. a) Bobiński: Serenada; b) Chopin: Noc 
turn; c) Paderewski: Pieśń wędrowca 1 nocturn 
— orkiestra. 

Część II-
4. a) Moniuszko: Elegia; b) Orossman: Czar* 

dasz z opery „Duch wojewody" — ork. 
5. a) Chopin: Marzenie; b) Karłowicz: Za­

wód; c) Opleńskl: Czasem; d) Marczewski — 
Sen — p. M. Saleckl. 

fi. a) Rybicki: Kartka z albumu (Jej obraz)? 
b) Łada: Kujawiaki — ork. 

Sygnał czasu. Komunikat prasowy. 

PROGRAM KONCERTÓW ZAGRANICZNYCH 
PARYŻ, fala 1750 ,m. 12.45, 16.45,^20-30 — 

Koncerty. 
RZYM, fala 425 ni. 21.25 „Tosca", opera Puc-

clnlego (wyjątki). ' 
WIEDEŃ, fala 531 m- 20.00 — „Podwójne sa­

mobójstwo", krotoćhwila ludowa Aurengrubera-
PRAGA, fala 368 ni. 11.00 — Poranek utwo­

rów Novaka. 20.00 — Koncert orkiestry. 
MONACHIUM, fala 485 ui. 20-00 — Wieczór. 

Wagnera. 
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KŁUSOWNICY 
(Mehdja: „lam na Moniu błyszczy I w f a e f e " ) 

Tam w zagahi błyszczy kwiecie, 
Marzy Polak o budżecie, 
Licząc szanse, 
Czy finanse 
Lepiej mogą stać. 

A od wschodu, na granicy 
Przycupnęli kłusownicy, 
Bo im pilno 
Polskie Wilno 
Choćby zaraz brać. 

— Hej towarzysz ustrzel ptaszka! 
Ja pilnował będę Laszka, 
Siła złego na jednego: 
On sam, a nas dwuchl 

W niepewności Litwin stoi... 
To chce strzelać, to sią boi. 
Bo jak wstanie 
— Spuści lanie 
Ten sarmacki zuch 

X 

Wacław Drozdowski 



Słr. a DODATEK LITER ACKO-NATJKOWY. 

Ostatnia miłość Rudolfa Valentino. 
Wszechstronnie utalentowany artysta nie zaznał szczęścia 

w życiu osobistem. 
Bał sią choroby i chciał popełnić samobójstwo. 

(Specjalna s łużba korespondencyjna „Republiki". ) 

Paryż, we wrześniu. 
Federico Beltran y Masses zajmuje 

w spóiczesnem malarstwie jedno z naj­
przedniejszych stanowisk, 

W ciągu krótkiego stosunkowo cza­
su słynny dziś już portrecista zdołał za 
skarbić sobie sympatję i uznanie nielyj-
ko publiczności, która tłumnie odwiedza 
jego pracownię malarską na Rue Passy 
w willi „Guibert", ale nawet krytyków, 
piszących na jego cześć w całej prasie 
paryskiej szumne panegiryki i chwaleb­
ne recenzje. 

Maleńka willa, w której mieszka 
słynny malarz, nie bez pewnej racji nosi 
nazwę „muzeum". Miniaturowe salki 
przepełnione są antycznemi rzeźbami, 
•a podłodze leżą drogie dywany, a licz­
ne obrazy i stylowe meble dopełniają 
artystycznej całości. 

Ze ścian witają każdego gościa obra 
ty najsławniejszych mistrzów pendzla. 

Oto słynna Maja z zawoalowaną 
twarzą, lam Salome obejmująca głowę 
Jochanaana, dalej wisi portret księżni­
czki hiszpańskiej i podobizny wenecja-
nek, o których powiadają, że są zręczne 
w miłości tak samo, jak gondole na po­
wierzchni kanałów. 

Nieco dalej portrety najpiękniej­
szych kobiet świata ze sznurami pereł 
na łabędzich szyjach i nagle wzrok pada 
na portret pewnej uśmiechniętej pary: 
Rudolfa Valentina i jego żony Nataszy 
Rombowej. 

Widok żywego prawie w całej swej 
okazałości i krasie przedstawionego na 
płótnie aktora filmowego musi wzbudzić 
w każdym widzu uczucie zgrozy. 

Ponieważ zapytałem malarza w jaki 
sposób portret ten został namalowany, 
Federico Beltran opowiedział mi kilka 
ciekawych szczegółów z tych czasów. 

— Było to w końcu 1924-go roku, 
gdy wraz z całym swym dobytkiem ma­
larskim udałem się do New-Jorku. Tam 
poznałem Rudolfa Valentino, który wy­
musił ode mnie przyrzeczenie, że przy­
jadę do Los Angclos, gdzie kręcono wó­
wczas słynny film z jego osobą w głów­
nej roli p.t. „Czarny Orzeł". 

Mieszkałem u niego sześć miesięcy. 
VaIentino, który władał doskonale 
czterema językami (francuskim, angiel­
skim, hiszpańskim i włoskim) był w rze­
czywistości człowiekiem bardzo skrom­
nym, o dobrym, sympatycznym charak­
terze. Nienawidził pozy i pozerstwa. 

Nigdy nie widziano go w towarzyst­
wie snobów lub w modnych kurortach, 
artysta unikał w miarę możliwości wszel 
kich owacji, jakie przygotowywała dlań 
publiczność, w chwili gdy Valenlino 
przestępowal próg lokalu. 

Valentino miał tylko jedno pragnie­
nie w życiu: chciał zdobyć jaknajwięcej 

Moda paryska na wyścigach w Anłeuil. 

pieniędzy, by potem móc zupełnie spo­
kojnie i bez żadnych trosk oddać się cał 
kowicie jedynej namiętności, jaką posia 
dał, a mianowicie pasji zbierania róż­
nych antyków i wartościowych dzieł 
sztuki. 

Artysta był jednocześnie utalento­
wanym muzykiem, posiadał bardzo rai­
ły głos i często śpiewał przy własnym 
akompaniamencie gitary. 

Mieszkał wówczas w Hollywood w 
pięknej wil l i , otoczonej ze wszystkich 
stron bajecznym ogrodem. 

Gdy miał występować w jakimś fi l­
mie, wstawał o godzinie 5-ej nad ranem 
i często się nawet zdarzało, że pochło­
nięty był pracą dniem i nocą. Byłem je­
go najbardziej zaufanym towarzyszem. 
Nie wiem, czein zdołałem zaskarbić so­
bie jego sympatję. 

Pamiętam, że często kąpiel w morzu 
zastępowała nam sen. 

Gdy nic występował, trenował się w 
boksie lub uczył się jazdy konnej. Gdy 
malowałem, chętnie przyglądał się mej 
pracy. 

Nawet posiadał malarskie zdolności 
gdyż dnia pewnego podczas mojej nieo­
becności wziął pcndzel do ręki i po­
czął niem wodzić po płótnie tak, jakgdy 
by nie był wcale artystą filmowym lecz 
artystą malarzem z bożej łaski". 

Przy tych słowach Beltran pokazuje 
mi płótno z półnagą tancerką w czasie 
wykonywania jakiegoś karkołomnego pi 
rue tu: 

Oto jeden — jedyny obraz Rudol­
fa Valentina.., Nawet z tego jedynego 
dzieła widać, ile zdolności malarskich 
tkwiło w tym rnłodzieńcu. 

W czasie mego pobytu w Los Ange­
los — opowiada dalej Beltran, — nastą­
pił rozwód między Rudolfem a Nataszą. 
Oboje byli dla mnie bardzo serdeczni i 
mili, dlatego' rozstanie ich uczyniło na 
mnie wielkie wrażenie. 

On kochał głową, ona — sercem, a 
w takich wypadkach trudno pogodzić te 
dwa kierunki uczuć i małżeństwo mu­
siało się rozpaść... 

Pamiętam dokładnie, że ten pierwszy 
rozwód podziałał na niego ogromnie de­
prymująco. Valentino zamierzał wów­
czas nawet popełnić samobójstwo. 

Pewnego dnia, gdy wszedłem do jego 
gabinetu Valentino siedział przy biurku 
i kończył pisanie testamentu, a obok nie 
go na stoliku leżał nabity rewolwer. 

Wyrwałem mu broń z ręki i zaczą­
łem go uspakajać. 

Od tego dnia zostaliśmy najserdecz­
niejszymi przyjacielami, 

Valentino' bardzo był zaprzyjaźnio­
ny z Charlie Chaplinem i posiadam fo­
tografię, która przedstawia nas wszyst­
kich Irzech, zajadających w Kalifornji 
banany. 

Valentino opowiadał mi często o 
swej przeszłości. Jego ojciec był wete­
rynarzem, włochem, matka — francus­
ką. 

Valentino wspominał zawsze bardzo 
serdecznie braci swych i siostry. Arty­
sta sam dziwił się ogromnie, skąd do 
niego taka sława. Bardzo często mówił 
do mnie: 

— Nie rozumiem, czego ludzie chcą 
ode mnie! 

Obawiał się w życiu tylko jednej 
rzeczy: choroby. 

— Chorować — mówił do mnie — 
byłoby dla mnie stokroć gorzej, niż um­
rzeć.... 

1 Iraf chciał, że w kilka tygodni pe­
tem artysta zachorował na zapalenie 
ślepej kiszki. 

Mam jego dwa portrety, Ponieważ 
byliśmy bardzo zaprzyjaźnieni, nie wzią 
lem od niego pieniędzy. Valcctino za­
moczą! mnie więc ciągle propozycjami 
różnych podarunków, aż w końcu po­
wiedziałem mu, że o ile chce mi sprawić 
przyjemność, niechaj mi podaruje na pa 
raiątkę swego pieska, którego nazwał 
„Hollywood" i który posiadał zupełnie 
ludzkie spojrzenie, 

Valenlino odmówił mi. Wolał sic po­
zbyć majątku, lecz pieska lego nic od­
dałby za żadne skarby. 

Ale gdy wyjeżdżałem po długich wa­
haniach Valentino zatrzymał się nagle i 
rzekł: 

— Pamiętaj, oddaję fi mego psa, ale 
biada ci, jeśli stanie mu się jakaś krzy­
wda! 

I oddał mi swego psa, którego pilnu­
ję teraz jak relikwję. 

Na krótko przed śmiercią Valentino 
zakochał się śmiertelnie w Poli Negri. 
W ostatnim swym liście, wysłanym do 
mnie, Valentino pisał: 

— Przyjedziemy jesienią do Ciebie 
do Paryża. Tylko ty, nikt inny, musisz 
namalować jej portret... 

Federico Bettran nie może opano­
wać swego wzruszenia. 

Na portret Rudolfa Valentino padły 
ostatnie promienie zachodzącego słońca. 

Spojrzałem na jego twarz... 
I poraź pierwszy w życiu ujrzałem 

w kącikach ust zmarłego artysty tragi­
czny uśmiech, przeczuwający bliski ko­
niec tak wcześnie straconego szczęścia.. 

Andre Flissau. 

Do słychać w Rosji? 
Studenci na praktyce. 

W roku bieżącym byto na praktyce w roz­
maitych zakładach technicznych 37-000 studen­
tów politechniki. Ponieważ według Instrukcji 
odnośnych urzędów miało być na praktyce 
42.000 studentów, władzo sowieckie postanowiły 
pociągnąć do odpowiedzialności sądowe] te wszy 
stkle osoby, któro zawiniły, Iż 6.000 studentów 
nie brało udziału w ćwiczeniach praktycznych. 

Schronisko dla uczo­
nych. 

Rząd sowiecki republiki białoruskie] zamie­
rza wybudować w Mińsku schronisko dla uczo­
nych rosyjskich. Prócz tego, otwarte zostaną w 
Mińsku dwa muzea, a mianowicie: muzeum pe­
dagogiczne oraz muzeum historii teatru biało­
ruskiego. 

Nowe obserwator ium 
meteoro log iczne . 

W roku bieżącym otwarte zostanie w Średnia 
Kolymsku nowe obserwatorium metercologlcznc 
Będzie to najbardzej na pólnoo wysunięta stacja 
metereologlczna w Rosji sowieckie]. 

Walka z chul iganami. 
W tych dniach ukończony został w Nowo-

slmblrsku proces przeciwko kilku „chuliganom", 
oskarżonym o rozpędzenie wiecu komsomolskle-
go (młodzieży komunistyczne!). Trzech chuliga­
nów skazano na 6 lat ciężkiego więzienia. 

Tajemniczy cień M ingera . 
Mały, szczupły, niepozorny młodzieniec — zabłysnął 

zgasł. i... 
0 żadnym z moich kolegów nie pisa­

no tylu artykułów na temat pierwszego 
spotkania, jak o Ottonie Wełningerze, 
który przed 24 laty, w pierwszych mie­
siącach po wydaniu swego największe­
go dzieła, które przyniosło mu tyle za­
szczytów i sławy, popełnił samobój­
stwo w swym mieszkaniu za pomocą re­
wolwerowego wystrzału, skierowanego 
w skroń. 

Bardzo często spotykałem na scho­
dach gmachu uniwersyteckiego tego sła 
bego, bladego, mizernego i ogromnie 
nieśmiałego młodzieńca, znałem jego 
nazwisko jak tylu innych kolegów, któ­
rych przewyższałem już wówczas sła­
wą literacką, miałem już poza sobą dwa 
nakłady książek. 

Znałem go z widzenia ł z nazwiska 
a do formalnego zadzierzgnięcia węz­
łów przyjaźni brak nam było konwen­
cjonalnej formy, niezbędnej przy zawie­
raniu nowych znajomości — nikt nas 
mianowicie nie przedstawił. 

1 jakkolwiek nasze kółko literackiej 
młodzieży miało bardzo wiele wspólne­
go z kółkiem filozoficznym, mimo to nie 
znaliśmy się wzajemnie i nigdy ze sobą 
nic rozmawialiśmy. 

Zresztą część winy leży również po 
mojej stronie, gdyż nie przedsięwziąłem 
nigdy żadnych kroków, ażeby zawrzeć z 
niem znajomość. 

Nazwisko jego nie miało dla mnie 
wówczas żadnego znaczenia, a twarz Je 
go nie była zbyt przyciągająca. 

On zawsze wyglądał jak po 30-to go 
dzinnej podróży koleją, zmęczony bla­
dy, wyczerpany, mały i niepozorny. 

Miał podobno śliczne, matowe oczy 
— tak mi opowiadali potem koledzy — 
gdyż nigdy nie patrzajem na niego, prze­
chodziliśmy zawsze obok siebie, nie pod­
nosząc oczu. 

Słowem — nie wiedziałem dlaczego 
kolega Weininger, student filozofji z 
7-go semestru może mnie zainteresować. 

Nagle w końcu 1902-go roku roznio­
sła się w naszym gronie pogłoska, że 
jeden z naszych kolegów złożył profeso 
rowi Jodłowi dysertację, która uczyniła 
na nim kolosalne wrażenie. Miała to być 
zaledwie część wielkiego dzieła, stano­
wiącego epokę w dziedzinie badań filo­
zoficznych i profesor Jodl szukał właś­
nie nadawcy. 

Kto był autorem tego dzieła? 
Otto Weininger. 
Weininger? 
Dziś niemal ze wstydem piuszę przy­

znać że nazwisko to mimowoli wywoła­
ło uśmiech na mej twarzy. A jednak do 
piero wówczas zapalałem chęcią pozna 
nia tego tak bardzo utalentowanego mło 
dzieńca. 

Pewnego popołudnia wszedłem do 
małej salki bibliotecznej i zająłem ostat­
nie wolne miejsce* 

Obok mnie ktoś wodził Intensywnie 
piórem po papierze, odwraca się: Wel-
ningerl 

Przed nim leżał stos korekt, przygo­
towywanej do druku książki p.t. „Płeć 
i charakter". Nasze ręce zetknęły się 
przypadkowo na stole. 

Odwróciłem głowę i spojrzeliśmy aa 
siebie. Obydwaj nie wiedzieliśmy, co 
zrobić, czy udawać, że się nie znamy, 
czy się przywitać jak dawni dobrzy zna* 
jomi. 

W końcu postanowiliśmy U6 za gfo-
sem fałszywej ambicji i udawać, te śe. 
nie znamy. 

Ukradkiem zerkałem co chwilę w 
stronę korekt, po których błądziła jego 
mała, kobieca rączka, 

W pewnej chwili Weininger pod* 
niósł się z krzesła i ku wielkiemu memu 
zdziwieniu ukłonił mi się prawie aż do 
ziemi. 

Pierwszy krok był zrobiony. 
I dziwnie: w trzy dni potem stałem 

z jednym z mych kolegów, Weininger 
przesziedł obok nas, kolega go zaczepił. 
Kolega zwrócił się do mnie z pytaniem: 

Przepraszam, panowie się nie zna 
cle.... 

Nie wiedziałem co odpowiedzieć, 
Weininger również milczał. Podaliśmy 
sobie ręce, nie wymieniając nazwisk, 
gdyż to byłoby już śmieszne. 

Z nikim w życiu nie prowadziłem tak 
obojętnej, beztreściwej i oziębłej rozmo 
wy, Jak owego dnia z Welningerem. 

Pytałem go o rodzaj egzaminów, I 
Weininger oświadczył mi w kilku sło­
wach, czego wymagał od niego każdy 
profesor. 

Źe to pierwsze nasze spotkanie by* 
lo zarazem ostatnim spotkaniem — to 
już jego wina. W czerwcu 1903-go roku 
ukazało się jego potężne dzieło, potem 
nastąpiły wakacje i dopiero w paździer­
niku powróciłem z Włoch. 

Nikt jeszcze nie zwrócił wówczas 
najmniejszej uwagi na potęgę myśli We* 
ningera, tylko my — szczupła garstka 
kolegów — studjowaliśmy z rozkoszą 
każde jego słowo. 

Przez całą noc odbywały się u naa 
dyskusje. 

I lak się cieszyłem, że wkrótce bę­
dzie się mogło odbyć, nasze drugie, ży­
czliwsze spotkanie. 

Ale stało się inaczej: dnia 5-go listo 
pada ukazała się w pismach skromna no 
tatka, że prywatny nauczyciel Otto Wei 
ninger zastrzelił się we własnym miesz­
kaniu- w domu, w którym zmarł Beetho-
ven. 

Nasze rzeczywiste spotkanie nie do­
szło więc do skutku. 

Mimo to, o żadnym z mych przyja­
ciół nie mam tak wyraźnego pojęcia, 
jak o tej postaci, która przeszła obok 
mnie jak tajemniczy cień... 

Stefan Z. 
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Wspólny front inteligencji i robctniłfćw 
Jest to pierwszy wypadek solidarnego wystąpienia pracowników 

umysłowych i fizycznych. 
Przemysłowcy nie chcą zawrzeć umowy zbiorowej z biuralisfami. 

Zatarg o place w przemyśle włó­
kienniczym przybrał obecnie zgoła nie­
oczekiwaną formę. 

Dotychczas bowiem punkt ciężkości 
zatargu spoczywał w łonie organizacji 
zawodowych włókniarzy, które prowa­
dziły całą akcję l doprowadziły ją do 
bądź co bądź pomyślnego rezultatu, 
otrzymując 5-procentową podwyżkę. 

Przy konferencji, nastąpiło jednak 
nieporozumienie, a mianowicie, podczas 
tego, gdy włókniarze żądali zastosowa­
nia podwyżki płac 
ale tylko dla siebie, lecz również i dla 

pracowników umysłowych 
f majstrów fabrycznych, wspólnie J so­
lidarnie z nimi występujących, przemy-
iłowcy zapatrywali się na to zupełnie 
inaczej. 

A mianowicie, uważali oni, że pod­
wyżka dotyczy tylko wtókntarzy. 

Jak Już donosiliśmy, organizacje za­
wodowe wysłały w tej sprawie pismo 
do ministerstwa .pracy w Warszawie. 
Pragnąc Jednak dokładniej poznać cha­
rakter obecnego zatargu, zwróciliśmy 
się do zainteresowanych związków, ce 
łem zasiągnlęcla oplnjl. 

Przedstawiciel związku zawodowe­
go pracowników handlowych 1 biuro­
wych, zapytany przez nas, co myśli o 
tej sprawie, oświadczył, że przemy­
słowcy zręcznie pragną wykorzystać 
sytuację, przypuszczając, że włóknia­
rze, po otrzymaniu podwyżki, nie będą 
lak energicznie popierali pracowników 
umysłowych. 

1 
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nie dała dotychczas pozytywnych rezultatów. 
W dniu wczorajszym, na skutek polecenia p. ministra pracy i opieki społecz 

nej Jurkiewicza oraz Interweniującego w tej sprawie w Warszawie p. woje­
wody Jaszczołta — odbyła się w urzędzie wojewódzkim konierencja p. wice 
wojewody dr. Ossolińskeigo z przedstawicielami przemysłu w osobach pp. dy­
rektora związku przemysłu włók. w państw, pol. dr. Barclńsklego I inż. Rumpla 
przy udziale okr. Inspektora pracy p. Inż. Wojtkiewicza, celem wyjaśnienia 
stanowiska, jakie zajmują przemysłowcy w związku z zatargiem, powstałym 
na tle żądań podwyżki plac przez robotników przemysłu włókienniczego. 

P. wicewojewoda przedstawił delegatom przemysłu konieczność rychłego 
zlikwidowania zatargu, którego przedłużanie się jest niekorzystne z punktu wi­
dzenia ekonomicznego, a wpływ jego Jest wysoce ujemny, gdyż wywołuje ono 
stan niepewności 1 naprężenia, którymoże doprowadzić do niepożądanych 
następstw. 

Przedstawiciele przemysłu oświadczyli w odpowiedzi, że z ich strony nie 
było nigdy odmowy udzielenia pracownikom podwyżek, że natomiast do spra­
wy przyznania te] podwyżki pracownikom odnosili się zawsze przychylnie. 

Z uwagi na to, że wynagrodzenie pracowników umysłowych nie było w 
przemyśle nigdy skategoryzowane, że dalej wynagrodzenie pracownika umy­
słowego jest przyznawane w miarę Jego kwalifikacji 1 przydatności dla poszczę 
gólnych przedsiębiorstw 1 z tego powodu przedsiębiorcy nie mieli umów zbio­
rowych z pracownikami umysłowymi — przedstawiciele przemysłowców o-
śwladczyll, że sprawa podwyżki płac te] kategorii pracowników będzie trakto 
wana przez firmy przemysłu włókienniczego Indywidualnie. 

Oświadczenie powyższe p. wicewojewoda przyjął do wiadomości z tern, że 
zostanie ono przez p. Inspektora pracy zakomunikowane związkom pracowni­
czym, (p) 

Rzecz się ma jednak zupełnie Inaczej 
1 pracownicy umysłowi w razie niepo­
myślnego załatwienia sprawy w War­

szawie, względnie w razie oporu ze 
strony przemysłowców, nie tylko że 
nie zrezygnują ze swych żądań, lecz 

wspólnie z włókniarzami 
OGŁOSZĄ STREJK, 

wystawiając jednocześnie znacznie wyż 
sze żądania. 

Pracownicy umysłowi bowiem są 
zrzeszeni I z tego względu nie zamie­
rzają zawierać Indywidualnych umów, 
zależnych od widzimisię poszczegól­
nych właścicieli przedsiębiorstw prze 
myślowych. 

Przedstawiciel majstrów fabrycz­
nych, udzielił nam identycznie tej samej 
odpowiedzi. 

Na konferencjach w Warszawie, brah 
udział nletylko włókniarze, lecz rów­
nież przedstawiciele majstrów fabrycz­
nych I pracowników umysłowych, zro­
zumiałą więc było rzeczą, że wicepre­
mier Bartel, w rozmowie z przemysłów 
caml, wskazywał na konieczność u-
względnlenia żądań 

wszystkich związków biorących 
udział w akcj i 

Wreszcie przedstawiciele związków 
włókniarzy, podkreślili, Iż nie zamie­
rzają pod żadnym pozorem opuścić tych, 
którzy z nimi solidarnie o podwyżkę 
plac walczyli. 

Związki chcą być lojalnymi wobefl 
rządu 1 dlatego zajęły narazle stanowi­
sko wyczekujące, w oc/eklwanlu na od­
powiedź ministerstwa pracy. 

W razie, gdyby stanowisko związ­
ków przemysłowych nie uległo zmianie, 
bezwzględnie będzie proklamowany 
strejk. Sum 

Z^ŚMMMM i dni następn. 
Nasza znakomita rodaczka 

POLA NEGRI 
l a k o 

Bezwstydna Kobieta 
w żywiołowym dramacie, reż RAOULA WALSHA. Film jest osnuty 
na tle znane] powieści Michała Arlena — będącej historią niezwykłych 

Intryg. 
Orkiestra symfoniczna pod kierunk. p. M. Chwata. 

P O L S K I L A N D R U 
grasuje obecnie w Wilnie. 

Komenda policji na województwo 
łódzkie otrzymała zawiadomienie poli­
cji wileńskiej o ujęciu mordercy, legity­
mującego się fałszywym dokumentem 
osobistym na nazwisko Fotra Halaclń-
skiego. 

Urząd śledczy w Łodzi podjął w tej 
sprawie energiczne dochodzenie, ponie­
waż rzekomy Hatacińskl, który ma na 
sumieniu 24 morderstwa, popełnione 
przedewszystkiem na kob'etach — gra­
sował również w swoim czasie w Ło­
dzi I poszukiwany był listami gończem' 
przez policję łódzką. Istnieje co do nie 
go podejrzenie, iż niektóre morderstwa 
których śladów nie zdołano ustalić, po­
pełnił właśnie polski Landru. Docho­
dzenie w tej sprawie prowadzone jest 
niezwykle energicznie. 

Z muzyk i . 

Koncert Vasy Prihody 
O technice Vasy Prihody pisałem już 

dwukrotnie, z okazji jego koncertu w 
ubiegłych sezonach. Zwalniałoby to 
mnie od obowiązku powtarzania rzeczy, 
które już są powszechnie wiadome, gdy 
by nie fakt. że Prihoda jest tego rodzaju 
fenomenem, którego produkcje za każ­
dym razem coraz bardziej zastana­
wiają. 

W istocie, niema dziś chyba na świe 
de skrzypka, którego łatwość technicz­
na, dokładność i akrobatyczna wprost 
biegłość palcowa i smyczka, były tak 
zdumiewające. 

Dla Prihody trudności zdają się n:e 
Istnieć wcale, sypie passaźami poprzez 
»kalę skrzypcową, pokonywa wszelkie 
przeszkody w postaci najzawUszych 
sztuczek. Czy to podwójne tony, czy 
lażolety, wychodzą z pod jego palców 
lieskazitelnie czysto. Technika jego pra 

wej ręki, zwłaszcza staccato, sama 
przez się wystarczałaby dla postawie­
nia go w rzędzie niedoścignionych mi­
strzów wirtuozostwa skrzypcowego. 

1 nie ulega najmniejszej wątpliwości, 
że gdyby tym zaletom zewnętrznego 
panowania w części chociażby odpowia 
dało bogactwo treści wewnętrznej, kto 
wie, czy nię czcilibyśmy dziś w Pri-
hodzlc największego mistrza jego in­
strumentu. 

Niestety, tak bynajmniej nie ,'est. 
Gra Prihoda jest wręcz wyzuta z wszel 
kich pierwiastków uduchowionego prze­
życia, jest płytka i banalna, a nieraz 
wprost grzeszy brakiem jakiejkolwiek 
myśli odtwórczej, brakiem wszelkiego 
wyczucia i umiaru artystycznego. 

Tak właśnie rzecz się miała z wyko 
naniem Chaconny Bacha. Przedewszy­
stkiem, o ile już utwór ten znalazł się w 
programie koncertu Prjhody, to należało 
go grać bez akompaniamentu, chociaż­
by to nawet było part Schumannowski. 
Chacconna, ten arcytwór najczystszej 

mowy skrzypcowej, stracił na tern nie­
skończenie wiele. Ale abstrahując już 
od tego, samo wykonanie stało na tak 
niskim poziomie, że z potężnej improwi­
zacji spadło do rzędu jakiegoś zlepku 
„kawałków" technicznych, niepowiąza­
nych żadnym węzłem spójni, syntezy 
artystycznej. 

Tę stratę starał się powetować Pr i ­
hoda utworami, które mniej co do swej 
wartości, ale za to daleko bardziej co 
do „zawartości" technicznej — zado­
wolić potrafiły licznych wielbicieli jego 
gry. 

A więc Ernst, Paganini, liczne tran­
skrypcje Mendelssohna, Dvoraka, Baz-
zinj — wszystko w wykonaniu istotnie 
najprzedniejszym — niedoścignione 
wzory najwyższych wyżyn sięgającej 
techniki skrzypcowej. 

Artysta, któremu bardzo sprawnie i 
w miarę dyskretnie towarzyszył na for-
pianie p. Cerne, przyjmowany był 
owacyjnie przez niezmiernie licznych 
słuchaczy. L. P. 

„Luna". 
„Bezwstydna k o b i e t a " z PcEą 

Negr i w rol i g ł ó w n e j . 
Dwa magiczne słowat Pola Negri 

wystarczą, aby widownia zapełniła się 
po brzegi 

Nasza znakomita rodaczka w obra­
zie p.t. „Bezwstydna kobieta" osnutym 
na tle rnanej powieści Michała Arlena 
stworzyła (kreację godną królowej ekra­
nu. Raoul Walsh, siawny jut dziś na ca­
łej kuli ziemskiej realizator monumen­
talnego filmu Douglas Fairbanksa „Zło­
dziej z Bagdadu" po odniesionym wspa­
niałym triumfie przy pierwszym nakrę­
caniu obrazu z Połą Negri (Piętno krwi) 
stworzył dziś potętne arcydzieło. 

Pola Negri — Eleonora Duse ekranu 
dała koncert gry aktorskiej który jeśli 
zestawimy z plastycznym przepychem 
tła, z akcją która pochłania widza, i je­
śli zmierzymy wysoki poziom artystyc*. 
ny na którym utrzymane jest całe dzie­
ło — jeden tylko stąd wypłynie wnio­
sek: Pola Negri nie ma sobie równych a 
„Bezwstydna kobieta" w <kaimaturgj5 fil 
mowej ma niewiele sobie rówńy«b 
dzieł. 

Znakomitą całość dopełnia ściile ao 
stosowana do obrazu ilustracja muzycs-
na w wykonaniu orkiestry symfonicznej 
pozostającej pod kierunkiem p. Chwa­
ta. 

SALA EPSZTEINÓWNA 
l 

MAURYCY KRONENBERG 

zaręczeni 

Łódź, w października 1926. 

Z okazji zaręczyn 

p. SALI EPSTEINÓWNY 
z p. MAURYCYM KRON EN B ERGEM 

serdecznie winszuje 

Personel firmy S. T. ŁęczycM 
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Początek o f?oćz 3-e] np 

Królowa ekranu 

w nałpotężniejszym obrazie 
sezonu 

nagrodzonym krzyżem legjl 
honorowej. 

Epokowe dzieło z czasów 
Napoleona wkrótce w 

Praca oświatowa 
wśród pracowników 

mstyt. użyt. publ czner. 
W środę wieczorem odbyło się w lo 

kalu związku pracowników instytucji 
użyt. pub!, organizacyjne posiedzenie ko 
misji kulturalno - oświatowej. 

Jako przewodniczącego nowej orga­
nizacji kulturalnej powołano p. Urba-
cha, na sekretarza — Balcerzaka, na 
skarbnika — Parola i gospodarza — Bo 
rowskiego. 

Po ożywionej dyskusji ustalono pro 
gram działalności, zawierający organi­
zowanie odczytów na tematy politycz­
ne, społeczne i gospodarcze, intensywną 
pracę w kolach samoksztalceirowych, 
urządzenie biblioteki i czytelni, stworze 
nie chóru, zespołu orkiestrowego i dra­
matycznego. 

.lako pracę przygotowawczą uwa­
żać należy odbycie zebrań delegatów 
pracowniczych poszczególnych instytu­
cji, ogólne zebrania członków i przepro­
wadzenia wśród nich ankiety. Wresz­
cie postanowiono zająć się energiczire 
rozwojem sportu wśród członków zwią 
zku i propagować energicznie donio­
słość wychowania fizycznego. 

Z W I Ą Z E K K U P C Ó W K O N ­
F E K C Y J N Y C H 

istnieje już od 10 lat. 
W dniu dzisiejszym odbędzie się wal 

ne doroczne zebranie związku właścicie 
li gotowych ubrań (Konstantynowska 
Nr. 10). Związek ten istnieje od 10 lat i 
zrzesza miejscowy handel konfekcyjny. 

iLioda totońs&a Bvriatow» 
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„Doktór nauk miłosnych" 
laki tytuł uzyskają niewiasty po ukończeniu specjal­

nego wydziału uniwersytetu bostońskiego. 
I becnie poraź czwarty wstępuje w związ­

ki małżeńskie. 
Cały szereg zajęć praktycznych przy 

spasabia kobietę do jej przyszłej pracy 
w gospodarstwie, obejmując takie działy 

Nowy Jork, w październiku. 
Amerykanie znani są ze swej pomy­

słowości. 
Ostatnim, podziwu godnym pomys­

łem amerykańskich proiesorów jest u-
tworzenie katedry „miłości" na uniwer­
sytecie w Bostonie. 

Amerykanie wychodzą bowiem z za 
łożenia, że piękniejsza połowa ludności, 
zamieszkałej w ich kraju, nie umie ko­
chać ani wypełniać należycie swych oóo 
wiązków małżeńskich. 

Profesorowie amerykańscy sądzą, że 
miłość można tak samo opanować jak 
filozofję lub prawo, dlatego nauka w 
tym nowym fakultecie trwa również ca­
łe trzy lata. 

Przyjmowane są tylko młode panie 
w wieku od lat 18-tu do 25-ciu. 

Muszą one obowiązkowo słuchać co­
dziennie referatów 12-tu proiesorów, a 
w końcu szóstego semestru składają eg­
zamin przed specjalną komisją. 

Po ukończeniu 6tudjów studentki o-
trzymują dyplomy. 

Fakultet ,,miłości" nie ma narazie 
piawa wydawania tytułów „doktora wy 
działu małżeńskiego", lecz abiturjentki 
inogą umieszczać na swych wizytówkach 
dwie literki „C. B." co oznacza „Certi-
fied Bride" — a po polsku „Dyplomowa 
na żona". 

Ten tytuł jest również wymieniony 
w aktach ślubnych. 

Najglówniejszą osobą na bostońskin; 
uniwersytecie jest pani MacdonaH, któ­
ra wygłasza cykl referatów na temat 
„Miłość i małżeństwo". 

Mimo to, iż referentka ma zaledwie 
24 lata, wykłady jej wskazują na to, łe 
miała ona juz w tej dziedzinie doświad­
czenie. 

Pani Maodonald prócz tego na pier­
wszych semestrach wykłada psycholog­
ię mężczyzn. 

Zaznaczyć przytem wypada, że pani 
Macdonald miała już trzech mężów i o-

jak układanie budżetu domowego, wy­
chowanie dzieci, gotowanie itd. 

Niektóre wykłady uświadamiają ko­
bietę, jaką drogą może uchronić swe 
prawa i w jaki sposób powinna walczyć 
o szacunek i poważanie dla swej osoby. 

Plan zajęć obejmuje pozatem szereg 
nauk w najogólniejszym zarysie, a więc 
prawo, socjologję i Klozofję. 

Cały cykl wykładów nosd następują­
cy lytul: 

— „Historja emancypacji kobiecej i 
feminizmu w Stanach Zjednoczonych". 

Z powyższego widać, że przyszłe żo 
ny w Ameryce zostają dokładnie uświa­
domione o swych prawach 1 obowiąz­
kach. 

Ciekawe jest tylko jak się zachowa­
ją mężczyzna wobec otwarcia nowego 
wydziału na uniwersytecie bostońskim. 

A co będzie jeśli mężczyźni zastrej-
kują, i postanowią nie wstępować w 
związki małżeńskie z żadną dyplomowa 
ną panią?... <" 

Gdyby tak było, sale ttndwensytetu 
świeciłyby napewmo pustkami 

Moda „a la garconne" 
na znaczkach pocztowych. 

Włoski „Secolo" donosi, że republika 
Salvador wydała obecnie nowe znaczki 
pocztowe, które wzbudzają ogromne 
zainteresowanie filatelistów. Zamiast 
zwyczajnych alegorji znaczki te posia­
dają głowę młodej kobiety z włosami 
uciętemi „a la garconne". Głowa ta uję­
ta Jest w dwie gałązki krzewu kawowe 
go z napisem: „To Jest najlepsza kawa" 
po angielsku 1 po hiszpańsku. 

W dniu 7 b. m. zmarł w Berlinie po krótkich cierpie­
niach 

B. p. 

Zygmunt Kauiman 
b. długoletni dyreKtor 1 proKurent, i p . aHc 

1. ft. PoznansKlego. 

Żegnając z głębokim żalem szczerego I prawego 
człowieka, wyrażam niniejszym Jego rodzinie moje najszczer­
sze w s p ó ł c 7 u c i e 

Maurycy Taumann 

- J Ł w niedzielę, dnia 10 października r. b. 
8 23* — o godzinie 11 -ej w południe — 

OTWARCIE W Y S T A W Y 
G O S P O D A R S K O H Y G J E N I C Z N E J 

u W Ł O D Z I . 
Al. Kościuszki 73, 75, 77, „Targ Rzemieślniczy". 

I N K A S O 
należności z weksli 

zaprotesiow. w całej Polsce 

I N F O R M A C J E 
o zdolności kredyt, kupców i prze­

mysł w całej Polsce 

Wywiad Kredytowy 
PiotrkowsHa 104 

Kto d o p u A K C x « w e ' 
ks le do p r o t e s t u 

w Polace ? 
odpowiadamy na zany 
t.irrn o |V/» czegi łnycll 

kontrahentów 
Sp. z oi'r. odp. 

telelony: 29-30, 41-04 

dziecka, które tak cnętniy 
głaszcze się i całuje, 
powinny być możliwie" 
najdłużej utrzymane 
Myjcie je zatem tylko 
zapełnić nieszkodliwa 

środkieuŁ 

Wie. zawierając w sowie" ant 
ostrych lub szkodliwych domieszek̂  
Shampoon Elida przez swoje specjali 
nie łagodne mydło oczyszcza włosy* 
i skórę łatwo a gruntownie. Wyrwa* 
rza obfitą 1 silną pianej, która usuari 

wszelkie zanieczyszczenia. 

Shampoon Elida nadaje 
włosom stały i dyskret­
ny zapach, zachowuje I 
wanacnia ich naturalna 

falistość̂ , 

S H A N P O O N 

Fabryki Przetworów Thracjowycb S. A. 
w Trzebini / Wyroby perfumerft *EI !<(•«. 

ftonc ml BtAatit baptatafc jtdaą aryg^nn pacafef J 
s h a m p o o n u b l i o a ™ ® 

Wjrprfolooy fowyiay bipoa fnatw u l Igę 

s k ł a d a c h Mirawai 
» f t « A O I 

•JIEIAW0 

1!! O G R O M N E S Z A N S E W Z B O G A C E N I A S I Ę >!! 
wykazuje obecna Loteria Państwowa. Co drugi los wygrywa 1 to kolosalne tumy lek: 

Z ł . 5 0 0 , 0 0 0 - 3 0 0 0 0 0 - 2 0 0 , 0 0 0 - 1 0 0 0 0 0 - Ł O . O O O i t . d . 
Twoje szanse wzbogacenia tembard'.lej wzrosną nu»edz * • * los I-ej Ul 

MJ Na |M«i *ksze | I N&iszczęć i twnze) K o l e k t u r z e Ł o d z i 

S I A T K A P i o t r k o w s k a 2 2 Te l . 4 1 - 7 4 P, K O. 0 3 , 9 1 0 
• J n I I ł . f i p lo i r t łOwsUj i 6 0 Te l . 2 0 - 8 0 S^r*. poczt , 4 7 

Ciągnien ie w najb l iższych dniach C i ś n i e n i e w na jb l i ższych dniach 

DESEROWA CZEKOLADA 
P1SCH NGEUA 1 S-lIi 

zadowolą! najwybredniejsze podniebienie. 
SkUp Ir. nltiwy NARUTOWICZA 2 



„ILUSTROWANA REPUBLIKA". 

długoletn i współpracownik f i rmy I. K. Poznańsk iego 
o czem zawiadamia krewnych, przyjaciół i znajomych w głębokim smutku pogrążona 

• 

Zona i Rodzina. 
Berlin, Steinplatzhotel. 

Z parku Poniatow­
skiego. 

Rozległy park Poniatowskiego sta­
nowiący malowniczą pełną wdzięku oa­
zę wśród szablonowego grodu kominów 
w czasie ostatnim przyozdobiony został 
pięknie planowaną sadzawką z wysepką 
l stylowym wodotryskiem, dostrojonym 
z otoczeniem. 

Drugą ozdobą parku w sezonie letnim 
zwracającą uwagę kulturalnej publicz­
ności są liczne kwietniki, sprawiające 
złudzenie kobierców przepysznych o 
wytwornym doborze barw. 

Ozdoby te, podobnie jak I wzorowy 
stan parku, tego wykwintnego salonu na 
szego miasta są zasługą głównego kie­
rownika plantacji miejskich p. inż. Tem 
pilna. 

Podwieczorek u han­
dlowców. 

Dziś. w niedzielę, dnia 10 paździer­
nika r. b. o godzinie 5-ej po południu od 
będzie się w związku zawodowym pra­
cowników handlowych 1 biurowych m. 
Lodzi, Al. Kościuszki 21, pierwszy tra­
dycyjny podwieczorek klubowy z tań­
cami dla członków związku l wprowa­
dzonych gości. 

NAJLEPSZE CZEKOLADY 

WSZĘDZIE ŁS NABYCIA 
ttalel«l»e Pan nil 
czeszą 

farbują 
•trzyffn 

ondulują 

swe włosy w wykwin­
tnie urządzonym 

Pierwszorzędnym 

p . BITTNERA. Piotrkowska 164 

Lek dent. 

G h . C e j f l n 
powrócił. 

W dniu 9-ytn października r. b. po długich 1 ciężkich cierpieniach zasnęła 
w Bogu 

B. P. 

Rebeka z Gerszonowiczów Wolff 
przeżywszy lat 62. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby, Szkolna 33 na miejsce 
wiecznego spoczynku nastąpi w niedziele, d, JO-go października o godzinie 2 80 po 
południu. 

Pozostali w nieutulonym żulu 
Mął, dzieci I rodzina. 

W niedziele, dnia 10 b. m., w 30-tą rocznice śmierci fundatora Domu Starców, 
Pomorska 56 

b. p. H E R M A N A K O N S Z T A T A 
odbędzie sle o godz 4 po poi w tymże Domu Starców: 

a) Nabożeństwo Żałobne, 
b) Poświęcenie Synagogi w nowowybudowanym pawilonie, na które uprzejmie 

zaprasza krewnych i przyjaciół Zmarłego, jak również członków Łódzkiego Żydowskiego 
Towarzystwa opieki na Starcami Z A R Z Ą D . 

Polsce potrzeba skrzydeł 
by na nich unieść się mogła w jasną przyszłość. 

Wciąż naprzód i wzwyż. 
Z okazji rozpoczynającego się w dniu 

dzisiejszym „Tygodnia Lotniczego", ko 
mltet wojewódzki L.O.P.P. wydał nastę 
pu]ącą odezwę do społeczeństwa łódz­
kiego: 
„PRZYSZŁOŚĆ NARODU SPOCZY­

WA W LOTNICTWIE". 

Doniosłość tego hasła zrozumiały już 
dawno społeczeństwa całego świata, zro 
zumieli to również nasi najbliżsi sąsie­
dzi: Niemcy 1 Rosja rozbudowując swe 
lotnictwo cywilne 1 wojskowe. 

W Polsce te doniosłe zadania obrony 
państwa 1 utrwalenia Jego rozkwitu spo 
czywają na wszystkich obywatelach. 

Z drobnych 5-clogroszowych miesię­
cznych składek powstaną mlljouowe ka 
płtały, które dadzą nam 

POTĘŻNĄ FLOTĘ POWIETRZNA 
dla celów obrony granic 1 zbliżenia Pol 

skl z narodami cywilizowanego świata. 
Bohaterskie czyny Orlińskich znaleźć 

muszą oddźwięk I poparcie społeczeń­
stwa, które pamiętać o tem winno. 

TYDZIEŃ LOTNICZY 

poświęcony propagandzie lotnictwa poi 
skiego skupić musi w ofiarnym wysiłku 
wszystkich pod sztandarem wielkie] idei 

Komitet Wojewódzki L. O. P. P. 
(—) A Biłyk 

V. Prezes zarządu gł. L. O. P. P. i 
prezes zarządu komitetu wojew. 

w Łodzi. 
(—) St. Pawłowski 

V. Prezes kom. wojów. L.OJP.P, 
w Lodzi. 

( - ) A. Legls 
skarbnik kom. wojew. L.O.P.P. 

w Łodzi. 

^$1 / H— i j j^jj H |py f 
W LUNIE! 
w LUNIE! 

JUŻ WAM POWIEMY KIEDY! 

Śmierć pierwszej 
adwokatki francuskie} 

Była niestrudzoną wojo­
wniczką o prawa kobiece. 

W Provius, w dcp. Seine et Mar^e, 
gdzie zwykle spędzała wakacje letnie, 
zmarła w domu rodzinnym, na ospę, do­
ktorka prawa, panna Jeanne Chauviu, 
przeżywszy lat 60. 

Zmarła była Jedną z najwybitniej­
szych francuskich bojowniczek o prawa 
kobiety. 

Zdobywszy w 1892 r. 'doktorat pra­
wa, zażądała, aby przyjęto ją w poczet 
adwokatów przy sądach paryskich, od­
mówiono jednak Jej żądaniu, wobec Ist-
olejącego wówczas prawa, nie dopusz­
czającego kobiet do adwokatury. 

Wobec tego panna Chauvin rozpo­
częła zaciętą walkę o zniesienie powyi 
szego ograniczenia, a uzyskawszy po­
parcie Rene VrvianIego. osiągnęła wre­
szcie to, te dnia 1 grudnia 1900 r. par­
lament francuski uchwalił nowe prawo, 
dopuszczające kobiety do zawodu ad­
wokackiego. 

Triumfująca! bojownlczka o prawa: 
kobiece była więc wciągnięta na listę 
adwokatów francuskich, właściwie jed­
nak odniosła zwycięstwo nie dla siebie, 
lecz dla Innych kobiet, gdyż sama zaj­
mowała się mało adwokaturą i poświę­
ciła się ulubionemu zajęciu pedagogicz­
nemu, wykładając w liceach żeńskich 
literaturę francuską 1 fllozofję. 

Poza tem była Jeszcze bardzo zdolną 
artystką-malarką. 

W roku ubiegłym, z powodu dwen 
dzlestopięclolecia pracy zawodowej, o-
trzymała od rządu francuskiego krzyż 
Legji honorowej. 

„Cele i drogi Polskiej 
Polityki Zagranicznej" 

Odczyt prof. Sokolnłckłego. 
Pod powyższym tytułem odbędzie słę 

w niedzielę, 10 października r. b. o godz. 
5-tej po pol. odczyt prof. dr. Michała 
Sokolnlcklego w lokalu Wyższej Szkoły 
Nauk Społecznych 1 Ekonomicznych W 
Lodzi, Narutowicza nr. 68. — Wejście 
zł. 2,1.50 i 1 od osoby. Słuchacze szkoły 
płacą zł. 1.—. Dochód przeznaczony na 
zasilenie funduszów Bratnie] Pomocy 
W. S. N. S. i E. w Lodzi. 

Prelegent, b. minister pełnomocny w 
Helsimgforsłe I wybitny znawca polityki 
międzynarodowej, rozwinie przed słu­
chaczami splot zagadnień polskiej poli­
tyki zagraniczne] w związku z ostatnie-
ml zmianami w polityce światowej. 
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Wahania na g ie ł ­
dzie. 

Rynek walutowy dał w ciągu ostat­
nich kilku dni bardzo ciekawy obraz. 

Kurs dolara począł zwyżkować w 
zgoła szczególnych okolicznościach. 

Zaczęło się od tego, że — wskutek 
trudność' technicznej natury — Bank 
Polski, acz zaspakajał pełne zapotrzebo 
wanie dolarowe, ale dostarczał tylko 
odcinków jednej wielkości. Ten napo-
zór nic nieznaczący szczegół spowodo­
wał odstąpienie prywatnych obrotów od 
kursu oficjalnego o kilka groszy. 

Ta rozpiętość utrzymała się tak dłu 
go, iż Bank Polski podniósł kurs zakupu 
gotówki o 1 grosz do 8.95. 

Ustępliwość Banku wymuszona tech 
nicznemi względami zachęciła rynek pry 
watny do dalszego podwyższenia dola­
ra. 

W czwartek zakończył się prywatny 
handel kursem 9.05. Bank Polski w dal­
szym ciągu podniósł kurs zakupu do wy 
sokosci wypłat na New York t.j, do 9, 

W ciągu piątku w szybkiem tempie 
waluty poczęły piąć się w górę. 

Zawodowa spekulacja, nie natrafia 
jąc na wydatniejszy opór ze strony Ban­
ku Polskiego, przeciwnie obserwując pe 
wne trudności w dostarczaniu gotówko­
wego dolara podniosła głowę. 

Na poczekaniu okuto kilka wersji 
które miałyby uzasadnić niezwłoczny 
spadek złotego. Wysilano fantazję I po­
mysłowość przytaczając jako powód no 
tą polską do sowietów w sprawie soju­
szu rosyjsko-litewskiego, plany politycz­
no . gospodarcze rządu eto. 

Wystarczyło to aby ze strony drob­
nych ciułaczy zwiększył się popyt 1 to 
naturalnie za gotówką dolarową. Banki 
prywatne zajęły wyczekujące stanowi­
sko. 

W ten sposób podgotowało się pełne 
tło dla dolarowej haussy przynajmniej 
na małą skalą. 

Istotnie, do soboty kurs wywindowa­
no do 9,12 w Łodzi, a w Warszawie po­
noć nawet do 9,15. 

Pierwsze pytanie, które się w tej 
chwili nasuwa, to kwestja trwałości ha­
ussy. 

Stale twierdzimy, że obecny układ 
warunków bynajmniej nie zabezpiecza 
złotego. Wyrażaliśmy zawsze obawę, że 
najsłabsza przemiana stosunków w po­
pycie 1 podaży walutowej łatwo zach­
wieje równowagę. 

Wszakże w chwili obecnej żadna 
przemiana nie nastąpiła. Trudno odszu­
kać jakikolwiek czynnik w popycie i po 
dąży walutowej któryby uzasadniał nie­
zwłoczną zwyżkę dolara. Przeciwnie — 
zapotrzebowanie gospodarcze walut od 
dłuższego czasu utrzymuje się na niez­
miennym poziomie. Przez cały czas c~ 
statniej zwyżki zapotrzebowanie to nie 
wzrosło. Dopływ walut do kraju utrzy­
muje się na poziomie; byłoby dzisiaj 
zbyt wcześnie dyskontować widoki os­
łabienia tego dopływu w późniejszym 
czasie. 

To wszystko uprawnia do sądu, że 
zwyżka w tej chwili nie jest zjawiskiem 
trwałem. Wywołana została przez spe­
kulację, zniechęconą do naszego rynku 
akcjowego. 

Sądzimy że Bank Polski poradzi 
sobie z nią i zdoła ją w szybkiem tempie 
zlikwidować. 

Wozakże dla instytucji tej i ministra 
skarbu dzieje walutowe ostatnich paro 
dni będą dobrem memento. Wskażą im 
jak wielką jest wrażliwość naszego ryn 
ku na wszelką akcję anti — złotową, 
jak niedoskonale fundowany jest złoty! 
materjalnie technicznie i psychicznie, 
|ak wielką pieczołowitością wypada oto 
czyć naszą walutę, A. Z. 

Każdy kupiec i przemysłów.ec 
winien pamiętać, jakie podatki są płatne 

w październiku. 
W miesiącu październiku przypadają 

do zapłaty następujące podatki bezpo­
średnie: 

Od 15 bm. do 15 listopada wpłata II 
raty podatku gruntowego za rok bie­
żący. 

Do 15 bm. wpłata podatku przemy­
słowego od obrotu, osiągniętego w po­
przednim miesiącu przez przedsiębior­
stwa handlowe 1 l II kat. oraz przemy­
słowe 1 — V kat., prowadzące prawidło 
we księgi handlowe. 

Do 20 bm. wpłata połowy zaliczki 
na poczet podatku przemysłowego' od 
obrotu za 111 kwartał 1926 r. 

Podatek dochodowy od uposażeń służ 
bowych. emerytur i wynagrodzeń za 
pracę najemną — w ciągu 7 dni, licząc 
od dnia po dokonaniu potrącenia podat­
ku. 

Do 31 bm. wpłata przez płatników I 
l III grupy kontyngentowej (rolnictwo, 

drobny handel, wierzytelności pieniężne 
1 t .d;) całkowicie wymierzonego lm, 
łącznie z dotychczasowemi ratami, po 
datku majątkowego bez zwyżki kontyn 
gentowej oraz przez płatników Ii gru­
py (większy przemysł i handel) poło­
wy podatku majątkowego wraz ze zwyż 
ką kontyngentową. 

Wyjątek stanowią płatnicy, których 
majątek oszacowano nie wyżej 10,000 
zł. 1, którzy w myśl dotychczasowych 
zarządzeń, obowiązani sią w terminie 
do końca b. m. uiścić we wszystkich 
grupach uzupełnienie do połowy wymię 
rzonego im podatku. 

Nadto płatne są podatki na które 
płatnicy otrzymali nakazy płatnicze z 
terminem płatności w październiku r. b. 
tudzież kwoty podatków odroczonych i 
rozłożonych z terminem płatności w 
tymże miesiącu, (p) 

-tot-

Bilans łódzkiej elektrowni 
wskazuje, że „szwajcarzy" zrobili na nas niezły interes 

Ogłoszono bilans „Łódzkiego Towa 
rzystwa Elektrycznego" sp. akc. na dn. 
1 stycznia 1926 r. 

Kapitały własne spółki wynoszą 
kwotę 20 mlljonów zł. zakładowego 1 
194 tys. funduszu zapasowego. 

Spółka nie zdążyła oczywiście ze 
względu na krótki czas swego Istnienia 
wytworzyć silnych zasobów rezerwo­
wych. 

Kapitał ten rozlokowany Jest w trwa 
łych Inwestycjach, a mianowicie w pla 
cach 1 nieruchomościach 5,173 tys. zło­
tych, w urządzeniach maszynowych e-
lektrycznych 7,602 tys. złotych; w śle­
cie kablowej 7,760 tys. zł., (razem zgórą 
20 mllj.). 

Ciekawem jest, jak szacowane są te 
pozycje 1 czy w szczególności Jest w 
uwzględniona deprecjacja złotego. 

Z pośród wierzycieli banki zagranicz 
ne figurują kwotą 4,483 tys. zł., magi­
strat m. Łodzi 950 tys. (z jakiego tytu­
łu?) i Inni 206 tys. zł. 

Tym pozycjom po stronie czynnej od 
powiadają dłużnicy 2,612 tys. zł.; ra­
chunki w bankach 461 tys., weksle — 
15 tys., papiery procentowe 86 tys. 1 go 
towizna 277 tys. zł. Uderzająca Jest wiel 
ka luźność gotówkowa w okresie bar­
dzo ciężkiego stanu Interesów w Łodzi, 
w roku 1925. 

Z Innych pozycji nadmienimy że licz 
niki wypożyczone szacowane są na zgó 
rą 1,1 miljona, a materjały na składzie 
na 1,2 miljona. 

Zupełnie nic nie mówiącą jest pozycja 
„wydatki organizacyjne towarzystwa". 
Zwłaszcza iż wynosi ona kolosalną sumę 
— blisko 3 miljony złotych (dokładnie 
2,945,431,54). 

Rok operacyjny zamknięto zyskiem 
4372 tys. złotych, z czego blisko 20 pro 
cent zapłacono na podatki. Pozostało 3,5 
miljona złotych, a więc 17,5 procent w 
stosunku do kapitału zakładowego. 

Rachunek zysków wskazuje lż dział 
eksploatacyjny przyniósł 10,5 miljona, 
dzierżawa liczników 277 tys., opłaty za 
przyłączenia 454 tys. Ostatecznie ra­
zem z procentami z banków 1 papierów 
zyski dały 11,5 mllj. 

Z wydatków podkreślić trzeba po­
zycję działu eksploatacyjnego z 2,531 
tys. zł. I bardzo rozrośniętą pozycją ad­
ministracji ogólnej 3,386 tys. zł. (a więc 
trzecia część normalnego wpływu eks­
ploatacyjnego). 

Konserwacja i remont zabezpieczone 
bo figurują blisko miljonem złotych. 

W ogólności widać w bilansie stan 
dobrego prosperowania interesów spół­
k i 

Nowa waluta w Palestynie. 
Dinar = 10 szekelom, szekel = 100 prutom. 

Z dniem 1 października została wpro 
wadzona nowa waluta palestyńska. 

Stan rzeczy był taki, iż w Palestynie 
walutą państwową był funt egipski (nie 
angielski), wprowadzony przez okupa­
cję wojskową. Skarżono się na waluto­
we złączenie z Egiptem, który niema nic 
wspólnego z Palestyną i ma zbyt wyso­
ką jednostkę walutową, tem cięższą dla 
małego kraju, że ludność jego systema­

tycznie kompletuje sle napływem z kra­
jów słabowalutowych. 

Obecnie wprowadzono nową Jednost 
kę, dinar, ale podzielono ją na tysiączne 
części Mianowicie dinar równy Jest 10 
szekelom, szekel 100 prutot. Bank emi­
syjny założony nie będzie. Stworzone 
będzie natomiast jedynie t. zw. dyrek­
torium walutowe z siedzibą w Londynie 
które będzie zawiadywać sprawami pa­
lestyńskiej waluty. 

-:o:-

Bawełna 
w dalszym ciągu spada. 

Ceny bawełny doznały znów omal 
sensacyjnego spadku. 

Ceny loco Liverpool spadły na 7.— 
za funt. Bezpośrednim powodem'do dal­
szej baissy stał się wzmocniony dopływ 
bawełny do amerykańskich centrów 
przy kolosalnym spadku ofert kupna. 

Zainteresowanie Istnieje jedynie han 
dlem terminowym, gdyż powszcchnem 
jest przekonanie, iż po kilku miesiącach 
ceny muszą odzyskać przynajmniej w 
części swój poprzedni poziom. Stąd róż­
nica między ceną loco, a ceną termino­
wą na 6 miesięcy wynosi 0.23 d. na fun­
cie (przed tygodniem tylko 0,11, w so­
botę 0,18). 
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Dolar w Łodzi. 
Wczoraj w Łodzi za dolara płacone 

w prywatnych obrotach 9.09. żądano 
9.12. Tendencja chwiejna. 

Mimo to, na miejscowym rynku wa­
lutowym panował wczoraj zupełny spo­
kój. — Popyt został całkowicie zaspo­
kojony podażą dolarów. 

Bank Polski zapotrzebowanie giełdy 
urzędowej ponownie pokrył wyłącznie 
w przekazach. 

Kurs kupna (oficjalny) dolarów 8.98. 

Lełiarz-dentysta 

Piotrkowska 5 0 , tel. 21-36. 
Przyjmuje od godz. 10—1 i od 3—6. 

Giełda urzędowa. 
GOTÓWKA. 

Dolary 9. 
CZEKI. 

Belgja 25.10. 
Holandja 361.10. 
Londyn 43.77. 
Nowy Jork jak gotówka. 
Paryż 26. 
Praga 26.72. 
Szwajcarja 174.26. 
Włochy 35.87 i pół. 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
Pożyczka dolarowa 72, w złotych 648 
Pożyczka kolejowa 48.50, 48.40, 48.75 
Potyczka konwer*. 5 proc. 45.50. 
4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 

złotowe 32.10, 32.50. 
4 1 pół proc. obi. Tow. Kred. m. Wał 

łzawy złotowe 39. 
5 proc. obi. Tow. Kred. m. Warsza* 

wy złotowe 40. 
10 proc. obi. Tow. Kredytowego złen* 

•kiego 90. 
AKCJE. 

Bank Polski 71, 74. 73.501 
Bank Zachodni 1.40, 1.40. 
Bank Dyskontowy 7.75, 8. 
Chodorów 10.5, lOA 
Częstocice 1.15. 
Cukier 2-45, 2.55. 
Polsk. Przem. Naftowy 0.65 
Cegielski 14, 1350. 
Lilpop 1450. 15. 
Norblłn 1.10, 1.12. 
Parowozy 0.21, 053. 
Starachowice 1.66, 1.60, 1.65. 
Zieleniewski 12. 
Żyrardów 11.50, 10.50, 10.75. 
Żegluga 0.16, 0.13. 
Siła i Światło 23, 
Czersk 0.31. 
Michałów 02L 
Węgiel 62. 
Nobel 2.20, 2.301 
Fitzner 1.60. 
Modrzejów 3, 3.15. 
Ostrowiecki. 6.30, 6.60, 
Rudzki 1.03, 1.07, 
Ursus 1.15. 
Zawiercie 12.50, 13.50. 
Borkowski 1.05, 1.15. 
Haberbinch 6I.5O, 62. 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Londyn, 9 października, 

Nowy York 4,85 7/32 — 4.85 1 pól 
Holandja 12,12 3/4 
Francja 168,25 
Belgja 174,87 
Włochy 120,50 
Niemcy 20,38 
Szwajcarja 25,11 3/4 
Praga 163,75 
Włedeń 34,40 
Warszawa 42,50 

Paryt, 9 października. 
Londyn 168,50 
Nowy York 34,73 
Belgja 96,25 
Włochy 131,50 
Holandja 13,90 
Praga 102,90 
Rumunja 18,30 
Niemcy 827 

Gdańsk, 9 października. 
100 marek Rzeszy 122,645 — 122,954 

100 złotych 56,90 — 57,05, czek na Lon­
dyn 25,00, telegraficzna wyplata na Ber 
lin 122,577 — 122,883, na Warszawę 
56,86 — 57,00 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
Za 100 złotych: 
Londyn 42.50, Zurych 58,00, Berlin 

wypłata na Warszawę, Katowice i Po­
znań 46,28—46,52, Gdańsk 56,90-57,05, 
wypłata na Warszawę 56,86 — 57,00, 
Wiedeń czeki 78.05 — 78.55 banknoty 
77,60 — 78.60 
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Mecenasi, łączcie się! 
Zjazd adwokatów w Wiedniu skarży się na złe zarobki. 

Konkurencja u/śród prawników wzrasta z dnia na dzień 
(Specjalna służba korespondencyjna „Republiki".) 

Wiedeń, w październiku. 
Wśród wielu zawodów wyzwolonych 

adwokatura i medycyna były jedynemi 
dziedzinami pracy, które prócz wew­
nętrznego zadowolenia przysparzały 
stosunkowo największe korzyści mater­
ialne. 

Żaden dziennikarz, aktor lub profe­
sor nie posiadał tak wielkiej gaży, która 
mogła by się zrównać z zarobkami ad­
wokata i lekarza, pracującego nie za pen 
sję, lecz do pewnego stopnia ,,na akord" 
przynoszący mu kolosalne zyski, oczy­
wiście zależne od ilości wjlnego czasu i 
jego osobistych zdolności. 

Dziś jednak czasy się zmieniły. 
Na zjeździe prawnicz/m we Wiedniu 

który odbył się przed kilku dniami, wy­
szło na jaw, że adwokatura jest obec­
nie pod względem materialnym najbar­
dziej upośledzonym zawodem. 

Adwokaci zarabiają dzis o wiele 
mniej niż lekarze. 

Ciekawe są przyczyny obniżenia za-
robków adwokackich. 

Członkowie zjazdu zwrócili uwagę, 
że ogół społeczeństwa nie może zrozu­
mieć faktycznego położenia wielu adwo 
katów, albowiem, opjera:ą; się na włas­
nych spostrzeżeniach, ma się wrażenie, 
że adwokatom powodzi sic. wcale nieź­
le. 

Proszę wstąpić na chwilę do kanre-
tarji adwokackiej. 

W poczekalni pełno gości, Ruch. 
Gwar. W sąsiednim pokom słychać stuk 
maszyn do pisania. Praktykanci adwo­
kaccy przebiegają z jednego pokoju do 
drugiego, z teczkami pod pachą. 

Słowem — ma się wrażenie, że inte­
res prosperuje cudownie. 

Tymczasem co się okazuje w rzeczy­
wistości? 

Roboty — wiele, zyski — małe, albo 
wiem kii jen tel a adwokacka czuje wstręt 
tło płacenia. 

Adwokaci odbierają swe honorarja 
ratami, które często przepadają, naraża 
iąc obrońców na straty. 

Podczas gdy lekarz bierze za każdą 
wizytę, adwokat, uzależniający przyję­
cie sprawy od wielu okoliczności, musi 
się naradzać, rozejrzeć w sytuacji, a 
klijent, korzystając z okazji, odkłada go 
tówkowe załatwienie sprawy do ostate 
cznego wyniku procesu. 

Pomijając jednak sporadyczne w y ­
padki nicotrzymywania honorarjów, ad­
wokaci skarżą się jeszcze na inne po­
wody strat, wynikających z nieunormo-
wania ich stosunków zawodowych. 

Wiadomo powszechnie, że za koszta 
Sądowp odpowiada obrońca. Odpowie­
dzialność ta zmusza go do żądania speł­
nienia pewnych obowiązków od swych 
klijentów w formie udzielenia zaliczki 
na pokrycie najniezbędniejszych kosz­
tów sądowych, lecz szeroki ogół nic 
chce spełnić nawet tych obowiązków, 

ANDRE BIRABEAU. 

DETEKTYW. 
Piętnaście lat upłynęło od tej chwili, 

było to w roku 1911-ym, gdy Monsieur 
Le Collct de Deu uchodził za najwięk­
szego lwa salonowego. 

W owych czasach nazywano lwem 
Salonowym każdego człowieka, który 
zabawiał damy z towarzystwa i bez za­
rzutu umiał siedzieć na koniu. 

Piętnaście lat! Piętnaście lat — to 
przecież wcale nie tak dawno,... ale wó 
Wczas waluta nie ulegała tak gwałtow­
nym wahaniom, kobiety nie nosiły su­
kienek powyżej kolan i w gazetach nic 
°yło ani jednego artykułu o podatkach. 

życie wtedy było jeszcze przyjemne. 
Piętnaście lat, a jednak mam wraże-

* ł * i te opowiadam historję z czasów pra 
babki. Przekonacie się zresztą sami, że 
u*ywam zwrotów, których się nie sły-
*zy W dzisiejszych czasach. 

Nikt tak pięknie nie tańczył kotyljo-
jak monsieur Le Collet de Deu. Co 

takiego".... Kotyljona?... (Widzicie, wi 
dziciel). 

Panie z długiem! zwojami włosów, 
owiniętych w kształcie koksu (widzicie, 

składając cały ciężar na barki obroń­
ców. 

A jakie są skutki tego stanu rzeczy? 
Klijent, po przegranej sprawie, jest 

do tego stopnia „oburzony" że nietylko 
odmawia zapłacenia honorarjum, lecz 
nie chce zwrócić adwokatowi wyłożonej 
przez niego sumy na koszta sądowe. 

To zagadnienie odpowiedzialności za 
koszta sądowe odbija się również na 
stosunkach między adwokatem a bar­
dziej zamożną klijentelą. 

Wyobraźmy sobie nawet, że klijent 
zadatkował pewną sumę a conto przy­
szłego honorarjum. Z otrzymanej sumy 
obrońca przedewszystkiem czerpie pie­
niądze na załatwienie wszelkich formal 
ności, związanych z procesem. Cała su 
ma idzie więc na pokrycie kosztów są­
dowych. A gdy po pewnym czasie ob­
rońca zwraca się do swego klijenta z 
prośbą o nową zaliczkę, klijent robi 
zdziwioną minę i odpowiada: 

— Przepraszam, niedawno dałem 
przecież panu większą sumę pieniędzy!. 

Klijent zapomina o tem, że adwokat 
nie broni go dla chęci wykazania swego 
krasomóstwa, lecz przedewszystkiem — 
dla chleba. 

Zważywszy powyższe należałoby się 
zastanowić nad jeszcze jednym pyta­
niem: skora adwokatom tak źle się po­
wodzi, dlaczego na wszystkich wydzia­
łach prawnych panuje przepełnienie i 
dlaczego wszyscy garną się do tego za­
wodu? 

Odpowiedź prosta: mamy hyperpro-
dukcję zawodów wyzwolonych — tego 
dowodzić chyba nie trzeba. Każdy zaś 
wybiera adwokaturę, albowiem pozor­
nie wydaje mu się, że zawsze zdoła za­

robić fachem adwokackim na utrzyma­
nie rodziny. 

Ale proszę bliżej zaobserwować ca­
ły szereg drobnych, młodych adwokatów 
ich wytężoną pracę, uganianie się za 
zairobkiem, skromne kancelarje, gdzie 
sami piszą na maszynie, gdyż nie mogą 
sobie pozwolić na opłacanie maszynist­
ki — a wówczas przekonacie się jak się 
przedstawia w istocie stan materjalny 
większej części rodzin adwokackich. 

Proszę przytem nie zapomnieć o roz 
mnażających się licznie ostatnio róż­
nych biurach porad prawnych, różnych 
„Rekursach" „Polradach" i innych in­
stytucji stanowiących konkurencję dość 
wybitną dla kancelarji adwokackich. 

Na domiar złego bardzo znaczny pro 
cent klijentcli składa się z warstw naju­
boższych, źle sytuowanych i z góry od­
mawiających zapłacenia honorarjów. 

Takich spraw broni się już z UTzędu, 
Ale jeśli chodzi o stosunek lekarzy 

do biednej ludności, to pośrednikiem w 
tym wypadku jest „Kasa Chorych" in­
stytucja społeczna, podlegająca dyrek­
tywom ministerstwa pracy i opieki spo­
łecznej, natomiast adwokat bezpośred-
nio musi się stykać ze swą klijentelą 
uboższą, dla której musi pracować nie­
mal darmo. 

Taka była mniej więcej treść wygło­
szonych referatów na zjeździe adwokac 
kim we Wiedniu, 

Ogół uczestników zjazdu postanowił 
zwrócić się do wszystkich izb adwokac­
kich z odezwą, nawołującą prawników 
do przedsięwzięcia odpowiednich kro­
ków zaradczych. 

Jak owo przeciwdziałanie będzie się 
przedstawiało w rzeczywistości narazie 
nie wiadomo. Dr, A. W. 

i i 

Wyścigi i ewolucje żaglówek na jeziorze genewskim. 

widzicie!.,) starały się o jego względy i 
sympatje. On żył z renty,... (widzicie!). 

Po piętnastu latach — a więc dziś, 
monsieur Le Collet jest biednym czło­
wiekiem. 

W czasach młodości monsieur Le Col 
let mówił zwykle: 

— Muszę mieć zawsze dużo pienię­
dzy.... 

Wyobrażał sobie, że to tak łatwo, 
wystarczy tylko powiedzieć... 

I oto po piętnastu latach monsieur 
Le Collet został zupełnie biednym czło­
wiekiem. To nie jest żart, tembardziej 
jeśli się weźmie pod uwagę, że dawniej 
monsieur Le Collet prowadził wystawne 
życic i na niczem mu nie zbywało. 

Wyobraźcie sobie w okropnej nędzy 
człowieka, który dawniej nic nie robił 
tylko spacerował po ulicy z monoklem 
w oku i zaczepiał strojne kobiety. Jeżeli 
ktoś nie ma pieniędzy na obiad — pół 
biedy. Ale jeśli ktoś nie ma pieniędzy 
na zaproszenie kobiety do obiadu — to 
już jest okropne! 

Ale monsieur Le Collet był zdrowym 
człowiekiem i zdolnym do pracy. 

Wziął się więc do zarobków. 
Został prywatnym detektywem. 
Wolał ten zawód, niż pracę buchal­

tera, wiecznie pochylonego nad biur­
kiem w ciemnym kantorze. 

Zresztą ten nowy zawód nie odbie­
gał zbyt daleko od jego dawne; pracy. 

Wszak dawniej monsieur Le Collet 
również spacerował po ulicy z papiero­
sem w ustach i prześladował samotnie 
idące niewiasty. 

Jego szef, monsieur Prosper, (były 
urzędnik policji śledczej) jest z niego 
bardzo zadowolony. Szczególnie w dzie­
dzinie wyśledzenia niewiernych żon 
monsieur Le Collet był jedynym mi­
strzem. 

Pewnego dnia monsieur Le Collet o-
trzymał polecenie wyśledzenia pewnej 
młodej, pięknej kobiety. Zakochał się 
w niej. Była najpiękniejszą kobietą w 

|. jego życiu. 
I monsieur Le Collet, chodząc za nią 

na ulicy zastanawiał się nad lem, czy 
prześladuje ją jako detektyw, czy jako 
zawodowy don-juan. 

Zapomniał o swej misji wyszpiegowa 
nia wszystkich szczegółów, zapomniał o 
tem, że jest w tej chwili tylko marnym 
detektywem, który musi kryć się w bra 
mach i czekać kilka godzin, zanim jego 
madonna raczy wyjść z mieszkania ko­
chanka. 

I jeżeli potem wypytywał się stróża 
o iej nazwisko, wiek, zajęcie męża, nie 
robił tego z obowiązku lecz z włas­
nej potrzeby, chciał bowiem wiedzieć 
jaknajwięcej o tej kobiecie, która stała 

M i ę d z y n a r o d o w e 
miasto prasy. 

Charles Hyness, będący gorącym zwolenni­
kiem zawodu dziennikarskiego, postanowił zało­
żyć własneml siłami „Międzynarodowe miasto 
prasy". Zaofiarował on w tym celu Międzynaro­
dowemu Związkowi Prasowemu, który powstał 
w Ameryce w 1924-ym roku, tysiąc akrów grun­
tu w Kanadzie, przedstawiających wartość prze 
szło miljona dolarów. 

Każdy kraj, pragnący mleć własna reprezen-
tację, otrzyma bezpłatnie pięć akrów ziemi oraz 
wszelkie absolutnie materjały budowlane, nie­
zbędne do wzniesienia odpowiedniego gmachu. 

W ten sposób stworzy się ośrodek, umożli­
wiający stały kontakt z współpracą prasy całe 
go świata. 

W specjalnym „Pałacu dziennikarskim" za­
siadać będzie senat, w którym każdy kraj re­
prezentować mają dwa] dclegacl-publlcyścl. 

„Podawanie do publicznej wiadomości Istot­
nych nastrojów, panujących w danych spolcczeri 
stwach I szerzenie bezstronne] prawdy o wy­
padkach dziejowych drogą pism" — oto główne 
zadania te] Instytucji. 

Projekt Hynessa spotkał się w Ameryce t 
przychylnem przyjęciem, czego dowodem, t» 
47 stanów oraz liczne organizacje zawodowe, 
zobowiązały się czynnie współpracować nad Je­
go urzeczywistnieniem. Zachęcony tem powodze 
ulem, przybył Hyness do Paryża, skąd zamierza 
udać się do wszystkich stolic, by osobiście pro* 
pagować swoją Ideę I kaptować dla niej zwolen­
ników wśród świata dziennikarskiego, którzy ze­
chcą pomóc mu w dziele stworzenia „Prasowej 
Llgł Narodów". 

Elektryczny zając. 
W okolicach Mancbestru odbyło się w tych 

dniach pierwsze polowanie na— elektrycznego 
zająca. 

W obecności przeszło 17.000 osób, oddalą, 
cycb się naturalnie przy tej sposobności hazar­
dowi totallzatorowemu, puszczono w ruch przy 
pomocy elektryczności sztucznego zająca, po­
szczutego naturalnymi chartami I wyżłami- Za­
jąc biegł lekko I bez zmęczenia z szybkością 75 
kilometrów na godzinę, za nim zaś gnały z wy­
wieszonym językiem biedne psiska po to. by, 
dopadłszy go w końcu, przekonać się, Jak banleb 
nie z Ich myśliwskiego temperamentu zakpili an­
gielscy pseudo-sportowcy-

Zmechanizowanie życia przybiera coraz dzl» 
wacznlejsze formy. Wolski —Mickiewicza, w 
groble by się przewrócił gdyby o takich słowacr 
się dowiedział! 

Najdroższa ks iążka . 
Benedyktyni klasztoru św. Pawła w La« 

wancie (Karyntja), sprzedali za zgodą rządu au­
striackiego, znajdujący się w ich posiadaniu uni­
kat kunsztu drukarskiego — Biblię Gutenberga. 

Nabył Ją oczywiście amerykański kolekcjo­
ner Otto Yollbebr za.-. 275.000 dolarów — Jest 
ton ajwyższas urna, jaką kledykolwickbądź za­
płacono za książkę-

Anal fabeci . 
Rząd w Lizbonie z przykrością musiał siwier 

dzlć, na zasadzie oiicjalnle przeprowadzonej ar* 
klety że 80 proc. ludności w Portugalii nie umie 
dziś, w 1926-ym roku, ani czytać, ani pisać. 
Jest to ]eden z najsmutniejszych przejawów nis­
kiego poziomu umysłowego w Europie 'współ­
czesnej. 

ui—uimn . i iM— • I I IHIW n i .n»"i]iirn mi m a 

się ostoją wszystkich jego tęsknot i ma­
rzeń. 

Pewnego wieczoru chodził za nią dwie 
godziny. Skradała się przez jakieś ciem 
ne uliczki, potem wsiadła do dorożki i 
pojechała do podmiejskiego pałacu. 

W oknie czekał już na nią niecierpli 
wie jakiś starannie ogolony tjegomość w 
pyjamie. 

Monsieur Le Collet czekał przed pa 
łacem godzinę. Stał jak na rozżarzonych 
węglach. Zdawało mu się, że własna żo­
na zdradza go z obcym mężczyzną. 

Był zły na nią i na siebie. 
Gdy wyjdzie/postanowił z nią. pomć 

wić. Powiedzieć otwarcie. Przyznać się 
do tego, że ją kocha, że bez niej żyć nie 
potrafi..... 

Oto wyszła. Rozejrzała- się wokoło. 
Skinęła na dorożkę. W tej chwili zbli­
żył się do niej detektyw. 

Spojrzała nań, uśmiechnęła się 1 
rzekła: 

— Wiem, o co panu chodzi... Jest pan 
z biura detektywów... 

Monsieur Le Collet chciał zaopono­
wać, lecz nie pozwoliła mu dokończyć: 

— Tu ma pan tysiąc franków... Ale 
ani słowa o tem, co pan widział... 

Monsieur Le Collet chciał coś powie 
dzieć, lecz ona wcisnęła mu do ręki ban 
knot i dorożka ruszyła z miejsca.... 

Tłum. B. F. 
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Pan nie jest kupcem, 
jeże l i lekceważy sobie pan i zaniedbuje rek lamę 

Dobrobyt Ameryki oparty jest wyłącznie na tej sztuce 
Kto pierwszy wpadł na pomysł rek­

lamowania się — niewiadomo. 
Twórca reklamy jest nieznany, ni­

gdzie nie zanotowano nazwiska pierw­
szego człowieka, który za pomocą rek­
lamy stara) się wprowadzić na rynek 
swój towar. 

Stwierdzona natomiast inną rzecz. 
Jeden naród tylkc zrozumiał donio­

słe znaczenie reklamy, i umiał odpowied 
mio zastosować wszystkie środki popu­
laryzacji. Nie trzeba chyba dodawać, że 
narodem tym są amerykanie. 

Kto powierzchownie chociażby za 
Interesował się stroną psychologiczną 
reklamy amerykańskiej, kto zadał sobie 
tyle trudu, by przejrzeć dokładnie część 
ogłoszeniową pism amerykańskich, któ­
ra czasem jest o wiele ciekawsza niż 
część art/ tatowa, musiał zwrócić uwa 
gę na dwa dominujące czynniki w dzie­
dzinie reklam amerykańskich. 

Przedewszystkiem na odpowiedni do 
bór formy i treści w ogłoszeniach stano­
wiących dla oka bardzo przyjemny o-
kaz, po drugie zwraca uwagę mała ilość 
słów w ogłoszeniach amerykańskich 
przy częstym powtarzaniu tych samych 
motywów, nazw lub adresu. 

Wszystko jedno — czy to będą po­
midory aparaty fotograficzne, puszki z 
snfekiem skondensowanem, lub płyty 
gramofonowe — każdy przedmiot zosta 
je w ten sposób wyobrażony, ażeby 
wbił się głęboko w pamięć czytającego. 

Spójrzcie na auto, przejeżdżając w 
New-Jorku ulicą — jest to żywy afisz, 
mknący przez miasto, oblepiony te 
wszystkich stron plakatami 

Na samym przedzie duża tablica, na 

M i ę d z y n a r o d ó w k a 
intel igencj i . 

W Wiedniu odbędzie sle kongres pisarzy, 
mających zamiar założenia nowego związku 
zawodowego pod nazwa „Międzynarodówka In­
teligencji". Zjazd, któremu przewodniczyć bę­
dzie znany idemteckl autor, Hugo von Holfraan-
sthal, otwarty zostanie w połowie października. 

Nowa marka . 
Władze sowieckie wypuściły nową markę 

pocztową, przedstawiająca unikat w dziełach 
filatelistyki. W związku z międzynarodowym 
kongresem Esperanto, odbytym w Piotrogrodzie 
ukazał sle znaczek pocztowy, którego tekst wy­
drukowany jest w jeżykach rosyjskim oraz 
esperanto-

której wymalowana jest przykładna sy­
pialnia małżeńska z napisem: 

— Szczęście w małżeństwie ten ty l ­
ko zazna, kto noc poślubną spędzi w o-
toczoniu mebli z naszej fabryki". 

Nad sypialnią wisi druga tablica 
— „Odol". 

Z tyłu dwie reklamy: „Gillekes Bla-
des" i „Maszyny do pisania". 

Wewnątrz wisi również kilka tablic, 
reklamujących wyroby tytuniowe i dam 
skie kapelusze zimowe. 

Amerykanin nie nudzi się więc nig­
dzie. Wszystko bowiem, prócz pożytecz 
nego celu, ma jeszcze w sobie coś z dzie 
dżiny artystycznej —każda reklama, ka­
żdy napis utrzymany jest w formie jak-
najprzystępniejsze* dla oka i bawi 
zmysi wzroku odpowiednio dobranemi 
kolorami, 

W całej Ameryce znane są pudełka 
pewnej fabryk! konserw mięsnych, któ­
re zyskały tak ogromną popularność tyl 
ko dzięki rysunkowi na przedniej bla-
szance, wyobrażającej różne sceny z ży 
cia rodzinnego, między innemi, zasiada­
jących do stołu członków rodziny. 

Któż nie zna naprzykład flaszki ,,0-

dol", tak świetnie rozreklamowanej, że 
znają ją mieszkańcy Abisynji i farmerzy 
amerykańscy, paryżanie i goście hote­
lowi w Szwajcarji, berlińczycy i hisrpa-
me. 

Tak samo mężczyzna, który goli so­
bie twarz „giletką firmy „Blades'' czyż 
nie wędruje po całym świecie, po wszy­
stkich pismach, i na wszystkich rogach 
większych stolic europejskich. 

Niestety, u nas w Polsce, dużo jesz­
cze wody upłynie, zanim kupcy i prze­
mysłowcy zrozumieją do jakiego stop­
nia reklama może podnieść stojące na­
wet już u progsi ruiny przedsiębiorstwo. 

Sztuka reklamy, u nas tak mało wy­
zyskana, może w pierwszym rzędzie 
przyczynić się do wzrostu konsumpcji w 
kraju i do podniesienia ogólnego pozio­
mu życia,. 

Reklama nie powinna znać żadnych 
granic. Jej terenem nie powinien być 
szczupły obszar ziemi, miasto, prowin 
cja, dzielnica lub nawci kraj cały. 

Reklama powinna wybiegać poza 
granice państwa. 

Dopiero, gdy cały świat dowie się o 
waszych wyrobach, możecie liczyć na 
owoce reklamy. J. Br. 

Ciekawe proroctwo. 
Jeden z francuskich przeglądów historyce 

nych publikuje następujący urywek z pamięć 
ników, pisanych przez markiza d'Argensot 
ministra dworu Ludwika XIV-go- „Ludzie p<: 
siądą w niedalekiej przyszłości tajemnicę la­
tania w powietrzu. Podróżować się wówczas; 
będzie wygodnie I szybko, przyczem te lata­
jące maszyny będą w stanie przewozić rów^ 
nleż I towary na znaczną odległość. Powstaną 
armje powietrzne, wobec których nasze lor' 
iyflkacje obronne okażą się bczcelowerał w 

przyszłych wojnach. Ruch ten przyjmie w koń 
cu takie rozmiary, że trzeba będzie stworzyć 
nowy urząd — ministra powietrznych sil zbrój 
nych". 

W d o b r e m t o w a ­
rzystwie. 

Tajemnica 300 medjów 
S e k r e t różdżk i czarodzie jsk ie j . 

Zbiorniki siły elektromagnetycznej w rękach i czaszce człowieka 
W 'Charlotenburgu pod Berlinem 

zmarł w tych dniach wielki, uczony nie­
miecki, Fryderyk Grunewald, który po­
łoży! wielkie zasługi około badań nad o-
kultyzmem. 

Grunewald posiadał świetnie urządzo 
ne laboratorium i wspólnie z swym przy 
jacielem ustalił tak zwane centra elektro 
magnetyczne w ciele ludzklem. 

Przez pracownię uczonych przewi­
nęło się około 300 medjów z różnych 
stron świata. Doświadczenia na nich 
przeprowadzone ustaliły, iż ludzie ci 
mieli w swem ciele zbiorniki elektroma­
gnetyczne. 

U niektórych medjów siła ta koncen 
trowala się na najwyższej wypukłości 
czaszki, inne znowu medja posiadały 
zbiorniki elektromagnetyczne w kończy 
nach rąk. 

Często zdarzało się, iż opiłki żelazne 
reagowały tak na zbliżanie rąk medjum, 

jakgdyby w rękach jego znajdował się 
magnes. 

Prof. Grunewald odsłonił również ta­
jemnicę różdżki czarodziejskiej i do­
wiódł, iż ludzie umiejący się nią posługi 
wać są chodzącemi bateriami elektrycz-
nemi. 

W zapiskach znakomitego uczonego 
znajduje się zastanawiające spostrzeże­
nie, dokonane na niejakim Alojzym 
Fróhlichu, który przy pomocy różdżki 
czarodziejskiej określał stopień płodno­
ści ludzi f zwierząt. 

Przepowiednie Fróhlicha byty nie­
omylne i na 104 doświadczeń, które uczy 
nił pod kontrolą prof. Grunewalda ani 
jedno nie zawiodło. Uczony niemiecki 
rozpoczął badanie tej wielce zajmującej 
sprawy lecz nim zdołał dojść do jakichś 
pozytywnych wyników, zaskoczyła go 
śmierć. 

Leon Daudet, redaktor rojalistyczne] 
„Acilou Francalse", wymienia w artykule, po-
święconym JiO-teJ rocznicy Fromentina, szereg 
utworów literackich, ochrzczonych przez nie­
go mianem „fałszywych arcydzieł", popular­
ność Ich bowiem nic odpowiada, zdaniem jego, 
wymaganej w takich razach wartości artysty­
cznej. 

W podanym przez niego spisie figuruje, mię 
dzy innemi, następujące dzieła: „Gil Blas", 
„Le Sage", „La Tcntatlon do Rt. Antolne", 
Flauberta, „Lalltcrature anglaise" Talne'a, 
„Les lettres persanes" Montesqulcu, „Atala" 
Chateaubrlanda, „Quo Vadis" Sienkiewicza etc 

Nasz znakomity pisarz znalazł się w nieła­
sce razem z autorami tej miary, co Monłes-
quleu, Flaubert, Chateaubriand, Talne i t- d- — 
nie przynosi to ujmy Jogo sławie, świadczy ra­
czej o.„. oryginalności zmysłu 1 wyrobieniu 
krytycznym pana Daudeta. 

• 

Rekord powodzen ia 
ks iążk i . 

Najnowsza powieść popularnego pisarza an­
gielskiego Johna Galsworthy p. t- „Łyżka 
srebrna" zdobyła rekord powodzenia, w prze­
ciągu bowiem pierwszych trzech dni od chwili 
ukazania się na półkach księgarskich sprzedano 
jej przeszło i'.) tysięcy egzemplarzy. 

Telegraf na barkach 
rybackich. 

Telegraf bez drutu otrzymał we Francji no­
we cenne zastosowanie praktyczne: zaopatrzą* 
ne w te aparaty zostały wszystkie barki, uda­
jące się na polów sardynek 1 śledzi. Załoga 
statku, któremu uda natknąć się na ławico pły­
nących ryb, może w ten sposób zawiadomić o 
tem natychmiast Innych marynarzy, napróżno 
nieraz całymi dniami szukających po morza 
zdobyczy. 

ARKADJUSZ AWERCZENKO. 

Rozbrojenie. 
W pewnym kraju, mniejsza o nazwę, 

do ministerjum spraw wojskowych zgło­
sił się jakiś jegomość o bardzo podejrzą 
ncj powierzchowności i wyraził aastępu 
jące żądanie: 

•r- Proszę mnie zaprowadzić do ko­
goś, który coś rozumie. Chcę mu zakomu 
nikować coś bardzo ważnego. 

— Na czem ma się rozumieć? — i za­
pytano go. 

Musi się znac na lotnictwie. Mam pe 
wien wynalazek, który wprowadzi prze 
wrót w całej dotychczasowej technice 
wojennej. Kto ode mnie odkupi ten wy­
nalazek, będzie zwycięzcą w przyszłej 
•vojnie. 

Nieznajomego zaprowadzono do sta­
rego generała, który się znał na tych 
rzeczach. 

Generał bardzo się ucieszył i wska­
zał nieznajomemu głęboki fotel. 

— Na czem więc polega, łaskawy pa 
lie, pański wynalazek' 

— Wynalazłem nowy typ aeroplanów, 
które mogą się w ciągu tygodnia utrzy­
mać nad obłokami i mogą pomieścić ba-
'aljon żołnierzy. Chce pan kupić? 

Wynalazca po otrzymaniu przyrze­
czenia, że tajemnica zostanie zachowa­
na w całej pełni, wyjął z kieszeni papier 
i począł rysować plany. 

— Tak... — odrzekł generał po spra­
wdzeniu rysunków — za ile sprzeda 
nam pan swój wynalazek. 

Za miljon... 
— Doskonale! — odrzekł generał — 

Proszę, tu ma pan kwit do kasy pań­

stwowej. Proszę bardzo... Jeżeli pan bę­
dzie miał jeszcze coś takiego, to proszę 
bardzo... 

— Jut mam dla pana coś odpowied­
niego... 

— Mianowicie..,. 
— Wynalazłem armatę, która w jed 

nej chwili zmiażdży kupiony przed chwi 
lą aeroplan,., 

— Ależ, przepraszam pana — obu­
rzył się generał — to fest okropne! Naj­
pierw konstruuje pan aeroplan, a po­
tem armatę, która ten aeroplan ma zni­
szczyć? 

— Nie rozumiem dlaczego się pan o-
burza. Technika wojenna winna ciągle 
iść naprzód... Nie wolno jej się zatrzy­
mać na jednem miejscu. Owszem wyna­
lazłem aeroplan, ale właśnie przeciwko 
niemu trzeba teraz wytężyć wszelkie si 
ły i dlatego skonstruowałem nową ar­
matę..,, 

— Hm... W teorji wygląda to bardzo 
ładnie... Ale, rozumiem, gdyby ktoś in­
ny przyszedł z tym nowym projektem.... 

— Jeżeli panu zależy na tem, mogę 
wyjść z pokoju i wrócić po chwili, jako 
zupełnie obcy człowiek... 

Generał nie był zupełnie głupim 
człowiekiem, dlatego też zawstydził się 
troszkę, albowiem zrozumiał, że palnął 
głupstwo. 

— Więc... Pan ma rację... Trudno.... 
Muszę od pana kupić tę armatę, gdyż 
w przeciwnym razie sprzeda ją pan nie­
przyjacielowi, który zniszczy wszystkie 
nasze, kupione przed chwilą aeroplany.. 
Ile to ma .kosztować? 

— Miljon... 
Generał wypisał nowy czek i klepiąc 

nieznajomego po plecach dodał: 
— Pan jest doprawdy dzielnym czlo 

wiekiem... 

— Zbytek łaski, panie generale.... 
— No, no... Pan jest bardzo skrom­

ny.., Ja wiem co to znaczy.,. Taką arma 
tę wymyśleć, to trzeba umieć,., 

— To nie jest wcale takie trudne..,, 
zresztą.... 

Jegomość usiadł i zaczął na nowo: 
— Zresztą... Powierzę panu maleńką 

tajemnicę... Widzi pan... Po długich i 
mozolnych pracach udało mi się skon­
struować aparat ochrony dla moich ae­
roplanów, które zupełnie spokojnie mo­
gą bujać w powietrzu, nie obawiając się 
kul armatnich... 

Generał schwycił się za głowę. 
— Czego pan chce ode mnie?.... To 

jest oszustwo!,.. 
Jegomość uśmiechnął się: 
— Przepraszam pana, dlaczego je­

stem oszustem?-.. Czy moje aeroplany sa 
złe?... A armata?.. Więc czego pan chce 
ode mnie? 

— Pan powinien był odrazu sprzedać 
aeroplan z aparatem ochronnym. 

— Przepraszam pana... Technika wo 
jenna rozwija się drogą ewolucji. 

W gabinecie zapanowała cisza. 
Generał drapał się w głowę, 

mość palił spokojnie cygaro. 
— Ile? 
— Miljon. 
— Może pół miljona? 
— Inni dają mi dwa. 
— Tak, tak... Zresztą, 

obchodzi.,. Kasa płaci... 
zrujnuje... 

Jegomość wziął trzeci czek, uścisnął 
generałowi rękę i zbliżył się do drzwi. 

— Poczekaj pani — zatrzymał go ge 
nerał — więc pan powiada, żc po zasto­
sowaniu aparatu ochronnego aeropla­
nom nie grozi już żadne niebezpieczeń­
stwo?... 

jego-

cóż to mnie 
Ale pan nas 

— Nie... 
— Napewno?... 
— Strzały z moich armat nic im ni# 

zrobią.,. 
— A z innych armat?... 
—Tego nie wiem... 
— A co będzie jeśli ktoś sKonstru* 

uje taką armatę... 
— Nikt nie skonstruuje... 
— Dlaczego?,.. 
— Bo ona już jest skonstruowana.* 
— Przez kogo?... 
— Przeze mnie... 
— Na Boga!... Dlaczego pan nic nie* 

mówił?... 
— Powiadam panu właśnie... Wynala 

złem taką armatę... 
— Więc co teraz będzie?, denerwo 

wał się generał — Jutro pan przyniesie 
nowy aparat ochronny przeciwko włas­
nym strzałom... 

—- Prawdopodobnie..., 
— A potem nową armatę... 
-— Skąd pan wie?.. 
— I znowu aparat ochronny.. 1 tale 

w kółko... Czy pan wie co to znaczy?... 
Pan nas zgubi!... To jest ruina!.,. Jak się 
pan nazywa?.. Powiedz pan przynaj­
mniej jak się pan nazywa? 

Jegomość podniósł się z krzesła i od 
rzekł zdenerwowany: 

— Przeklinać może mnie pan, ile się 
panu podoba... Nie stanie się pan przez 
to mądrzejszy... Nazwiska swego nie po 
wiem... Do pana przemówi! przed chwi­
lą genjusz ludzki... Dlaczego pan nie 
chce zrozumieć, że to wszystko jedno, 
czy kraj zostanie zrujnowany doszczęt­
nie w ciągu dziesięciu lat, czy w ciągu 
10-ciu minut... Każdy rujnuje się, jak mo 
że... Panu brak sił, by zrujnować się do­
szczętnie w ciągu minuty... Żegnam pa­
na!,.. Tłumaczył 3. f* 
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B e t t y C o m p s o n w obrazie P O D S T Ę P N Y STRZAŁ. 
Tragedia dzikiego dziewczęcia w 7-iu aktach, w roli na wpół dzikiej dziewczyny zwanej „Lwiątkiem". 

B e b e O a n i e O s w obrazie W P O G O N I Z A M Ę Ż E M . 
(Garderób ana z hote lu . . f i s to r ja ) - Komedja na tle życia wielkom.eiskiego w 7 aktach 

^S^^^ir&rag l n u : - : r Rudolf Valentino 
itek seansów w sobotę i n e d z ^ e j e ^ o d ^ O ^ w d n i powszednie o godz. 5. Ostatni seans o godz. 10 wiecz 

od 
najskromniejszych 

do 
najwykwitniejszych 
w wielkim wyborze 

U R Z Ą D Z E N I A 
K O M P L E T N E 

o r a z 
M E B L E 

POJEOYft Z E 

POLECA ZNANA SOLIDNA FIRMA (egz. od 1863 roku) 

I. H. TERKELTAUB II 
N A R U T O W I C Z A 1/ 12 

WYRÓB WŁASNY I 
Długoletnia gwarancja! 
Ceny najprzystępnlejszel 
Warunki najdogodniejsze 

f O Ir 1 
Piotrkowska Solidna i sumienna 

obsługa kdjenteli. 
KUPUJĘ BRYLANTY 

Z Ł O T O , B I Ż U T E R J Ę 
i kwity lombardowe 

P Ł A C Ę 
N A J W Y Ż S Z E 

C E N Y 

Jan Chmiel 

Kupno pianin Jest rzeczą 
zaufania I 

Fortepiany, pianina, 
f isharmonio , pianina 

do tztucznej gry I t. p. od nafszIachelnioUzych 
do najtańszych w wielkim wyborze nabyć można 
po cenie solidnej i na wygodnych warunkach 
zapłaty, w dobrym gatunkuu i przy uczciwej ob­
słudze, s pięcioletnią gwarancją piśmienna, w 

Składz ie pianin i fo r tep ianów 

K A R O L KOISCHWETZ, 
Łódź, ul . Moniuszk i Na 2 , te l . 24 -72 . 

Rok z a ł o ż e n i a 1892 
Wyłączne przedstawicielstwo pierwszorzędnych firm krajowych 1 za­

granicznych, mianowicie: Bechstein, Bliithner, Betting, Feurich, Fibigcr, 
Frotrlan-Steinweg, łbach ł in. 

Najstarsze przedsiębiorstwo tego rodzaju na miejscu. Używane butrn. 
menty, dobrze wyreperowane stale na składzie. Własny warsztat dla wszel­
kich w zakresie tej gałęzi wchodzących reperacji, jak również odpolerowa-
nie i strojenie pod dzielnem kierunkiem fachowwem. 

Obejmuje transporty i opakowania miejscowe i zamiejscowe. 
Wypożyczanie pianin I fortepianów również na koncerty i uroczystości. 
Uprasza się oględziny składu bez przymusu kupna. 

się urządzisz 

6 
Fabryk 

Połu i ln ow 
1 0 

~\ M E B L E 
PIOTRKOWSKA 

:-: telefon 49-71 :-: 
tylko tam zakupisz 

Na warunkach naj 
dogodnlejszvch 

przy spłatach dłu­
goterminowych 

Dyrekcia Oimnaz.Huraanist. im Rs. L Skorupki 
(Tow. „Oświata") w Lodzi, ul. ks. Skorupki 13. te 1.298 

Zawiadamia, że na liczne żądania rodziców postanowiła 
zorganizować klasę A. dla chłopców od lat 7, bez umiejęt­
ności czytania i pisania. Zajęcia w tej klasie rozpoczną 
się d. 18 października r. b. wpis zł. 25 miesięcznie. 

Podania przyjmuje kancelarja szkolna w g. urzęd. 9-1. 

Dyrektor (—) WACŁAW DAYISON. 

Zawiadomienie! 
Niniejszym zawiadamiamy Sz. Klijen-

telę iż „WYPOŻYCZALNIA BIELIZNY" 
została z dniem dzisiejszym przenicsicna 
z ul. Zawadzkiej 26 na 

ul . K i l ińskiego Nr. 4 3 
Polecamy się nadal łask. względom 

Sz. Klijenteli. 
WypczyCzaima Bielizny 

I Pralnia Mechaniczna 

„WYGODA" 
. Kilińskiego 43. Tel. 45—21. 

w spec ja lne j aa l l przy ff Dancingu" 
Cukierni „ZAKOPIAŃSKA 

117 Piotrkowska 117 

JAZZ-BAND 
pod kierunkiem p. ENGLENDERA 

99 

Łaźnia dla Pań! 
czynne 

w czwartki 
od 8-mej rano do 9 ej wieczór 

bez przerwy 

Wanny codzienne 
„Kąpiele Centralne" 
H. Offenbacha, 

Zachodnia 38, 
tel, 38-51 

MEBLE 
pojedyncze oraz komple tne 
urządzenia poleca najtaniej 

i najdogodniej tylko znana 
sol idna f i rma 

I. M. TERKELTAUB 
19 N A R U T O W I C Z A 19 
iii w podwórzu, tel. 34-18 MU 

F A N O M 
którzy pragną odnowić 
swoją garderobą leslen-

ną lub zimową 
polecam mój 

ODDZIAŁ mierniczy I 
O D D Z I A Ł gotowych ubiorów 

Uis t ry , P a l t a z i m o ­
w e I garn i tury — -» 
W ohu i ddzlałach boga­
ty wybór, Wyborowe ga­
tunki I ataiann. wy Kona­
nie przy n l . k i e l <enie. 
— to m o j a d e w i z a -

P l o t r L o w s k a Ns 0 8 
róg Przeja/d 

uczenica prof. Melcer* wznowiła 
— L E K C J E • = 
gry fortepianowej. 

u l K IL IŃSKIEGO 113 

Bahalfer bllamlsta 
dobry organizato', 
koresponduj, biegłe 
po polsku I po nie 
miecku, zna jeżyk 
angielski, poszukuje 
zajęcia południo­
wego lub w godzi­
nach wieczorowych 
Oferty pod „Flott 
27* do ekspedycji 
.Republiki" 

L e k , d e i ty s t a 

Wajner 
powrócił 

Spec usuwan'e zę­
bów bez bólu 

P i o t r k o w s k a 7 3 

• » A W B H D Zawiadomienie. 
NInleJszem zawiadamiam, I ł i dniem 12 b. m. otwieram 

skład materiałów jedwabnych 
przy ni. 

Piotrkowskiej 14 
• róg Południowej . 

Bernard Kossowski. 
I I B M I I M fi Ceny konkurencyjne, U H M • „ 

moskiewskiego 
konserwatorium 
wznowiła lekcje 
gry fortepiano­

wej 
Wschodnła 72 

— m 19, — 
10—12 3 - 5 pp. 

u i t w i i k i 

n i n 
(.Ołficier d' Acade 

m'e*) 
udziela lekcji kon­
wersacji I literatu v 
trancuskiej od godz 

4—8 po pol. 
Wiadomość P otr-
kowsua 84 m 1 30 

Ddzieła lekcil Jeży­
ka niemle kiego 

Oferty pod „E, T," 

P anino kupię ?a 
gotówkę Oferty 

n .H 

Poleca 
Brylanty i Biżuterię I f 
pełną wartość p ł a c ę J. I 
Wielki wybór zegarków precyzyinych D j n f n b f l l f l c B f SI 7 
oraz biżuterjl na dogodnych warunk . 11011 ll U Wall O 1 

mm 
e z d r o w i e ! 

Najsłynniejsze światowe powagi lekarski, stwierdziły, ł . 
75°/° chorób p o w s t a j e z p o « o d u obst rukc j i 

Chory Żołądek jest główną przyczyną powstania najrozmaitszych 
chorób, zanieczyszcza krew i tworzy złą przemianę materii 

S ł y n n e o d 4 5 l a t w ca łym i w l e c i e 

ZIOŁA z GÓR HARCU D-ra LAUERA 
jak to atwteidzili prof. Berlińsk. uniwersytetu Dr, r, Leyden. Dr, Martin, 
Dr, Hocbfioetter • wielu innych wybitnych lekarzy są idealnym środkiem 
dla uzdrowienia żołądka, usuwają obstrukcję (zatwardzenie) są al.zastą 
pionym środkiem przeczyszczającym, ułatwiają łunkcj. organów trawienia, 
wzmacniają organizm i pobudzają apetyt, 

Z i o ł a * gór Harcu O-ra Lauera osuwają cierpienia wątroby, 
nerek, kamieni żółciowych, cierpienia hcmoroidalne, reumatyzm i artre-
tyzm. bóle głowy, wyzuty i lisza e, 

Z i o ł a z gór Harcu D-ra L a u e r a scalały nagrodzone na wy­
stawach lekarskich naiwyższemi odznaczeniami i złotymi medalami w Bar 
penie Berlinie, Wiedniu Paryżu. Londynie i wielu innych miastach, Ty 
siące podziękowań otrzymał Dr. Lauer od osób wyleczonych. 

. Cena p u d e ł k a z ł . 1 .50 , p o d w ó j n e p u d e ł k o a ł . 2 . 0 0 . 
S irzedaż w aptekach i składach aptecznych, 

UWAGA: Wystrzegać się bezwartościowych naśladownłctw, 
Reprezentant na Polskę Józef Grossman, Warsznwa, Chmielna 49. 

• t Elcktrobudowd 
Wytwórnia Maszyn Elektrycznych, 
dawniej B-cia Jaroszyńscy Spółka Akcyjna 

Łódź, ul . Kopernika 56 tel. 11-77. 
Fabrykac ja s i ln ików i transfo>matorów elektrycznych. 
N a p r a w a maszyn, silników i aparatów elektrycznych, 

Czyet ln la 
L e k t u r a 

P.ALTEROWEJ 
Piotrkowska 79. 

Poleca-ostatnie no­
wości w lęzykach: 
polskim, niemieckim 
francuskim I rosy]-

skini. 

Dr. med. 

i i r 
Ozl e lna N ł 9 . 

Tel Hi 28-98. 
Choroby skórne, 

weneryczne i me-
czuplctowe. 

Przyjmuje 
od 8-10 i od 6—8 

Leczenie lampą 
kwarcową 

Or . m e d . 
L U D W I K 

R R P E P O R T 
al. Pin. Raiutowitia 25 

' i Dzielna) 
Telefon 4. 10. 

Choroby nerek, 
pęcherza I dróg 

moczowych 
Przyjmuje od 1—3 
pop. I od 4—7 w. 

14284 

LeKan-dsnfysta 

L 
P i o t r k o w s k a 8 . 
T e l e f o n 2 - 8 0 . 
Przyjmuje od 10—1 

1 od 3—fi 
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Krzesła d ę b o w e 
stoty, kozetki, szaty, otomany, mate 
race oraz wszelkie meble poleca 

.na dogodnych w a r u n k a c h 

Zakład meblowo-tapicersKi 

M. BINKE, 
M tel. 36-75 

4? 
TANIO i! TANIOI! 
'HTDffl w s z e l k l«g° rodzaju w su " I I I K I I r o w y f f l • gotowym stanie 

i W I H K I. OPATOWSKI 
Glińskiego 134, Dojazd tramw, 4, 6 10 

f 
bo w prywatnem mlesilaDlii 

wszelkiego rodzaju w su­
rowym I gotowym stanie 

I . OPATOWSKI 
— Nowomlejska 27 — Tel. 48 09. — 

Żadnej filii nl« posiadani. — — 

MODNIARSTWA 
wyuczam gruntownie w ciągu 

6 tygodni 
podług najnowszych modeli, parysk, 

«== Zachodnia 72 M M 
front, parter w bramie. 

Ładnie I prędko 
pisać uczy ka l igraf 

L . B E R M A N 
ariz przerabia wszelkie brzydkie cha­

raktery pisma w clą u 15 lekcji. 
Z a c h o d n i a S I , f r o n t . 

S y P i a l k a 
w dobrym stanie okazyjnie 

do sprzedania. 
Obejrzeć można w fabryce, Sienkie­
wicza 10 od godziny 8—10 rano. 

a raty! 
Wszelka, damską garderobę oraz roboty 
futrzane w nsjwykwlntniejszym wyko­
naniu przyjmute z własnych 1 powierzo 
nycli mateijalów po cenach konkuren­

cyjnych 
ML ROZENBERO 

Cegie ln lana 3 6 . 
Lewa oficyna, Il-gle piętro. 

ZaHład frebłowsKi 
A N N Y G A J S T 

Kamienna 2. 
ispisy codziennie dla dzieci od lat 

4 - 7 -

Znany nauczyciel 
gry fortepianowej 

S . W A J N T R A U B 
przyjmuje zapisy 

Gdańska 10. 
Dr. m e d . 

ALBERT MAZUR 
1hor, uszu, nosa, gardła I krtani, 

wady głosu i wymowy. 
N a r u t o w i c z a 4 4 
( P i r a m o w i c z a 2 ) 

Telefon 22 44. 
Przyjmuje od 1—3 i od 7—8, 

w niedziele od lii—2. 

Dr. Jó 
Akuszerja I choroby kobiece. 

Przyjmuje od 9—10 I od « - 7 wlecz. 

Pomorska 7, telefon 27-84. 

SZKOŁA PLASTYKI 
i TAŃCÓW RYTMICZNYCH 

Zenobii J « 
Zapisy codzienni* od godziny 6 do 6. 
Wólczańska 63 m. l i , iii petro, front 
oraz od godziny 5 do 9, w ponie­
działki I czwartki, Gdańska As 29 

prawa oficyna l-e piętro 
tytmikę I akrobatykę taneczna, obej­

muje prof. 

l a p i Wysocka 
z W a r s z a w y 

w piątki od godziny 5 do 8. 

Poradnia Podatkowa 
MICHAŁA 

R E I T B E R G E R A 
Andrzeja 7 

e-yktipuje również dla przedsiębiorstw 
towozałożonych świadectwa haridlowo-

przemysłowe I wojsżerskle, 

SABY DOJŚĆ DO CELU 
INZEBA BYĆ ZDROWYM. 
Czy p r a c a t w o j a w y m a g a u m y s ł u s p o k o j n e g o , 

m y ś l i j a s n e j , o d p o r n o ś c i i w y t r w a ł o ś c i ? 

Człowiek silny I nlemający 
ładnych obowiązków może po­
zwolić sobie na to, aby nie myśleć 
0 lwem zdrowiu i odżywianiu. 
Jeśli Jednak chodzi o osiągnięcie 
jakiegoś specjalnego celu, należy 
unikać pokarmów szkodliwych 
1 bez wyboru, przyjmować nato­
miast tylko te, które są w stania 
utrzymać nas w pełni zdrowia. 
Jeśli ciało jest zdrowe i należycie 
odżywione, umysł łatwiej sku­
pia się nad obranym zadaniem. 

Ovomaltine jest jednym z tycb 
rzadkich produktów, które są 
czerni więcej. Dii pokarmem j 

Fil iżanka 

fest ona prawdziwą wytwórczy-
nią energji. Spożywając na ran. 
ne śniadanie filiżankę Ovomal-
tine 'y bez zmęczenia przeby­
wamy całodzienną pracę. Ovo-
maltine budzi to jasne zaufanie 
do własnych sił i zdolności, które 
jest Jednym z zasadniczych wa­
runków powodzenia. 

Kawa, herbata I alkohol dzia­
łają na wzór bicza: po chwllo-
wem, wywołanem przez nie pod­
nieceniu, następuje tem większa 
apatja. Jeśli chcecie, aby siły 
was nie zawiodły, pielęgnujcie 
je za pomocą Ovouialtine y. 

MMttGfcJOJWMCZłÓDZ 1 Udzka Wytwórnia Znaczonych RaDót EpiycH 
ZAKŁAD RYS0WN1CZY 

11 
poleca: RĘCZNE R O B Ó T K I oraz w s z e l k i e p r z y b o r y w 

Wielkim1 wyborze p o cenach przystępnych. 
Uwaea: Ż a d n e l ł l l j l n i e oos ledam. 

Ul 

FUTRA! 
w wielkim wyborze na dogodnych w a r u n k a c h 

poleca 

S z w a r c m a a i i G r y n s p a n 
ul . Piotrkowska Nr. 17, — tel. 19-42 

Pracownia kuśnierska na miejscu pod naszym osobistym Kierunkiem 

ooexxxxxxxxxxxxxxxxx>(X)Ocxacooorxxx^ 

Poważna F i rma 
Spółka Akcyjna 

POSZUKUJE OD ZARAZ 
ki lku Inteligentnych panów I pań 
do łatwego woiażerowanla. Wiadomości facho­
we niepotrzebne, odpowiednie wyszkolenie na­
stąpi. Posada stała, przy zdolnościach awans. 

Zgłoszenia z dow- osób- we wtorek I środo, 
od godz. 11—13 I od 15—18-teJ przy ulicy 
Traugutta 8, U ptr. 

OCOOOCXXXXXXXXXXXXKXXXXX30aOOC<Xyf8fls1 

s. 
Dr. 

pboroby skórne i 
weneryczne. 

Przyjmuje od 6 do 
7»/i po poł. 

W niedziele l świę­
ta od 1 i-e( do 1-ej. 
6-go Sierpnia 1. 

Tel. 48-62. 

Dr . m e d . 

przeprowadził się na 

Wdlczailska 57. 
PAKTER 

Chor. n e r w o w e 
I w e w n ę t r z n e , 
Psychiczne metody 
lecznictwa, przypa­
dłości nerwowo-du-J 
chowych. (jąkanie 
lęk, zawroty e tc)I 
Przyjm 12-1 I 4 - 7 

s 
Dr. m e d . 

ol. 6-go sierpnia 
(Benedykta) 16. 

chor. iltórne dróg 
mocz. weneryczne 

i Kobiece. 
Przylm. od 9—12 
16 — 8, panie 5—6 

Dr. m e d . 

ii. GUTSZTADT 
choroby kobiece 

1 skuszeryjny 
Zachodn ia 62 
(Ceglelniana Ti). 

Tel. i 9-52 
przyjmuje od 10 12 
i od 4 6 w Lecznt 

ey „ S a n l t a s " 
Cegielnlana ) * 29 

od 6—8. 

Dr. med. 

1 
Chor. wewnęlrzne 

i dzieci 
P i o t r k o w s k a 6 , 

Telefon 44-9S 
Przyimuje od 8 - 1 
od 4—6 po połl 

Dr. m e d . 
A N N A 

choroby dz iec i . 
Piotrkowska 81 

Telef, 12-81. 
Przyjmuje od 1—2 

i od 5—7. 

Dr. med. 

Andrzeja 11. 
Telefon 37-43. 

Choroby skórne 
i weneryczne, 

godz. przyjęć od 
9 do 11 I od 5 

do 7 I pół. Panie 
od 5 do 6 wlecz 

Dr. 

powrócił 
Z a w a d z k a Na 1 
Telefon Nr. 25-38 
Choroby skórne 

włosów, wenerycz 
ne i moczopłciowe 
(leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 

i promieniair* 
Uóntgena, 

Przyjmuje od 9—2 
i od 5—8 

Dla paó od 4 — 6 
Oddzielna pocze 

kalina. 

polecamy nasze 

OSTATNI I.0W05C. 
w gotowych płaszczach 
Jesiennych 1 zimowych 
Nasze wyroby odznaczają 
się przy zastosowaniu na] 
lepszych materjalów do­
skonałym krojem 1 solid­
ną elegancią Ceny nlsKlel 
Prosimy odwiedzić nasz 

sktadi 

Emi l i d i i i k i l 
ul, Piotrkowska 98 

róg Przejazd. 

Fabryka Luster 
J . K u k l i ń s k i 
Łódź, Zachodnia 22. 

poleca po cenach 
najniższych: 

Lustra, trema tualety 
jasne, ciemne w ory­
ginalnych ramach oraz 
lustra wiszące. Odna­
wianie i poprawianie 
luster s odesłaniem do 

domu. 
Meble pojedyncze i 

całkowite urządzenia 
nowoczesnych stylów 
S p r z e d a ż na r a t y 

1 z e gotówkę;. 

udziela lekcji angielskiego poje­
dynczo 1 w kompletach 

MANDELTORTOWA, 
Pomorska 22, łront 1 p. 

I . 
Doktór 

Choroby skórne 
w e n e r y c z n e 

' moczopfe lowe' 
Gdańska 42. 

Przyjmuje: 
od 8 do 10'/, r. od 
2—2.45 pp. i od 8-9 

wlecz 

ur. ntcu. 

Południowa M 23 
tel 40-26 

Specjalista chorób 
skórnych I wene 

rycznych Leczenie 
światłem, (Lampa 

kwarcowa 
Przyjmuje 

od 9 — 11 
1 od 5—8. 

Dr. mad. 

KI 
Cegie ln lana 4 3 

T e l . 4 1 - 3 2 . 

Choroby skórne , w e 
aeryczoe m o c z o p i c i o w e 
Leczenie sztucz­

nym słońcem wy-
zynowem. 

Przyjmuje od 

g.8 do 10 rano F od 5— 8 w. 
Dr m e d . 

I. 

Dr med. 

ul . Z i e l o n a Na 6 
Telefon 4s"-49 

Chor. skórne 
I w e n e r y c z n e . 

Przyjm od 8—97a, 
12—2 I od 7—8 w 

Dr. m e d . 

Specjalista chorór 
skórnych I wene 
rycznych I włosów 
Gabinet Róntgena 
i łwiatło-leczniczv 

•LPiotrKowsKa U4 
rOg 1-wuiigielicKic 

Tel. 29-45. 
Przyjmuje: od 8-. 
i 6-8. Dis pan od 
dzielne poczekalni* 

od 5-6 pp. 

Akuszer-glnekolog 
p r z e p r o w a d z i ł 
s ą na u l . E w a n 

gellcka, 16. 
Telefon 1 0 - 2 6 . 

Przyjmuje od godz. 
51/,—6'<, oo pot.. 

Dr. 

Lilia fali 
powrócił 

N a w r o t 7 
telef. 28-07 

choroby skórna 
i weneryczne. 

Przyjmuje od 10-13 
i od 5-7. 

I . 
Dr. 

Akuszerja t cho­
roby kobiece. 

Przyjmuje od 5—7. 
Wschodnia 38 

Tel. 28-39. 

MMMMMU 
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Maszyny żakardowe na kolorowe karty. Zwy 
czalne płaskie sztrykmaszyny w najlepszym 
wykonaniu na bardzo dogoonyth warunkach. 

Przedstawiciele na Polskę: 

LEM FSIEOMARH i Ha M, Ho S erpnia 3. 

B E R L I T Z - S C H O O 
NOWE KURSY 

ENGLISH — przez anglików 
FRANCAIS — przez francuzów 
OEUTSCH — przez niemców 
Najlepsza m e t o d a . — Najlensl p r o f e s o r z y . 

Najszybsze r e z u l t a t y . 
Konwersacja. Korespondencja Handlowa. 

Zapisy od 1 0 - 1 1 / , 1 ^ 7 , - 8 . 
Pio t rkowska 3 9 , front. 

Składy Elektrotechniczne 
„ E L E K T R O P O L " 

A. SZCZEKtfCZ, ul . Z a w a d z k a 16-a 
— poleca: — 

porcelanę elektryczną jako to: izolatory, fajki tulejki 
rolki peszla I i7ol»cy]ne, tłoki i t p. 

F || ES R If K A 
radająca się 

na f a r b i 3 r i r i B Q 
w mieście ewent. w okolicach miasta prz 
przystanku tramwajowym poszukiwana do kupna 
Łaskawe olerty do „RepublUl* pod „R. N R." 

l¥9at̂ fBda Alfer 
dyplomowana pianistka 

A b s o l w e n t k a Konserwatorium Pedagog cznego w 
Drezn e, i rzybyła niedawno z N einiec. Udziela ona 
lek^y| gry f o r t e p i a n o w e i , teorii, komp z y c | oraz 
t e c h n i k i muzyczne) ("a n'eme) klawiaturze) naj 
no*s*ą m e t o d ą i podługoryg nalnych wzorów prof 
Mars-halla. tegoczesnego komoozytora. 

Metoda ta, najbardz e j odpowiadająca istocie 
Instrumentu klawiszowego, wydoby*a zeń m i ę k ­

kość, właściwą tonom instrumentów smyczkowych 
ds ę k « czemu /zyskuje się w r a ż e ń e polifonii 
Zaznaczyć należy że — o b o k wymienionych w a ­

lorów meioda ta odznacza się esietyką r u c h ó w . 

Zapisy przyjmuie w środy od 4—b po poi. 
L i p o w a 44 , (między 6 Sierpni i Andrzeja), 

I I I c l e P'ętro, iiont, m i e s z k . 26. 
Ceny p r z y s t ę p n e ! Ceny p r z y s t ę p n e ! 

OKrycia DamsKie i Futra p S i n w y T o T y z w a h 

R E N O M O W A N A ^ p > H e r s z k o w l c z a 
ZAWADZKA 8. 

Ceny przystępne. Wykończenie wykwintne. Pracownia kuśnierska na miejscu 

od 11 do 16 października rb. faassaraaś. 
od 10—1 1 od 3—7 udziela JH 

specialisfa—ortopetnti 
według s y s t e m u 

w magazynie 

isi p. i N. Sehwalbe 
w Łodzi 

ulica Piotrkowska Nr. 85. 

Cierpiący na wszelkie dolegliwości nóg nłech nie pominą tej okazji. 
Wyroby aystemu Dr . ScholPa sprowadzają natychmiastową ulgę, 
naprawiając zniekształcone stopy, skrzywione palce — wysiająoe 

kości oraz usuwając radykalnie odciski i zgrubienia skóry. 

Z A W I A D O M I E N I E 
Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić Szan. KHjentelę, 

i i otworzyłem przy ulicy G Ł Ó W N E J NP 16, na własną rękę 

Z a k ł a d K r a w i e c k r 
i przyjmuję wszelkie roboty w zakres krawiectwa wchodzą, 
ce, z własnego i powierzonego materjału, podług najnow­
szych fasonów. 

Polecając się łaskawej pam ęci, pozostaję 
Z poważaniem 

( B Y Ł Y KROJCZY F I R M Y G! R; SZULC) 

Pf ZULON" 
idealny środek do mycia r ak . 
Niezbędny dla: szoferów, zeceiów, 
maszynistów, rzemieślników, robot­
ników. Zmywa z rąk t ł u s z c z e , 
s m a r y , r d z ą , a t r a m e n t , smo­
ł ę I t . p. Do nabycia w składach 
aptecznych, mydlarnlach 1 siadach 
benzynowych Wytwórnia Chemiczna 

„ S T A I W ' WARSZAWA 
Skład fabryczny: Ł ó d ź , P i o t r k o w s k a 1 8 9 m. 1 . — Telefon 43-84. 
Prosimy o zwiedzanie naszego stoisKa na W y s t a w i e Gospodarsko* 

Hyg ien lczne ) . 
i i u w i s s i a B a u a a i f w p i s M i i a M u a a M a B S M S M s a a a s a s s s ^ 

Karakuł. 
Używane płaszcze pluszowe 
przerab am na modne desenie 

karakułowe. 
Sz. SE GAŁ, Juljusza 5. 

Broszurki objaśniające bezpłatnie. 

Baczność 
Górny Rynek! 

od dn. 11 b. m. przyjmować się będzie 

OGftOSZEMA i PRENUMERATY 

Cebulki kwiatowe, n a 9 i o n a do je 
siennego wysiewu, oraz narzędzia 
i przyrządy (ogrodnicze) polecają 

składy: 
L. Jasińskiego 

prowadzone od 1870 r. w Łęczycy 
Poznańska ł& 30 i w Łodzi, ul. An­
drzeja 10. 

Dyrekcja koncertów: Alfred MA. 
S a l a F i l h a r m o n i i 

C z w a r t e k , dnia 14 października 1920 r 
o godz 8,30 wlecz 

5-ty KONCERT z cyKla 
„Mistrzowskich Koncertów" 

Wykonawca programie 

R o b e r t 
CASADESUS 

Z n a k o m i t y p l a n l s t a - w l r t u o z 
W ^programie: Bach: Koncert włoski, Beetho-
ven< Sonata op 57 (Appasslonata). Schu­
mann: Scena w lesie Chopin: Bereeuse, 

Chopin, 3-cle Scherzo, Ravel, Al-
borado del Gracloso, Albcnlz, Cordoba Ba-
laklrcw Islamey (Fantazja wschodnia) i In, 

Bilety od 1 zł, do 8 zi. nabywać można 
w kasie Filharmonii 

PrzycHodaia „SALUS" PnyMila 
LECZNICA LEKARZY SPECJALISTÓW 

1 GABINET L E K - D E N T Y S T Y C Z N Y 
ul . G ł ó w n a 41. Tel. 46-65 

Czynna test codziennie od 9-e] rano do 8-ej wieczór, 
w niedzielę od 9-e] rano do 2-e] po poł. 

Or. Goldryng Choroby wewnętrz. 11-12 3-5 
Dr. Landkof Choroby wewnitrz. 1-2 6-7 

1I-I2~3 4 Dr. Dynenson Choroby dzieci 
1-2 6-7 
1I-I2~3 4 

Dr. Z . R a k o w s k i Chor uszu, nosa 1 gard 11—12 
1-2 67,77, 

B'A-67, 
nledz 12-1 

Dr. W a j s Choroby chlrurglcz. 
11—12 

1-2 67,77, 

B'A-67, 
nledz 12-1 

Dr. S z m e r f o w s k l Choroby kobiece 
1 akuszerja 

11—12 
1-2 67,77, 

B'A-67, 
nledz 12-1 

Dr. S l i b e r s t r o m Chor. skórne, wener. 
i moczopłciowe u i 

7—8 Dr. Go ldberg Choroby oczu 107,-12'/, 
Lek. -denŁ Landkof o w a Choroby zębów 

„ „ G a l b e r g S t a n . i Jamy ustnej 
97,-12 4-7 
12.2 7-8 

Opatiunkł l operacje, Zastrzykiwanla, azczepiente ospy 
Wszelkie analizy (moczu, plwociny, krwi i t. d.) 

Prześwietlania I zdjęcia roentglenowskie, Kurs dla jąka 
łów, Zęby sztuczne, korony złote, mostki i platynowe itd. 
Pomoc akuszeryjna. Poradnia dla matek.Wizyty na mieście 

Szczepienia ochronne przeciwko szkarlatynie. J 

Buchaltera-kierownika 
władającego językami polskim i niemieckim oraz 

Biuralistę 
poszukuje od zaraz przedsiębiorstwo handlowe. 
Oferty uprasza się składać do redakcji do 15-go 
października sub .Pako". Referencje niezbędne, 

IM npWw i pianin 
„LYRA 

wł. E . Wellbach 

Piotrtowib 82. 
P o l e c a wielki wybór fortepianów i pianin, 
p r z y j m u j e zamówienia na strojenie, reperacje, 
udświeżanie i przewóz Instrumentów 
w y p o ż y c z a Instrumenty na wieczorki i koncerty 

duże warsztaty, sklep, plac budowlany na pryn-
cypalnej ulicy w Łodzi za 9 000 dolarów do sprze­
dania. Zgł. p d „Okazia' do Biura Ogłoszeń 

Fuchs, Łódź, Piotrkowska 50. 
«a3oooorx)orxi«xx50oooooo 

Narutowicza 3. front, II piętro. 
Stale w kontakcie z „Maison Alphonslne" w Paryżu. 

poleca modele jesienne. 
I &Ą&j&Ufcl?1kil!rL&L *** **' *ł* **» •*» *** •** *** »«« «*» »«* A 
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: :Sala F i lha rmon i i ; : 
Teatr dla dzieci i Warszawy 

pod dyr. M i e c z y s ł a w a L i p o w s k i e g o 

o godz. 4 po pot 
odbędzie sle. 

Przedstawienie dla dzieci 
Nowość N o w o ś ć 
Opera dziecięca. I-szy raz w Łod/ 

JAS i M A Ł G O S I A 
Opera dziecięca w 4 odsłona, li Muzyka E 
Humperdlncka w opracowaniu Halszki Ort-
mali-Zblerzchowsklel. Słowa polskie Or-Ota 

Inscenizacja Witolda Szeflera. 
OSOBYi 

Drwal—Witold Szeller, Jego tona—Zofja Ll-
sowtka; Jat I Małgosia (Ich dzieci; — Pola 
Mehenówna, Halina Wójcicka; Czarownica— 
Mar)a Sokołowska; Sen- Poranek—l.Róźycka. 

Bilety od 75 gr. do 4-ch zł. do nabycia 
w kas'e Filha>monil. 

UTRA 
po powrocie z zagranicy skład mó] 
zaopatrzony został we wszelkiego rodzaju 
futra jak również gotowe palta najnow­
szych paryskich modeli i poleca 

JózefTyger 
PIOTRKOWSKA Nr. 29, TEL Nr. 13-22. 
Ceny przys tępne . — Dogodne w a r u n k i . 

PRZYCHODNIA „ P O M O C " | 

in Lulam Sgeclalistdw 
i Oablnety Lekaisko-Dentystyczne 

A leksandrowska 1 róg Zgierskiej. Tel. 1-29 
Dr. Fokszaóski 
Dr. Masoński 

8—9 i 4—5 
1 - 2 

choroby 
chirurgiczna 

Dr. Szifria 
Dr, LiclHenszta|n 

9-11 1 12-2 
3—5 

choroby 
wewnętrzna 

Dr. Landau 6 - 7 choroby nerwowe 
Dr. Herazfinkiel 
Dr. Llchtenaztajnowa 

9 - U 
4—6 choroby dzieci 

Dr, Hammer 
Dr. Roaałowski 

12—1 
2—3 16-7 

'-choroby kobiece 
1 akuszerja 

Dr. Kryńska 
Dr. Lewkowiei 

1 1 - 1 
5 - 6 

choroby skórne 
1 weneryczna 

Dr Klaczko 9 - 1 1 i 3 - 5 noaa, gardła, uszu 
Dr. Szpolańska 12—1 i 3—5 choroby oczu 
Dr, Garewicz Roentgenolog 

Lek. d U Chonea 
. , Jankowska 

m . Pilecka 
. . Sznaider 

8 -10 ' / , 
l C / , - 2 , 

2 - 6 ' 
6 - 8 

choroby zębów 
1 famy oatnaj 

Gabinet elektro I iwiatlolec/niczy. Lampa kwarcowa,— 
Elelttryzacja.— Dyżury nocne, — Mostki korony złote 

1 zęby iztuezne. 
Szczepienia, ochronne przeciw szkarlatynie. 

FABRYKA LAMP 

toki 
PiotrHowsKa 37, tel . 21-25 

poleca wielki wybór lamp. elektr, 
i gazowych po cenach niskich. 

Piękne Łodzianki 
w edzs, ze najelegancle) strzyże tylko 

F. Sprynger 
PiotrHowsKa 94. 

W y k w i n t n e manicure . 
Ola ••cienie ustępstwo 

wszelkiego rodzaju w surowym 1 g o t o w y m 
stanie po cenach przys tępnych polecają 

B da Pietruszka i Nelman 
2 ZIELONA 2 l e i . 42 -38 róg P , . t r k o v ; k i c | 
UWAGA' Pracowała Kuśnierslta n a miejscu 
wyHonywa wszelttie roboty futrzane. 

U 

SZKŁO OKIENNE w znanym naj­
lepszym gatun­
ku po naidogod 
nłejazych cenach 

I warunkach 
z własnego składu labrycznego. P U S T A NI 15. oferuje 

Belgifska Spółka Akcyinat 
T o w a r z y s t w o Aiceylne P r z e m y s ł o w e I H a n d l o w e 

dawnych przedsiębiorstw E M I L A H A E B L R A 
Oddział: Huta Szklana „ K A R A " , w Piotrkowi*, 

Sprzedał u Tr . H a n e l t a , Ł ó d ź , P u a t a 17 

Sensacyjna N o w o ś c i 
a B 

Na r a t y l Wyroby futrzane "Sfi ly&TU 
Jównleż skórki Przyjmowanie przeróbek i reperacji na dogodnych warunkach 
Dla p. krawców | Q v &AaT a i t # l m —» M D Z I E L N A NT 41 

ustępstwa • • (parter w podwórzu 

Każda z Pań!!! 
chcąc być według najnowszych paryskich zurnall 

ostrzyżona czesana Z6LOA!I 

pierwszorzędnego zakłada fryz)erskiego| 

A. H0Ł0DYN1AKA 
PIOTRKOWSKA 27, TEL. 38 09 

ii'i Farbowanie włosów L'oreale Hennę we 
wszystkich kolorach przez specjalistów. 
Uwaga: Lokal gruntownie odnowiony i umeblowany. 

PIERWSZA ŁÓDZKA 

Chemiczna Farbiarnia Futer 
W . S C H 3 N M A N A , u l . Gdańska 8 , f r o n t I I p. 

Farbuje wszelkiego rodzaju futra na wszystkie kolory, odświeża 
(sztrajchuje) używane: wydry, skunksy, małpy, nurki, sobole, foki etc 
na kolor naturalny, sposobem elektrycznym podług najnowszego 

systemu lipskiego. 
Również lisy, szopy, amerykańskie oposy farbuje się na kolor skunksowy. 
Popielice na kolor soboli i tok. Czyszczenie białych futer, Garbowania, 

LECZNICA 
Lekarzy specjalistów 

przy ul. Zachodniej 2 7 
róg Konstantynowskiej 

TeL 16 44. 
Przyjmują w zakresie wszystkich spe 

cjalności lekarze: 

Dl.Mlt.il * 2 ^ - 7 o S . , , 
Choroby oczu g >dz. 
9T/,-10'/,r. 3 4 codz 
Choroby chirurgi­
czne godz. I 1 / , - 3 
Choroby chirurgl 
ezne g. 4V, -5V, 
Choroby wewaętr 
ne godz, 1 1 ' / , - IV, 
Choroby wewnętrz 
ne godz 3'/,—4'/, 
Choroby płuc 

godz. 11—12 
Chor. sKór łwener. 
godz. 11-1214-5 pp 
Choroby uszu 

gardła I nota 
g, lu UiV,3-7i< pp. 
Choroby dzieci 

godz, 1—2 
Choroby Kobiece 

godz, 12— I 
Choroby Kobieca 

odz- 5—6 
Choroby Kobieca 

godz, 3—4 
Gabinet dentystyczny lek, - dent 

Coebla b, asystenta klinl"! stomatolo-
g cznej czynny gidz 10—12 I 2—4 pp, 

Wszelki badania i analizy lekar 
skie. Elektryzacja. Masaż. Zastrzyki 
W A N I A , Prześwietlanie i leczenie prom 
Roentgena Lampa kwarcowa. Opera 
cje i opatrunki. Pokoje dla chorych. 

Ot, JoitnMi 
Br. Ka Isz 
Dr. T r a w U i 
Dr. Kołoizlii 
Dr. MisioD 
Dr. RB terowskl 
Dr. Dobrowolski 
Dr. BroD.Kow.ui 
Dr. Koituowieclri 
Dr. Jasiński 
Dr. KOD JakdH 
Dr. Scbwanke 

Wyleczysz się 
• z y b k o 

tanim I prostej kon 
strukcjl apar.iem 
elektroleczniczym 

(masaż x elekiryza-
C J Ą ) 

„ V I * V l t a e " 
(pat. dr. med. Szydłowskiego) s reu­
matyzmu. Ischiasu, lumbago, wyczer­
pania, ncwralgfi, migreny, bezsenno­
ści 1 t- p-

Aparat ten stosują z powodzeniem 
lekarze i sami chorzy. Prospekty wy­
syła sle gratisowo. Na miejscu gabi­
net do demonstrowania 1 stosowania 
aparatu. 

Wyłączna sprzeda! na Polskę I 
zagranicę. .V IS YITAE" B. Choynow 
skl I S-ka, Poznań. Podgórna 10. — 
Te l 1275-

Kupię Motor 
3 do 4 I I , P„ naftowy lub na ropę, 
w dobrym stanie. 

Oferty z cena do Biura „Promled", 
Piotrkowska 81, sub „Motor". 

Szkoła Frelbowska 
M. ROZENTALÓWNY 

Pańska 9. 
Gimnastyka rytmiczna, Plastyka ta 
ncczna pod kierownictwem p- Zlny 

Krusz ówny. 
Kancelaria czynna od 11—1 popot 

Światło zgasło, motor stanął 

I) Dywany persHie, sumaKi, 
kilimy 

I I ) Gobeliny. 

j le..a I-go ffiala Ł m. 1. parter !r. 
10-12 4 - 6 

Na sezon zimowy polecam nadeszłe nsj 
modniejsze 

towary damskie: 
wełniane i jedwabne 

Ceny konkurencyjne. 
Dla urzędniKów 

sprzedażna dogodnych warunkach 
I. Pisterman 

Piotrkowska 29, 

i! 
Dlii7li:iiiiiuiiiuiiiii!i 
Elektryczne pogotowie .Polonja* 

Łódź: Gubernatorska 27. 

Dr. med. 

powróc i ł . 
ul Narutowicza 1, teł 13-30 od g. 4—5 
w lecznicy Zachodnia 27, tel, 16.44 od 

godz. 1.30—3, 

WA2NE DLA PAN! 
Powróciłam z podrożył 

niebywała okazja TYLKO PO 3 ZL. 
wykonywam I przerabiam elegancko 
kapelusze damskie podług ostatnie], 

paryskie] mody 

„ C H A R M A N" 
ZACHODNIA 34. 

UWAGA: w podwórzu, PRAWA 
OFICYNA, PARTER. 

Panowie! Dbajcie o swoje zdrowie! 
Przed zakupem prezerwatyw żądajcie 
2 najpewniejsze i najlepsze wzory 
wraz z zajmującym cennikiem za 1 zł-
w znaczkach pocztowych. Tuzin 
zł. 4—6—8 I 12 — zupełna gwarancja 
za każdą sztukę, wysyłka dyskretna 
za pobraniem. Perfumeria Pedra, 
Lwów, Sykstuska 7 E (dom własny). 

Przychodnia „SANITAS" 
arzv Sneciallstów i < 
Cegle ln lana 2 0 . LCCZHlCfl ^ e l < a - z v Srtecialistów_]_ Oabinei leKa<sko-denlyst. Te l . 4 4 - 6 1 

chi I N E I W O W 

horoby źoła,dKs 
1 kiszek 

choroby 
wewnętrzne 

choroby 
dzieci 

choroby 
chirurgiczne 

choć oby 
kobiece 

I położnictwo 

choroby uszu 
gardła I nosa 

choroby 
oczu 

chor. skórne 
weneryczne 

I moczopłclowe 
pęcherza mocz. 

i ko mc tyk a 

Roentgen fizy 
kslna terspja 

ortopedia 
ho roby zębów 

plombowanie 
zęby sztuczne. 

koronki I mostk 
złote I plater 

Pr. A Kacene son 

Dr O. Rosenberg 

Dr. D Fr ld 
Dr. I, Izygson 
Or. H R a k o w s k i 
Dr i. B e t t e 
Dr W. Łaski 
Dr. I. S z t a ł n b e r g 

Dr Z Lewlnson 
Dr E. M o r t h o w i c z 
Dr H. Gutsztadt 
Dr. B. M l n t z 
Dr L. Sza le rowlcz 

Dr J. Imlch 
Dr. S. M a ł o w l s t 

3 - ^ 
9 ,10 t<-V<> 
nędz. 10—12 
12-1 o-6] 
9V,10V,n.l0-ll 
11-12 -s ! 
3.30. 5 
I0-I1I2.30-3.3P1 

1 - 2 

1 - 3 
4 - 6 

11-1. 6 - 8 
3 - 9 i 11—1 
9 - U 3 - 5 

10'/,-l I ' / , 
3.30-5.30 

12—2 6 - 7 

Dr. O Gersz ta jn 
Dr E R o z e n b l a t t o w a 
Dr. S Kantor 
Dr. M L e w l n s o n o w a 
Dr. L. Prybulski 

Dr A. S z t a j n b e r g 

Lek. d e n t . J. Cukier 
Lek .dent B Gr inszta jn 

H a r k a w l 
Lek.dentE Krenlcka Cypln 

Lek d e n t E S z a t k a 

10—12 1—2] 
o_10 4 - 6 

-i—II I 2—3*^ 
1 2 - 1 6 - S 

codz. 7w-fi ,° 
nledz. wtorek 
czwsrt. sob. 

1—2 
port śr. pląt 

od 3w—b 

2—1 
3.30—5 

12-2*° 

19—12 
- 8 

2»»-5 

Koenigen. Elektroteiapja, Lampa kwarcowa, Djatermja, Wszc) 
kie analizy. I operacie, opatrunki, zsstrzykl-

wania, szczepienie ospy. Lecznica czynna od 9 r. do 9 W. 
W nledz. od 9 - 4 . Dyżury nocne leksrzy-spec.—PogotowL 
akuszeryjne w dzień I w nocy. Wizyty na mieście 

Szczepienia ochronne przeciw szkarlatynie. 

YLKO 
9 Piotrkowska Q 

l p . f r . , t e l . 4 7 - 0 9 mW 

]. NASIELSKI 
P O L E C A t *»r,. 

WIELKI WYBÓR 

MEBLI 
Po cenach konkurencyjnych. 
Na najdogodniejszych warunkach 
Uwaga: Żadnej filii nie posiadam 

C Y K II 

•ŁOOZ 
u u . W O D N A 1 2 / 1 4 . a » * 

T e l . 5 - 2 2 ^ 

TRAUGUTTA 1.* GRAND-HOTEL 

ẐENOŚN 
święty, lipcowy kuracyr* 
ny, deserowy, bez do* 
mieszek, pod gwarancja 
z własnej nafwiekszel 

galicyjskiej pasieki wysyła za pobraniem: 5 kg 16 zł.. 
10 kg. 30 zł., 20 kg. 59 zł., wraz z zapłata pocztową 

i naczyniem, 

W I W ILJ1 ( U ' 1LJ) I Ł J ) UUD L I D ) I Ł J 1 I U U U 

Miód patoka 

i /lian 
O M I l I t l l KOSMETYKI LEKARSKIEJ 

D-ra MARJI L E W I N S O N O W E J 
Ceglelnlana 6, m 3. tel. 43-63 

Chor. skóry I w ł o s ó w . Leczeni; defektów cery, Spec 
(jalne masaże twa zy I ciała. Masaże od łuszczające. Usu­
wanie uł> sow elektroliza. Elektroliza. Elektroterapia. Soluz 

| Godziny nrzvjec__od 10—7. Dla nanów od 2—4. _ 

SZKŁO OKIENNE 
- ornamentowe surowe oraz szklenie budo*n —4 

po cennh mźei k< nkurency nycli J. Olejniczak. Główna 14 
UWAGA: Szkło inspektowe w wielkim wvborza 

aaaaaaaaaaaatTaaamaaaaaaaaaaaaaaal 

http://Dl.Mlt.il
http://BroD.Kow.ui
http://lp.fr
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LECZ 1ICA „ V I T A " . 
ekarzy tpeciatistów dla przychodzacvch chorych 
— przy ul. >>iotri iow»blei 4 6 . Tel. 47-44 — 
.'rrv lecznicy laboratoriuni bakteriologiczne na 
mieiscu, i»abi •«! tizykatnej terapji. Lampa kwarco­
wa górskie słońce) lampa „ultra słońce*. Soluz. A 
cara' Birrioniego (odtłuszczający) Elektryzaca. 
Kąpiele świetlne. Gabinet lekarsko-dentystyczny, 
Ganinet lekarsko kosmetyczny Poradnia dla matek. 
Choroby wewnętrzne: 

Or M. OawtdoiMlcz 
lir. i . ' t e i son 
Or. H . Krvszek 
Or A. Urysioił 

Choroby dzieci: 
Dr J. K a p ł a ń s k i 
Dr Jńatet Kon 
Dr. S . S a m e t -

M m i del sowa 
Choroby skórne, wene­
ryczne i tno' zopłciowe: 
Or. E. E k k e r t 
Or W. L a c u n c w s k l 
Choroby nerwowe: 
Dr. M Urbach 

Choroby chirurgiczne: 
Dr M. Dobu lewlcz 

Dr M Kantor 
Dr E Kunig 
Choroby kobiece 

i akuszeria: 
Dr. M M a c z e w « k l 
Dr A. P o g o r z e l s k i 
Dr. R. Ra l t i e r -

Kur lańska 
Dr. J. Szwa lcer 

Choroby oczu-

Dr lqn Margo l ls 
Choroby gardła, nosa. 
uszu, wymowy głosu, 

jąkania etc. 
Dr A. M a z u r 
Choroby gardła, nosa 

i uszu 
Dr. A . Ż e b r o w s k i 

Choroby zębów i famy ustnej: — Lekarze-dentyscl 
L G e c o w o w a Jakób R o t e n b e r g 
H H a l p e r n o w a F R o z e n ó w n a 

Laboratorium: bakteriologiczno-chem. 
Or. Ż u r k o w s k l 

Roentgen. L e c z e n i e w a d w y m o w y , g łosu , 
fąkunie e tc . Djatermja. Masaż leczniczy. 

S z c z e p i e n i e ochronne przeciw s z k a r l a t y n i e 
Operacje i opatrunki. Wizyty na mieście. 

Mostki, korony złote i zęby sztuczne. Lecznica 
czynna od 9 rano do 8 w. w niedziele od 9—2 pp, 

b ••• •• • • • • • . • • a a ! 
LECZNICA LEKARZY SPECJALISTÓW 

p r z y u l . P i o t r k o w s k i e ! 17, (drugie p< dwó ze) p rzy 
Z a c h o d m e j 6 2 , t e l . 3 4 - 6 7 . 

Gabinet elektro I śwUiłnlecznlizy Roenigenoterapja. Na­
świetlanie (lampa kwarcowa). 

Przyjmują, chorych we wszystkich spec|aln, następ. lekarze. 
Dr. NOWICKI 
Dr. Oi-SZEWSKI 
Dr. OSIECKI 
Dr. SKIBIŃSKI 
Dr. SKUSIEWICZ 
Dr. S T A W O W C ł Y K 
Dr. STARZYŃSKI -
Dr. Z A L E S K I 
Dr, ZlEUbEK ARTUR 
Dr. ZIEGLER ED (ir). 

Lecznica o t w a r t a codz ienn ie oprócz i w l ą t 
Szczenienie ochronne piz*ciw szkarlatynie. 

Dr. ALTENBERGER 
Dr. ARTYFIKiEWlCZ 
Dr G C A P l i C K I 
Dr. DUTKIEWICZ 
Dr. G A R L I N S <1 
Dr. ŁUGOWSKI 
Dr. MANŃTEUFFEL 
Dr. M A K X 
Dr. MICHALSKI 
Dr. M ŁODRUWSKL 

BJT B • H*j1 • M m T W Ł 

LV vsk B h B mm mm H mm ^mm. Mar^^am 

położniczo - chirurgiczna 
D-rów med. Szarloty EigeroweJ, Reitler-
Kurjańskicj, Michała Kantora i J. Bauma 
Łódź, Ogrodowa Nr. 10. Tel. Nr. 13-57. 

I i I I Klasa. 

A m b u l a t o r i u m . 

i 

E ~ 
a, n 

o o. 

"5> o 
a . 

> 
3 (» 

•o 
Komunikat. l i 

Aby przyjść z pomocą szerokim masom ludności, & 
udziec sę w niszem Biurze codziennie z wyiąłkiem świąt £\i 

^ od godz. 12 do 1 pp 

% Mi\m\ 
\ 
0! 

1 
6 przez znanego specjalistę dz. Armanda Akerberga . 

PIERWSZE w POLSCE ^ , 
•3 Biuro Informacji Prasowych I Ogłoszeń 

B I H 3 Ł fi i Cegielniana 40 , £\ 
i ET tel . 20 -62 . g - 2 

cv 
i a • • 

Herbata z n a n e j 

, BRACIA K . C 
Maiki 

POPOWY* 

DO NABYCIA WSZĘDZIE. 

Przedstaw. EDWARD EPSTEIN, Łódź, ul. Prez. Narutowicza 18 
Telefon 13-73, Telefon 13-73: 

Ważne dla P P. fabrykantów 
Powszechnie znana spowalnia 

„REKORD" wł. L. Talcr. Główna 36, 
tel. 50-42. 

wykonuje wszelkie szwejsowanla 1 
reperacje na poczekaniu I o każdej 
porze. — Ceny konkurencyjne-

IWeble 
wielki wybór po c< nach najniższych 

I najdogodniejszych warunkach 
polecs 

Flakowicz i Recht 
Piotrkowska 145 w podwórzu 

Z a gotówke.1 r ia r a t y 
Sprzedał mebli 

A m e r y k a 
E i « M F L C I I I [ « R A I I ! I I , " " R 

Kto chce wyjechać do Amiryki, niechaj 
nie opuszcza swej pracy I nie wyzoywa się 
mienia, donók' nie zasięgn e Informacit w na­
szym biurze, które szczegółowo inloimme o 
waiunkadi pracy, klimacie kupnie ziemi', za­
robkach 1 i. d., we wszystkich krajach 
Ameryki. 

Rodzjny em'grantów, które straciły adre­
sy swych krewnych, którzy swego czasu wy­
emigrowali do Ameryki, mogą u»yskać wia­
domość 7..1 naszym pośrednictwem, wskazuiąc 
ostatnie mieisce pobyiu emigranta. 

informacja wyczerpująca, tycząca się e-
mlt!iac]i, kosztuje 1 Doi. albo w zł. p 0 l . , 
informacja za znalezienie adreau emigranta 
na terenie całej Ameryki, kosztuje 2 Doi. 
albo w zł. polsk. i • 

Adresujcie: B R A S1L Escilptorio inter-
naclonalde Informacoes Rio de Janeiro Igra­
ła do Flamengo Aft 8. . • . 

Sin i M „Ertr 
Wschodnia 74 m. 5. 

(dyp. przez „Instltut de Bcaute Keva" w Paryżu 
1 Ecol Parislenne pour les Sciences et Artls 

de Beaute). 
Hygjcniczny .nasaż twarzy I dala. Leczenie 
defektów cery. Odtłuszczanie karku. Pielęgna­
cja włosów. Zastosowanie elektrycznych apa­

ratów najnowszych systemów. Parówki-
Godziny przyjęć od 10 — I I od 4 — 7 wlecz. 

"HTf i in irHi^ 

Korespondent 
w jęz. polskim, niemieckim, angielskim 
I francuskim poszukuje posady. B dobre 
referencje. Of. sub „O. F. 597" do adm. 

„Kepubliki". 

Lekarz-dentysta 

L. Prussakowa 
Choroby zębów i jamy ustnej 

Zielona 9 te l . 13-60. 
Przyjm. od 1 oażdz r. b. cod/.iennle od 

1 0 - 1 i 3—7 w 

Ważne dla pańl 
Znana nauczycielka naucza kroju szy­
cia i modelowania w przeciągu jedne 

go miesiąca za 45 zł. 
UWAGA: przyjmuje równe* lekcje 
pryw. za 70 zł. Nauczam także grun 
townie biellżnlarstwa me,sk., damsk 
systemem wiedeńskim, bielizny po 
śclelowei, biustonoszy pylamy w prze 
ciągu 6 tygodni za 65 złotych pod 

gwarancją. 
F. GRYNBLAT. St. Żeromskiego8 m. 33 
Dla niezamożnych 15 proc. taniej 
Zapisy codziennie od godz 10—II 3—b 

Watoliną 
z najlepszej wełny z pierwszej 

ręki poleca < 
Edm. Boksleitner 

Sienkiewicza 7 0 . 
Skład guzików j podszewek. 

M E B L E 
Sypialnie, jadalnie, gabinety 
panieńskie, przedpokojowe. ku­
chenne oraz pojedyncze po ce­

nach przystępnych 
na warunhach b. dogodnych 

poleca w y t w ó r n i a m e b l i 

5 Z a w a d z k a 5 
w podwórzu. 

TAŃCÓW nowoczesnych wyuczam 
w przeciągu 8 lekcji. — Oplata 8 zl. 
Kurs dla początkujących 18 paździer­
nika, dla awansowanych 17 paździer­
nika; co sobotę i niedzielę kurs prak­
tyczny. Udzielam lekcji prywatnie 1 
pojedynczo w mojej szkole tańców 
przy ul. Ceglelniane] 54. 

Zapisy codziennie od godz. U-ej 
do 2-glcj i od 5-ej do 10-eJ wieczór. 

Z poważaniem 
I. ZALCMAN 

Nauczyciel Tańców. 

Z E G A R Y 
zegark i , b i i u t e r j ę wsze kiego 
rodzaju poleca NA RATY po 
cenach gotówk. Jan Chmie l , 

Piotrkowska 100. tel. 25-35. 

Nie Kupujcie mebli 
z d rug le l r ę k i , gdyż takowe m o ż e 
cle nabyć z pierwsze! ręki tylko u 

L. Sdlamonowicza 
66 WSCHODNIA 66 

Ni telef. 34-25 
\\'l.i iw wytwórnia! Dogodne warunki 

Długoletnia gwarancja. 

2-pokojowe 
mieszkanie z kuchnią po­

szukiwane od zaraz 
Ofeity sub .zaraz* do admin. pisma 

A 
(i 

Sprzedaż 

po cenachl brycznych 
oraz azlifiernia I r od­
lewnia luster i kry 
sztalów. Odnawianie 

luster 

'j Łódź, Wólczańska 85 
(ród » operniko) 

1 5 P o k o i 
poszukiwane. Przybudówka moż­

liwa. Oferty „Szkoła". 

Na wypłatę! 
Gotowe damskie płaszcze. Najmodniejsze twe-
atry. Czysto wełniane gabardlny, bostony, ryp-
sy, popellny, weloury, zamsze, kotlk. baranek, 
aksamit. Crepe-de-chlne, tafta, mesallna, Towary 
podszewkowe, Flanele, barchany, biały towar, 
purpur materacowe, prześcleradłowe. obrusowe, 
ręcznikowe, zefiry. Firanki od metra I od paso­
wane. Portiery. Chodniki. Kołdry. Chustki, Poń­
czochy. Ootowa bielizna damska I męska oraz 
dużo Innych towarów- Wszystko najlepszej Ja­
kości. Na najdogodniejszych warunkach, w naj­
tańszych cenach. NA WYPLATĘ1 Poleca-

LEON RUBASZKIN 
Kilińskiego 44, m. 10. tel- 36-48. 

Uwaga! Przy (kładzie do usług damski krawiec 

PIECYKI i lltlEIII 
różnego wzoru i gatunku 

oraa 
Sprzedaż artykułów 
budowlanych i cegły 

szamotowej 
do pieców rółncl wielkości poUea 

iriDl XL leromikteoe 1 
1U (dawn PańikaLa 

Minerwa^iś 
wannfdo M S T L L T L J gruntowna. 

Politechnika. Uniwersyhst 

Dyplom Handlowy 
I Rjttu|tanj egzaminów: o d w i o s n y / 9 2 * r . 

I d a j e s / t n F 1 9 2 i r. z S i & j f a / y c n u c z n i ó w 

\ M m e r w y . p r z y s t e p L U & c u c h d o p a ń s t w o -

\ w<xA c a i * m J n o w d o y r z a / o J c i . z / o ż u / o / c 

p o m y ś / n i e S > 5 . 

HI. 

InL: Warszawa I, skrz. poczt 383, lub teL 74-71 
od 9—11 I 4—6 pp. 

Spiesz bo przeoczysz! 
I z własnel winy ominiesz okazie, zdo­
bycia fortuny zl. 50 .0 .000, kupując los 

do 1 ej kl. 14-ej Lot. Państw. 
w Kantorze Lotery|nym 
B. WEINBERO, Ł ó d i f 

42 Piotrhowsha 42 
Tel. 7 87. Konto P. K. O. 61.016, 

Co drugi los wygrywa. Cena V * losu 10 zł* 

Skład -

FUTER 
A. Fiszlewicz 
12 Narutowicza 12. — Tel . 34-66 . 
został zaopatzony w e o t o w e palta pg. nalnowasyth 

modeli oraz w s k ó r k i w s u r o w y m a t a n l e . 
C e n y p r z y s t ę p n e i D o g o d n e w a r u n k i I 
Pracownia kuśnierska na miejscu. 

REFORMACKIE l i 
znane od f80-' roku. 

Regulują żołądek, chiomą od reumatyz­
mu, cierpień wątroby, nadmleniei otyło­
ści, srtretyzmu, oderzeń krwi do głowy 
uśmierzają hemoroidy, czyszczą krew 
1 przy skłonnoś lach do obsiiu«cii są ła­

godnym środkiem przeczyszczającym, 
Użycie 1 do 2 pigułek na noc. 

Cena pud Zl. 1,35 wyioDu apteki 
K a r c z e w s k i , TuazyrUk l , W a r s z a w a 

T rębacka 4.-Żądać w apteka-h Iw 
•Wadach z „ZAKONNIKEM-, 2 0 3 - 8 

nssMsoooooootsaaoosMoooi 

tle wszyscy 
w i i( 

^ 1 ® 
I l l C l I l l 

(od na|skromniej»zych do na|wykwintnie|azych) 

przcnlGsione iotSS* n Mm lwi ia p

9

rów, uk^i i 
Ceny znacznie zniżone! — Najdogodniejsze warunki. — 

— Długoletnia gwarancjo) — 
Nasielski, Rzgowska 2. Tel. 43 -08 

oKienne i inspektowe 
hurtowo i detalicznie po cenach fabrycznych 

poleca* 

S. F A J l i E R 
Łódź, Zgierska 26, w podw. tel. 45-98. 
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wznowiła lek 
cje gry forte­

pianowej. 
A l e f a l-fjo 
M a j a 16 4 2 
Usze piętro. 

Na raty! 
Nallepsze towary 

na damskie zimowe 
płaszcze I męskie 
palta tanio na do 
godnych warunkach 
kupić można tylko 

w firmie 
„Kredyt 4 4 

Himt 15 (rigSttBk.) 
l - ize p. 

Hainowsze parys-
tle źurnale moll 

nadeszły 

6. £. RESTEL 
Piotrkowska 84 

absoiiw. praw. 
Porady w sprawach 
«dm<nl8iracyjnych 

i skarbowych 
Plotakow. 1 3 2 

teL 25­88. 
Uf: 

O g ł o s z e n i a d r o b n e , 

Sprzedam altanę fo 
tograficzną Ofer­

ty „II Republika 
dla „Fotografa*. 

Sklep do odstąpię 
nia na Zielonej 

przy Plotikowskiej 
Oferty do adm. nofl 
.A K* 10| 

Kupię 
P.!ea 

maszynę uu 
ani* w dobrym 

stanie. Oferty sub 
.Gotówka". 

525 10 

A sypialnia dębo 
U wakredenapo 

kojowy, tzafy, ló* 
ka sprzedaje Sto­
larnia Lubelska 6; 
przy Napiórkow­
skiego 

Bo sprzedaniu za 
raz okazyjnie ato 

łowy pokoi uży­
wany w dobrym' 
stanie, lampęiurzą 
dzcnie kuchenne 
Gdańska 61, Kon, 
od 3 do 5 pp 

jjleszkanle 2 pokO' 
II jowe z wygoda­

mi blisko centrum 
do odnajęcia. Zgło 
szenła aub „Nie 
zwłoczni* Z Z* do 
adm mniej pisma 

est garaż do wy­
najęcia. Wlsd. Ko. 

klcińska Na 39. 

unio! Pokój urn* 
blowany do wy 

najęcia t utrzyma, 
niem lub bez Piotr­
kowska 17 m 13 na 
lewo I wejście 

QokóJ s kuchnią z 
" wygodami poszu­
kiwany Komorne z 
góry za ros Zgło-
zenls do admin. 
Republiki* pod ,L. 

A 48-

utio, popielica pra­
wie nowe sprze­

dam Piotrkowska 99; 
U p m 2 

Samochód prawie 
nowy.stsrter.śwls-

tło elektryczne mar 
ki .Pegout* sprze­
dam Wiadomość 

Piottkowsks U l gs 
raź tel. 49-11 

fiewa Czytelnia 
Birentwaieowej 

i 
P i o t r k o w s k a 71 
poleca ostatnie no­
wości W jeżykach 

polskim, francuskim 
i rosyjskim. 

Wszelkie towary 
manufaktur ow* 

firanki 
t galanteryjne 

flajlepiei się kupuje 
w firmie 

Or. 

Cłior. s k ó r n a 
I w e n e r y c z n a 
od godz. 5—7, 

V niedz. od 10—12 

eL Andrzeja 3. 

Dr. 

I I 
Zawadzka 15, 

teL 11-87; 
choroby dz iec i . 
"rzyjmuje od 8-10 

i—5 po poł. 

LeMoijita S. 
powróciła 

ul. Gdańska 31 
Przyjmnjejod 8 ° ° ^ 

Zaginął 

brszy olejne sprze­
dam od 11 do 5, 

Andrzeja 40 m 8 

Iaszyna do szycia 
do sprzedania nl 

Nawrot 72 m 22 pia-
wa ofic. I piętro 

o wynajęcia wprost 
od gospodarza 

niedaleko Głównej 
poczty, 2 duże po­
koje, parter. (1 po­
kój frontowy, w 
diuglni fest kuchnia 
kaflowa). Oferty do 
Republiki' sub ,E. 

G \ 

o wynalęcla po­
koi umeblowany 

frontowy 2 okienny, 
słoneczny pojedyn­
czej osobie pisy 
rodzinie s oddziel­
nym wejściem Kon­
stantynowska 7, m 
7. 3 p ętro od 2—1 

W pobliżu Placu 
Wolności odnaj-

mę pokoi frontowy 
nleumeblowany z 

oddzlelnem wej­
ściem przy rodzln'e 
Oferty sub Z. R do 
sdm. .Hep.* 10 

Oo wynajęcia pokoi 
umeblowany z 

nlekrępuiącym wej­
ściem, Wiadomość 
Szkolna 22—6 

pokój przy intell 
i gentnej rodzinie 
poszukiwany. Ofei-
ty pod .Bankowiec 

Nleumeblowany po­
kój z oddziel 

nem wejściem I wy 
godami poszukiwa­
ny. Możliwie w cen 
tium. Oferty pod 
.Cudzoziemiec 100 

76- 10] 

Pokój urn. c kuch 
nią oddam. Aleja 

1-go Maja 51/4 id 
1 -3 . 10 

Lokal fabryczny do 
wynajęcia przy 

ul. 6 Sierpnia 47. 
Dowiedzieć się u 
Braci Szmuszkowlcz 
1 Goldkind. Piotr­
kowska 25 telefon 
25-76 

Uczenica 8-ej klasy 
udziela lekcji w za 
kiesie 7-m'u klas 
Ceny przystępne. 

Ofeity do „Repu­
bliki" .F* JO 

nglelskiego*- kon­
wersacji 1 litera­

tury udziela rutyno 
wany nauczyciel, 

ul. PiotikowsKS 152 
n. 8 front, codz 
od g. 3—5 po poł. 

564-10 
M M M M B S H D R 
ietmeckiego kon 
wersacjl, grama­

tyki, literatury, ko­
respondencji udzie­
la nauczycielka. O-
ierty pod „Niemka" 

549 10 
nglish lessons Tel 

2 62, Plotikow-
ska 64 m. 3 front 
II p. 10 

i Nauka 
w y c h o w a n i e 

okóf do wynalęcla 
dla ucznia-cy 

można s utrzyma­
niem Otarty sub 
.Tanio* 

fi 

Sprzedam maszynę 
do szycia gabi 

nełową, używaną 
Piotrkowska, h 291 
ra 19 

fortepian półkon 
certowy Schróde 

ra do sprzedania 
Piotrkowska 10 II] 
piętro, front 

agle c mieszka­
niem kuplę wia­

domość Pańska 47 
U piętro front 

leszkanle 2 po­
koje z kuchnia, 

meblami, światło 
elektryczne przy ul 
Wschodniej parter, 
z powodu wyjazdu 
zaraz do oddania 
Wiadomość w biu 
rze Komisowo - Po-
średnlezym. Piotr­
kowska 49, tel 37-73 

•jddam umeblowany 
J pokój izraelicie 
;tce) Piotrkowska 
117. m 36 od 3 - 5 

I L o k a t a 

fdowa ustąpi solid 
nemu izraelicie 

duzy pokó) umeblo 
wany 1 łóżko z poś­
cielą za zt. 25 mie­
sięcznie Południowa 
25 m 31 

1 1 pokoje umeblo-
"Ł wane do wyna­

lęcla Przejazd 36 
m 4 

d zaraz oddam 
duży pięknie u-

meblowaay fronto­
wy pokój < balko­
nem, elektr, gaz 1 
wszelkie wygody 
Oddzielna wejście, 
Zawadzka 30 róg 
Gdańskiej, m 12, 3 
p do 11 raao i od 
2 1 poł 5 

okoju nleumeblo-
wanego w oko­

licy Głównej po­
szukuje nauczyciel 
ka Oferty „E B 20* 
do adm .Republiki" 

Ouży słoneczny po 
kój do wynajęcia 

Wólczańska 41 m 
21 

u w o l n i e n i a o d 
o p ł a t r o a a t l i o -
wych n«'imię Wlf 
belms Cer eck lego, 
tam. w Aleksandro 
wie, ul. Pabjamck* 
M 45, wyd. pi zez 
Starostwo Łódzkie. 

Pokój małżeństwu 
nleużywającemu 

kuchni lub panu od 
najmę Cegielniana 
71 lewa oficyna " 
piętro prawo 

Poszukuje pokoju 
umeblowanego 
niekrępującetn 

ewent oodzlelnem 
wejściem Ofeity du 
sdm. snb .T C 

2 pokoje umeblo 
wsne od zjraz do 

wynajęcls Kamien­
na 2 w szkole. 

Poszukuj* 
. glego pokoju 

nledro-
O-

terty sub „W. K.' 
do .Republiki". 

Pokój umeblowany 
do wynajęcia od 

15 bm Traugutta 8, 
front, sa. 8. Oglą­
dać od 4—7, tel. 
42-85 

Student udziela ma­
tematyki, łaciny 

fizyki, Języków, ul 
Kilińskiego 9 6 - 3 

naprawo druga bra 
ma godzina 5. 10 

Hebrajskiego udzie 
la l przysposabia 

do konfiimacjl ruty 
nowany nauczyciel 
szkół prywatnych 
Chwat, Piotrkow-

aks 64. 14 

Angielskiego, hura 
tury, korespon­

dencji pojedynczo 
I w małych grupach 
udziela Markowicz,] 

Cegielniana 66. 
Przyjmuie również 
Cegielniana Na 7 
prawa oficyna 2 

piętro od 5—7 

atemaiyki, łaciny 
do matury oraz 

korepetycji w za­
kresie 8-iu klas u 
dzielą studentka ru 
tynowana nauczy­
cielka. 2 zl. godz. 
Oferty sub „R. T," 
przyjmuje adm nin 
pisma. 10 

Posady 

Wykwalifikowaną z 
średnim wy­

kształceniem (poźą-
dsna znajomość ję­
zyka niemieckiego) 
poszukuje się oo 

Idwojga dzieci. Ofer 
ty pod B.F. 10 

Potrzebna panienka I Młodość 
do szycia fartu- ...nl wi 

mija.. • 
iędnle kwiat' 

33 Szkoda szczęścia— 
szkoda lat I? Kto 
zrozumie—odpowie 

dam za wy-|-R?. l*alonej" doRe 

do szycia 
ihów Główna 
S^warcbe^g 

» Kateckl udzielał 
. lekcji Z mat;.'-1 

motyki i fizyki Za­
stać można 7 - 8 
Kilińskiego 86, m 6 

Zagub ione 
d o k u m e n t y 

500 roblYnTi posady publiki* 
biurowej, ktsjera, kontroler* O f e r t y ] n o ł ( ł w a t k a _ 
„Rachmistrz- |P „ £ j ą c a xn,,0. 
• " * * " • — » — w — mości w sferze in-

Bielifnlarka na dam- tebgencji żydow­
ską bieliznę mo- iskiej, poszukiwana, 

że się zgłosić Rzgow.Oferty sub, N. K. 
ska 52 Sulkowski do administracji. 

Poszukuje praktyki Uroiu. azycla 1 pa-
burowej lub też li sowania wyucza 

do sklepu kolonjal- pracownia ubiorów 
nego oferty do .Re-:damskich i dzie-
punliki* .W W" cinnych oraz hie-

liżnlaritwa, haftu 
Inkasent lat 19 po->ę«nego I filet, Że-
1 szukuje posady romskiego (Pańska) 
wynsgrodzenie skro,75, m. 5<!, ofic, I I 
mne oferty do „Re- wejście parter. 
puOlikt'..W W" |' 

Bfl
o zyskownego in­
teresu poszukuję 

pot" Moniuszki 1 wspólnika Oferty 
poszukuje zdolnej Pod „50C0". 
t łnteljgentnej eks-]-
pedjentki Wiado-\tt 
mość w lokalu re-' 
stauracjl 

Potrzebna 
panna do pra< 

cOwni suk'en dam-

sofa młoda po-
azukuję przyja­

ciela na jeden rok 
warunki do umowy. 
{Oferty składać pod 

zdolna mJ, M." 

t»»UI ™»'»U UAIU- , . ,„ , . . . 
skich E Zabłockiej. KU< 5 „ r « C Z " e 2 ° •7 L-I- ,7 ' ,H wyuczam za 10 Zamenhofa 17 wyuczam za 10 

zł. i toledo aplika­
cje oraz najnowsze 

lafty maszynowe 
kolorowe fi 

noszukuję nauczy-
r cielą lub (kl) 
polskiego języka. 

Ofeity z podaniem 
ceny przystępnej 

pod M> 500. 10 

Poszukiwana nau­
czycielka polskie 

go i łaciny dla eks 
lernlstkl. Oferty 

.Matura styczniowa 
do .Rep•* 10 

Wykwalifikowana 
freblanka poszu­

kuje kondycji ewen 
malnie na Demi 

plac*. Oferty sub 
.Freblanka". 

noszukuję ucznia 
r klasy 7 lub 8 do 
pomocy w naukach 
za obiady i wyna­
grodzenie wedle u-
mowy. Wiadomość 
ul, Zawadzka Na 8 
m. 20. 

okó) obszerny dla 
dwóch mężczyzn 

z całodziennym u-
trzymaniem Ul 6-go 
sierpnia. 33, m 26 

dnajmę pokój u 
meblowany, 
Główną 62. m 77 

uży elegancko u-
meblowany po­

kój frontowy do wy­
najęcia. Przejazd 19, 
m, 16. 

Pokój dwóoklenny 
trontowy z osob-

neo wejściem ume­
blowany Z utrzyma 
nlem lub bez Izrae­
lici* do wynajęcia, 
Nowo-Targowa NI 7 
m. 8, od g. 9 do 4 
od 8 wlecz. 

Oczenlca z VI kl 
udzieli lekcy] nie­

mieckiego uczenicy 
z 7 albo 8 klasy 

polskiego glnina-
zjum wzamlan za 
lekcje polskie. Ofer­
ty sub „L G " do 
adm. .Republiki* 

inteligentny młody 
I człowiek 23-letnl 
E lepszej rodziny 
obeznany dobrze w 
branży manufaktuto 
w ej oraz prowadzę 
niu ksiąg handl, 
poszukuje posady 
Ewentualnie w fa-
biyce. Oferty p<jd 
Z. M.* do adm. 10 
lutynowan* kore-
1 spondentka wła­

dająca niem eckim, 
rosyjskim, francus­
kim, angielskim po­
szukuje zajęcia na 
godziny. Of. sub 
K. 100". 31.10 
utynowsny btura-
Usta korespondent 

ze znajomością ję­
zyków polskiego, 

niemieckiego, angtel 
skiego, rosyjskiego 
1 heDrajskiego po­
szukuje zajęcia. O-
feity sub .Joibe* do 
redakcji. 

Poszukuję inteli­
gentną panienkę białe 

(izraelit) do trzech- [ e t toledo aplikacje 
letniego dziecka Do-, wenecką robotę, ul 
wiedzieć się można Wschodnia 64. pr. 
Piotrkowska 117 u 0ftc. mieszk. 22. 
p J. Jteld w go-j 51)0-10 
dżinach 1—3 PP 

i R o z m a i t e I 

.Iflrzybłąkał się pies 
i r Doberman z NI 
689. Zamenhofa 13 
Urenbecki. 4W0 

19 
Is. óinika, dzier­

żawcę lub kupca 
ryjno-Rewizyjne- poszukuje odlewnia 

go sądownie rej. b,'metalowa i warsztat 
rzeczoznawca w wyżmechaniczny Oferty 
szem wykształcę- |sub „Ok" do sdm 
niem wykonuje 

wszelkie czynności 
buchslteryjne bilan­
sowe i rewlzyjnejsląća ńauczaln grun 
Organizuje również townie kroju I szy-
praktyczno kursy w cla. Nauczam także 
małych stosownych blellżnlarstwa Dla 
grupach lub lndy-'dztewc/.ąt od lat 14 

Ia 30 złotych w cią­
gu Jednego mle-

do 17 specjalna gru 
pa po 15 zł mie­
sięcznie Aleja I-go 
Maja 41 m 17 

wldualne na samo­
dzielnych buchalte 
rów bllansistów w 
30 godzinach pod 
gwarancją wyklu­
czającą wszelkie 

ryzyko Pc ukończe­
niu świadectwo Nie­
samodzielnym Indy­
widualne Instrukcje 
w sprawach zapro­
wadzenia, prowa­
dzenia, zamknięcia 
I rewizji ksiąg; re­
organizacji I regu­
lowania nleprawid-|M«ażystka dyplo-
łowo prowadzonych; U mowuna leczy 
sporządzania bilan-l reumatyzm, artre-
sów i t p W s z e l k i e j , otyłość Ma-

rzyjme dwóch ucz­
niów (uczenlce) 

lub osoby dorosłe 
z całodzlennem u-
tizymanlem przy 

Inteng Izrael rodzi­
nie Oterty pod 
.Pianino* 

Rutynowana nau­
czycielka, była 

uczenica plcrwszo-
izednych warszaw' 
skich piofesorówA. 
Michałowskiego 1 J 
Smidowtcza udziela 
według najnowszych 
metod lekcyj muzy­
ki (fortepian) wyż 
szej oraz początków 
Wólczańska 253, I 
piętro od 4—6-eJ, 

12-X 

niemieckiego grun­
townie udzielam. 

Przyspsssbiam do 
egzaminów. Cena b 
przystępna. Piotr­
kowska 189 m. 1, 
tel. 4)-84. 

Teacher glves En-
gllsh, Freneh, 

German Yislble 12-2 
7-9, Wschodnia 72. 
m. 19 12 

Iłoda inteligentna 
panna z kilkulet 

n ą piaktyką I do-
breml referencjami 
poszukuje kondycji 
Oferty do admin, 

.Republiki" sub 
.Skromne wymaga­
n i a - JO 

łoda wdowa bez­
dzietna z dobre-

ml świadectwami 
poszukuje posady 
za gospodynię do 
samotnego pana. 

Wiadomość Szkol­
na 26, 4 p. 10 
lotizeony (aj prak­

tykant (kaj pra­
cownik dó fotogr. 
Główna 46 

auctycielka glmn. 
poszukuje kondy­

cji, lencjl Oferty 
pod .Łacina* U-
mieszcząm do gim­
nazjum 

czynności wykonuje 
w miejscu lub na 
prowincji l w do­
wolne] porze Bliż­
szych informacji w 
soDoty 1 niedziele 
od 2—4 Piotrkow­
ska 183 

saż twarzy 
skiego 83—2 

Klllń-

zyję stsrannie 
wszelką bieliznę 

oraz reperuję, ceny 
niskie Kilińskiego 
40 lewa oficyna I 
wejście U piętro 
miesz --18 Nauczycielka przyj­

mie na popołud­
nie lekcje lub deml'41) tysięcy złotych 
place, Aleje 1-go III i udział w pra-| 
Maia 36. m. 9. lOjcy chce włożyć do 

"~ spoinego solidnego 

i zł. nagrody. 
JU Zagubiono 2 
weksle jeden wek-
s»l wyst. S Kujaw­
skiej Ostrów na 
iOO zl, 15. XII na 
zlecenie A K>l'k-j 
sztelna, drugi S Ku­
jawskiej, Ostrów, 
na zlecenie A Ku-
llkszteina na sumc 
i65 zl pł. 10 XII 
weksle unieważnia 
się Koprowski Ru-
siekł, Nowomiej-
ska 1 

C Z Y Ś C I 

M E T A L U 
5ZYBY.LUSTRA, 

SZKŁO i MARMURYj 

O L Ś N t E W A J Ą C O . j 

Dr. Med. 

M. Rozenhaus-Kac 
Choroby dzieci. 

Ul. Konstantynowska JYs 22. 
Przyjmue od 1 2 - 2 I pół od 7—"Iwlecs 

Do oddań cleKawy artyHał 
Sprzedaż uliczna. 100 proc. zysku, 

Amerykańska nowość. Tylko solidni 
i »^„ t reflektanci proszeni są zgłosić się do 
!"c« i s ! u m G r M d - H o ł e * u P ° k ' n r - 2 ' w Tedzie!, 

Z agubiono 2 za 
lłczki jedną z Eksr 

Rafatow cz i Szlam 
na sumę 18i50 wy- 1 0 października lub w poniedziałek 11 
siano dla Zebrow- P»*dzłemlka od god. 10—12, 
sklego. Warszawa, $t^te'iJkW^^^S^$00h 
z dnia 18 IX 1926 
i drugą z Eksp Dan-
cyger i Dębiński 
wysiano dlaJ Blank, 
Warszawa, na sume 
66 zł z dnia 18 IX ty." 
1926 zostały unie ' 
ważnione z firmy 
"Caserman Łódź, 
Kamienna 6 

mjfm 

Szlak Rota zgu­
biła ks ązkę Ka­

sy Chorych Dr. A. Krymu 
T a l . 4 7 - 1 0 

choroby skórne i 
weneryczne, leczę 
nie lampą kwarcową 
I prom Roentgena 

Al. W i l k i 31. 
BGodziny przyjęć 

od 5—7 

S o r z e d a w c 2 v n i 
wykwalifikowana w branży jedwabne) 

oszukiwana. Oferty składać pod „H. 
do red, niniejszego pism*. 

Do wydzierżawienia 
w centrum miasta Łodzi: 2 widne salo 
fabryczne na 1 i 2 piętrach po 700 m2 
każda, oraz sala na parterze ok. 200 
m2 wraz z szopami, kantorem i t. d., 
nadające się na 2 zespoły przędzalni­
cze 1 większą tkalnię, z pclncm mecha 
nicznem urządzeniem, windą mechani­
czną, uyżwalnością maszyny parowej 1 
kotła. — Wiadomość w firmie C. Kate 
i S-ka w Łodzi przy ul. Zamenhofa 13 
telefon 42-79. 

I Dr. med. U, 

Sprzedał mebl i 

13 

przeprowadził alę 
na Wschodnią 36 
przyjm. od 4 t pół 

do 7 wlecz 

Dr. m e d . 
C, Z e l l g s o n o w n 
przeprowadziła się 
na ul Piotrkowską 84 
Akuszerla, chor. ko-

Ł ó d ź , S T . R Y N E K 
(obok dużego skwaru) 

Wazelkiego rodzaju meble w kom* 
pietach 1 pojedynczych częściach , 

po cenach przystępny ąh. 
Na długoterminowe wypłaty 

Firma egzystuje od 1886 r. 

Jaka fabryka lub Hartownia 
odda zdlelnemu btawatntkowi z pfef 

lece, weneryczne 7*°rzędneml referencjami, zastęp-
r^HIOII- «two na Pomorze i Poznańskie. Znao*) (wyłącznie u kobiet); V , , 

L f . l , d l l k o 5 1 e ' { dokładnie rynek na Pomorzu 1 mog, 
ewetl. złożyć kaucję. Oferty proszę 
skierować M. Grabowski, Bydgoszcz. 

trollzą. przyjmuje K a a a ł o w , t 3 

9—10 l pół 1 4 - 7 ; 
w niedziele 9—11 

porady 
ciężarnych, usnwa-
nlenie włosów elek-

MIÓD 

masz. poszuk 
pracy Orosberg 
Kamienna 20. 

Samodzielna koies-
pondentka Jednej 

z najpoważniejszych 
insiytucjl przemy-, 
łowych w Łodzi, 

interesu młody Intel 
człowiek Tylko o-
ferty rzeczowe z po­
daniem branży pro-

posiadająca dyplom do adm Republ 
z ukończenia uni- su" "bez ryzyka* 
wersytetu Lozań- 11 1 , 1 1 , 1 1 

skiego, organizuje lakład tapicersko-
komplety korespon- L dekoracyjny przyj 
dencjl handlqwe| IIIUJC wszelkie ob-

w Językach polskim Malunki, odświeża 
1 francuskim. Zapi-jmeble, przerabia o 

sy przyjmuje się tomany, materace 
od god . . 1 <io zakłada firanki po 
po poł. oraz od g. cenach przystęp-
7Vt do 8>/| wiecz.jnych uwaga posiada 
przy ul Gdańskiej .zakład w dużym wy. 
nr. 95 I p, m. 4. |borze otomany, l*e-

473 '0 żaknl Gabala, Naw-^ t t * * ^ * * * * 0 1
 8 Interes nie 

' Izostał przeniesiony. 

P A S Y 
transmisyjne 
różne sprzedaje 
I. SUDAK 
ul Cegielniana 

Nr. 62 
vis i rls Teatru 

Miejskiego 

Z a g i n ą ł 
pies(wilK) 
w kagańcu odpro­
wadzić za wynagro 
dzeniem Piramówl 
cza 10 m 4 

Poszukuję 

robotników 
polinoszDitzycii 

Mech, Pończoszar 
nia J. Cukier, Al, 
1-go Maja 20 

czysto pszczelny, pod gwarancją w hUi 
szankach. B-tto 5 kg po zł. 14.—,- B-ŁtO 
10 kg. po zł. 27,- wraz z opakowaniem; 
i opłatą pocztową wysyła za zaliczką 
Firma Waltuch, Tarnopol, Ruska 37, 

tylko pierwszorzędną siła poszu* 
ki*ana do biura. Oterty sub. D. Q . 

Wiertarkę 
dentystyczną 

elektryczną, używaną w dobrym sta­
nie kupimy zaraz. 

Oferty z ceną do adm. „Republiki" 
sub. „Ambulatorjum", 

5-7 pokoi 
z wszelkiemi wygodami poszukiwana 
wprost od gospodarza, ewent. za NIS­

KIM odstępnem poszukiwane natych­
miast. Wiadomość: Administracja, 

Piotrkowska 73, tel. 25-53. 

Kuśnierz 
Wacław Kawecki 

Piotrkowska 121. 
B. współwłaściciel artystyczne) pra­
cowni iuter w Moskwie, wykonywa 
wszelkie roboty kuśnierskie oraa f» r" 
buje sposobem zagranicznym solidniei 
sumiennie 1 nsjtanie|. Kupię noszone 

francuskie foki. 

. f l l f f l i ł lU l U m i l k T 
wraz z ilusti. dodalkjem niedzielnym .Nowa Panora­
ma": w Lodzi 4 zł, ~ 

kjem niedzielnym .Nowa Panora- „ i „ . z\V~i 
20 gr. miesięcznie.- Z araiejcowa i J g f t O S Z e n i B " mil. 
nic.—Zagranicą 7 zł, 20 mieslęczn. ° Zarę 

ZWYCZAJNE: 8 gr. za wiersz milimetr, (na stronie 10 szpalt). W TEKŚCIE 40 nr. z» w 
(na stronie 4 szpalty). NEKROLOGI i NADESŁANE 30 gr. sa wiersz mil (na 4 szpal 

, iręczynowe i zaślub, po tekście 10 złoty. Zamiejscowe o 50 proc. Zagraniczne o 100 prd 
KeoBbllke- I P f n r K . u,.. " e | ' l e r u l l n o w y d r u " ogt°«eń sdmin. nie odpowiads. Drobne 10 gr. Poszukiwanie pracy 5 |r. Na|mnłe|sze 50 | j 

,HS«trow*ws KepuDiiza- i wEzpress Wieczorny łągnl* z odnoszeniem do domu zł. 7.50 mes. .,, — , , . * 

6 zł. 20 gr. miesięczni . 
Odnoszenie do donu 80 groszy miesięcznie 

Wydawcr. W. Polak Redaktor: Wacław Smolaki. Czcionkami wydawnictwa .Republika" sp. z ogr. odp., Piotrkowska 49 i 15. J 


